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Teleijram premiera Kim Ir-sena 
Prezydenta RP Bolesława Bieruta

P rezydent R zeczypospolite j , sena z serdecznym  podzieko- 
"o lę s ła w  B ie ru t o trzym a ł te - w an iem  za troskę i pomoc

W YDANIE H CENA 15 ?r.

l egram  od P rem ie ra  Rządu 
ko reańsk ie j R e p u b lik i Lu d o 
w o-D em okra tyczne j K im  I r -

gospodarczą, okazaną K o reań 
sk ie j R epublice L udow o-D e 
m okra tyczne j przez Polskę.

Krupa weteranów SDKPi L - towarzyszy 
walki Feliksa Dzierżvriskiec|o 

odwiedziła Widział Historii Partii 
KC PZPR

Spółdzielnie pracy podejmują 
działalność usługową na wsi i w

szeroką
miastach

Zarządzenie  przew odniczącego Państwowej K o m is ji 
P lanow ania  Gospodarczego

Przebywająca w  W arszawie 
®rUpa starych działaczy rew o- 
^■cyjnych, członków  Socjalde
m okracji K ró lestw a Polskiego 
1 L itw y , k tó rzy  w  swej dz ia ła l- 
ilo®oi re w o lu cy jn e j współpraco- 

z Feliksem  D zierżyńskim . 
Z w ie d z iła  29 bm. w ydz ia ł H i-  
storij P a rt ii K om ite tu  C e n tra l
nego PZPR.

Towarzysze: Koszutski B ro - 
ftls'a w  z Kalisza, S ka lsk i Józef 
* Zagłębia Dąbrowskiego. F ija -  
e’c B ron is ław  i K aw czyński 

“̂ ze f z Lodzi, Jas ińsk i W łady

sław  z K rako w a  i F ą fe rko  Fe
liks  z Częstochowy w  czasie 
serdecznej rozm ow y z k ie ro w 
n ic tw em  W ydzia łu  H is to r ii P a r
tii,  w spom ina li dn i w a lk i u bo
ku Feliksa Dzierżyńskiego prze
ciw  cara tow i, o społeczne i na
rodowe w yzw olen ie  ludu po l
skiego, o Polskę Socjalistyczną.

■ P rzybycie  starych działaczy 
rew o lu cy jn ych  do W arszawy 
związane jest z pracą nad f i l 
mem dokum entarnym  o F e lik 
sie Dzierżyńskim .

(f) Zarządzeniem  przewodniczącego P a ń s tw o w e j K o m is ji 
P lanow an ia  Gospodarczego, działalność spółdzielczości pracy 
obe jm ie  nowe d z ia ły : sta łe p u n k ty  obsług i w si w  zakresie 
rem on tów  maszyn ro ln iczych  i gospodarskich, m ie jsk ie  p u n k 
ty  usługow e w  zakresie przeróbek i  ob ro tu  p rze d m io tam i 
używ anym i oraz pracę dom ową w  zakresie ro b ó t rę ko d z ie l
n iczych i gospodarstwa domowego.

Rozszerzenie współpracy kulturalnej 
między Polską i Albanią

(f) Dn ia 28 bm. zakończyła 
; 'v‘e prace w  T ira n ie  P o ls k o -A l- 
®aóska K om is ja  Mieszana dła 
pracowania rocznego planu re- 

ac ji postanowień Um ow y o 
S P ó ł,

®i$ką a Ludow ą R epub liką  
■'■banii. Obradom  K o m is ji prze
wodniczył M in is te r O św ia ty L u - 
,.°'ve.i R e pu b lik i A lb a n ii — 
'ołn-eman Y lli.

^  . skład K o m is ji w chodz ili 
1 fi-a slrcny  po lsk ie j: Charge

'■offa.;res pŁp  w T ira n ie  — Bo-

w a łi w  K o m is ji: G enera lny Se
kre ta rz  K om ite tu  W spółpracy 
K u ltu ra ln e j z Zagranicą — Ją- 
vez M ało, przewodniczący K o 
m ite tu  K u ltu ry  i S ztuk i — Foto 

^Półpraey K u ltu ra ln e j m iędzy ; Stamo, z M in is te rs tw a  Spraw
Zagranicznych — Reis -M alile . z 
M in is te rs tw a  O św ia ty — Spiro 
X ha i, z C entra lne j Rady Z w iąż 
kó w  Zaw odow ych — K ris ta g  
Nisha.

P lan opracowany przez K o 
m is ję  p rze w id u je  rozszerzenie 
współpracy w  dziedzin ie nauki, 
k u ltu ry  i sz tuk i m iędzy obu 
państwam i. Realizacja tego p la 
nu przyczyn i się do lepszego 
wzajemnego poznania osiągnięć 
obu państw  na po lu k u ltu ry  i 
w p ły n ie ' na wzm ocnienie do
tychczasowej w spółpracy i p rzy  
ja ź n i m iędzy obu narodam i.

W  m yśl zarządzenia, is tn ie 
jące w  m iastach spó łdz ie l - 
n ie  p racy  p rzys tąp ią  do 
o rgan izow an ia  s ta łych  punk  - 
tów  usługow ych, tzw . lo tnych  
b rygad i  p u n k tó w  p rzy jęć  
p rzy  spó łdz ie ln iach  g m in  - 
nych oraZ w  PGR-ach. P u n k 
ty  te będą p rzep row adza ły  
rem on ty  maszyn ro ln iczych  i 
gospodarskich, n a p ra w y  sprzę 
tu  gospodarstwa domowrego, 
szycie i  napraw ę odzieży i 
obuw ia . . W  zakres p racy  
tych  p u n k tó w  będą w chodz i
ły  rów n ież  us ług i kow a lsk ie , 
ślusarskie, ko łodz ie jsk ie , a 
także np. fry z je rs k ie  itp . P la 

ców k i tego rodza ju  o rg a n i
zowane będą p rzy  ścis łym  
w spółudzia le  rad narodo - 
wych. ZSCh, PGR. zw iązków  
zawodowych i in n ych  orga - 
n izac ji społecznych.

Rozszerzenie dz ia ła lnośc i 
spó łdz ie ln i pracy obe jm ie  
przede w szystk im  te reny , na 
k tó ry c h  w ystępu je  z ja w isko  
b ra ku  rzem ieś ln ików  w ie js 
k ich  i słabego ro zw o ju  r z e -• 
m iosła m ie jskiego, obsługu - 
jącego potrzeby wsi.

Zarządzenie zabran ia  stoso
w an ia  ja k ic h k o lw ie k  fo rm  
nacisku na sam odzielnie p ra 
cu jących rzem ieś ln ików  w ie j

sk ich, by  p rzys tę p o w a li do 
spó łdz ie ln i pracy i  jednocześ
n ie  zaleca wzm ożenie nad n i
m i op iek i ze s tro n y  w ładz  
państw ow ych.

D ru g im  now ym  odc ink iem  
dz ia ła lności sp ó łd z ie ln i p ra 
cy w szystkich b ranż będzie 
tw o rzen ie  p u n k tó w  usługo - 
w ych , k tó re  p row adz ić  m ają 
skup, p rze róbk i, renow ac ję  i 
sprzedaż używ anej odzieży i 
in n ych  przedm io tów  osobiste
go u ży tku  oraz sprzętu  gospo 
dars tw a  domowego (ga rnków , 
w yżym aczek itp .), ja k  ró w  - 
n ież wypożyczanie zm echan i
zowanego sprzętu gospodar
stw a domowego, np. odku rza 
czy, fro te re k , w yżym aczek i 
innych .

Zarządzenie zobow iązu je  
cen tra le  spółdzielczości p ra  - 
cy do zorgan izow an ia  p rzy  
spó łdz ie ln iach  — dz ia łów  
p racy  dom ow ej. D z ia ły  te

zlecać będą w yko n a n ie  robó t 
rękodz ie ln iczych  w  zakresie 
w y ro b u  g a la n te rii, h a ftu  itp . 
—  członkom  spó łdz ie ln i pracy, 
k tó rz y  n ie  mogą pracować 
stale. Ponadto spó łdz ie ln ie  
zo rgan izu ją  d z ia ły  usługow e, 
w ykonu jące  w sze lk ie  prace z 
zakresu gospoćfarstwa dom o
wego. D z ia ły  p racy dom ow ej 
za tru d n ią  przede w szys tk im  
kob e ty  prowadzące w łasne 
gospodarstwa domowe, kob ie 
ty  w ie lodz ie tne  oraz osoby, 
n ie  w ykonu jące  stałego za - 
jęc ia  zawodowego z powodu 
złego stanu zdrow ia .

Zastosowane będą u lg i k re  
dy tow e  d la  tych  spó łdz ie ln i 
p racy, k tó re  rozszerzą swo - 
ją  dz ia ła lność na dz ia ły  o b 
s ług i i  pom ocy d la w si, pracy 
dom ow ej oraz na organizo - 
w an ie  p u n k tó w  skupu, reno 
w a c ji i  sprzedaży przedm io - 
tó w  używ anych.

k s ł ..
T̂Jra\v Zagranicznych — F e łik -  

Ronieczyńska, z K om ite tu  
Pół pracy K u ltu ra ln e j z Za- 

A nna M ilska , oraz| rarncą
Sekr e| ai.z Poselstwa RP w  T i-  
nie — Tadeusz M atys iak. 
Btronę albańską reprezento-

Zebranie Komitetu 
Współpracy Kulturalnej z Zagranicą 

pod przewodnictwem 
tow. premiera Cyrankiewicza

Żywotny interes Francji nakazuje jej 
pogłębianie przyjaźni z Polską

Przemówienie prof. Jołiot-Curie na obradach Towarzystwa Przyjaźni
Francusko-Polskiej w Paryżu

(f) P A R Y Ż  (PAP). Z a ko ń czy ły  się tu  obrady T ow arzystw a  
P rzy ja źn i F rancusko -P o lsk ie j. Na os ta tn im  posiedzeniu prze 
w o d n iczy ł p ro f. J o łio t-C u rie , k tó ry  w y g ło s ił przem ów ien ie , 
poświęcone spraw ie  zacieśnienia p rz y ja ź n i m iędzy narodem  
fra n cu sk im  a narodem  p o lsk im .

aznaczył. że oba n a - T ow arzystw o P rzy jaźn i F rancuM ówca
rody są złączone w ięzam i so li
darności we wspólne j (w a lce  
p rzeciw ko agresywnem u m il ita  
ryzm ow i n iem ieckiem u. Ż y w o t
ny in teres F ra n c ji nakazu je  je j 
kon tynuow an ie  i pogłęb ian ie  po 
l i ty k i p rzy jaźn i z Polską. Jedy 
nie  w rogow ie  po ko ju  dążą do 
skłócenia obu k ra jó w  przy po
mocy oszczerczej kam pan ii, peł 
ne j k ła m s tw  i ob łudy. K am p a
n ii k ła m s tw  należy przeciwsta 
w ić kam pan ię p ra w d y  o Polsce.

sko-P o lsk ie j s taw ia  sobie za za
danie szerzenie p raw dy o wspa 
n ia ły m  rozw o ju  P o lsk i Lu do 
w e j. P rzyk ła d  P o lsk i i  innych  
k ra jó w  dem okrac ji ludow ej jes t 
d la  w szystk ich  narodów  n iezw y 
k le  pouczający. P rzyk ła du  te 
go obaw ia ją  się je dyn ie  ci, k tó  
rzy  eksp loa tu ją  lud.

M ówca s tw ie rd z ił następnie, 
że żyw o tnym  interesem  F ra n c ji 
jes t ro zw ija n ie  stosunków  han
d low ych  z Polską, k tó ra  zna jdu

je  się w  stanie bu jnego ro z k w i 
tu .

P ro f. Jo lio t-.C urie  ośw iadczył, 
że stanow isko rządu francu sk ie  
go, k tó ry  odm ów ił w iz  w jazdo 
w ych  do F ra n c ji d la  in te le k tu 
a lis tó w  po lskich, zaproszonych 
przez Tow arzystw o P rzy ja źn i 
F rancusko-P o lsk ie j, — stanow i 
naruszenie konw enc ji k u ltu ra l
ne j francusko-po lsk ie j.

Zadaniem  Tow arzystw a P rz y 
ja źn i F rancusko-P o lsk ie j — po- 
w iedz ia ’ pro f. J o lio t-C u rie  — 
jes* rozszerzenie swej d z ia ła l
ności i  objęcie n ią  w szystk ich  
uczciw ych Francuzów . D z ia ła l
ność na rzecz p rzy jaźn i fra n c u 
sko -p o lsk ie j je s t równoznaczna 
z ak tyw n ą  w a lką  o pokój.

Po p rzem ów ien iu  pro f. J o lio t-

Curie, k tó re  zostało przez zebra 
nych p rzy ję te  b u rz liw y m i ow a
c ja m i, toczyła się dyskus ja  nad 
sprawozdaniem  sekretarza gene 
ra lnego Noaro. Delegaci w szyst
k ic h  okręgów  F ra n c ji o m ó w ili 
dotychczasową dzia ła lność m ie j 
scowych K om ite tów  T o w a rzy 
stwa P rzy jaźn i F rancu sko -P o l
sk ie j oraz p lany na przyszłość.

W ie lu  m ówców zw róc iło  szcze 
gólną uwagę na konieczność 
wzm ożenia w ym iany  gospodar
czej m iędzy F ranc ją  a Polską.

Delegaci z F ra n c ji Północnej 
w y ra z ili pro test p rzeciw ko szy
kanom  p o lic ji francu sk ie j wobec 
działaczy po lsk ich , o rgan izu ją 
cych ko lon ie  le tn ie  dla dzieci 
polskich.

Przed Międzynarodowym Dniem Dziecka

Uśmiech promiennego  szczęście oświetla iwarzyczuę ma-.e) 
Chink i,  z miasta Cindao. Rząd ludowy troszczy się o to. żeby 
nic nie przys łon iło  je j  spokojnego i radosnego dzieciństwa

F o to  A . K ry ło w a

Robotnicy radzieccy podejmują 
zobowiązania celem przedterminowego 

wykonania planu na r. 1951

Sj ^  W  dn iu  29 m a ja  b r. odbyło 
przew odnictw em  P re- 

Rady M in is tró w  tow. Jó - 
c. a C yrankiew icza kon s ty tu u ją  

zebranie K o m ite tu  W spółpra 
k u ltu ra ln e j z Zagranicą, 

j j * °  zagajeniu przez Prezesa 
jA uy M in is tró w  zebranie do- 
,Lba)o w yb o ru  P rezyd ium  K o- 
¿‘‘le tu w  składzie : P rzew odni- 
j. acy K om ite tu  Leon K ru c z - 
tQt6Ski — prezes Z w iązku  L ite 
rek.;
\y-'c'a ł  N a uk i i W ik to r  K łos ie - 

Qz — przewodniczący CRZZ 
jj, vv charakterze w iceprzewod- 

Cz;icych K om ite tu .

P o lsk ich  oraz Adam  Ra- 
m in is te r Szkół W yż-

Sprawozdanie z dotychczaso 
w e j dz ia ła lności K om ite tu  z ło
ży ł S ekre tarz G enera lny A m ba
sador J. K. Wende.

Po sprawozdaniu w yw iąza ła  
się ożyw iona dyskusja, w  k tó  
re j głos zab ra li: Leon S ch ille r, 
S tefan D ybow ski, Jaros ław  
Iw aszkiew icz, W ojciech K ę trzyń  
ski, Leon K ruczko w sk i, Euge
niusz Eibisch, Paweł H o ffm an , 
Ostap D łusk i i  J. K . Wende.

K o m ite t p rz y ją ł m. in. uchwa 
łę o konieczności zacieśnienia 
w spółp racy ze zw iązkam i tw ó r 
czym i, organ izacjam i społecz
n y m i i  in s ty tu c ja m i naukow o- 
k u ltu ra ln y m i.

Przygotowania do realizacji decyzji 
Rządu o pomocy przednówkowej

>,ri 1 * W czerwcu i  lip cu  br. gm in 
ę, spółdzielnie „Samopomoc 
ij <0Pska“  rozprzedadzą po ce- 
j] , hu rtow ych  na w si znaczne 

Sci%
m ąki ży tn ie j ja ko  pomoc

adu w  okj-egje przednów ko-
ym.

t\v. ' w szystk ich  w o jew odz- 
v'oi ’ P ow iataw w '  am inach po- 

s p e c ja iJ ^ r-a m is je  spo- 
bi-V5?s.’ k tó re  dc r.n }§j'ą rozdzia łu  
V,-gN i czuwać będą nad w łaśc i- 
Ojj.,1 sprawną je j sprzedażą. 
2 ^Diie sołtysi, w  porozum ien iu 
£gi?r ządami kó ł grom adzkich 

h i zbożow ym i tró jk a m i gro

m adzk im i, sporządzają lis ty  
ch łopów  pracujących, k tó rzy  
po trzebu ją  pomocy przednów 
kow ej.

W ca łym  k ra ju  rozpoczęły się 
ju ż  dostawy m ąki, bezpośred
nio  z m ły n ó w  Centralnego Z a
rządu Przem yślu M łynarsk iego  
do m agazynów gm innych spó ł
dzielń# Do 1 czerwca br. g m in 
ne spółdzie ln ie  zaopatrzone zo
staną w  £0 procent ogólnej i lo 
ści m ąki, przeznaczonej przez 
Rząd na pomoc przednówkową 
d la  chłopów. Pozostała ilość m ą
k i dostarczona będzie w  d ru g ie j 
po łow ie  czerwca br.

£esp ół pieśni i tańca „Mazowsze 
powrócił do kraju

i>ach trzy tygodn iow ych  w ystę- 
'Vj. - . w  Z w iązku  Radzieckim , 
L ' w  dn iu  w czorajszym  do 

96-osobowy zespół 
^  1 i tańca „M azowsze“ . 

ht-jJJpół p o w ita li na dw orcu 
Kąjj 51 św icie ]e  M in is te rs tw a  

ll 'y i S ztńk i z w ice m in i- 
Ze , W. S okorskim  na czele, 

L -a ^ ta w ic ie le  K o m ite tu  Współ 
i' Sekr k u ltu ra ln e j z Zagranicą 

e larzem genera lnym  am~ 
<b iei, 0, Gm J. Wende, oraz m lo- 

sję w zespole „M a-

łiłc»0v:Uani e zam ien iło  się w  go- 
^ ¡ ' " « m fe s ta c ję  na rzecz przy 
b's®ć (-polsko -  radzieck ie j, na 
1 nera liss,irhusa S ta lina  i

er>ta Bolesława B ie ru ta  
^ h i i r n ^ tk im  przem ów ien iu w i 
h^Or-ii ra K u ltu ry  i S ztuk i W. 
3  ar)ile £° zabra ł głos k ie rów  

^'.styczny zespołu T. Sy- 
łt^r*'i k tó ry  p o dkre ś lił szcze 
kTz.eri.ppTdeczność. z jaką spo- 
°*sk :0|,''Vo radzieckie p rzy ję ło  
\Vyb 8ości-

¿P i spontaniczne okla
i ' f u t  jo d o w a n ie  „S ta -lin ... 
‘ ti ' ' S ta-lin ... B ie '-ru t“

roczystym  po w ita n iu

pro f. S yg ie tyńsk i opow iada: 
„Dobrze by ło  — wspaniałe! Da
liśm y  11 koncertów . W  M os
kw ie . M iń sku  i K ijo w ie .

P rzy jac ie le  radzieccy p rz y j
m ow a li nas n iezw yk łe  serdecz
n ie “ .

Towarzysząca zespołowi „M a 
zowsze“  w czasie pobytu w 
ZSRR, znana a rtys tka  M ira  Z i
m ińska jes t wzruszona: — „Za 
chwycona jestem  w szystk im  — 
sztuką, stosunkiem  do ludzi, 
b rak m i słów na opisanie tego 
co p rzeżyw a łam “ .

K ażdy z cz łonków  zespołu 
chciałb. opow iedzieć o swoich 
wrażeniach, o n ie zw yk łym  w y 
darzeniu, ja k im  by ł dla każde
go z nich pobyt w Z w iązku  Ra
dzieckim .

D w a j a rtyśc i zespołu z n ie 
zw yk łą  p ieczołow itością niosą 
p iękny p o rtre t towarzysza Sta
dna, ha ftow any ręcznie je dw a
biem. Jest to prezent dla ze
społu „M azowsze“  od B ia ło ruś 
kiego Zespołu P ieśni i  Tańca 
im. P ia tn ickiego.

Ze śpiewem  „H y m n u  M łodzie  
żowego“  opuszcza zespół D w o
rzec G dański. .

Układ w sprawie wyzwolenia Tybetu jest wielkim  
zwycięstwem narodów Chin i porażką imperialistów

Mao Tse-iung przyjął Panczen Lamę i delegatów lokalnego rządu tybetańskiego

(f) M O S K W A  (PAP). — W 
Z w iązku  R adzieckim  coraz szer 
szego rozm achu nabiera w spó ł
zaw odnictw o o przedterm inow e 
w ykonan ie  państwowego p lanu 
gospodarczego na r. 1951. We 
wszystk ich ośrodkach p rzem y
słowych k ra ju  robo tn icy  pode j
m u ją  nowe zobow iązania p ro 
dukcyjne, zaciągają w a rty  sta- 
chanowskie.

G órn icy  Donbasu, Zagłębia 
Kuźnieckiego, K aragandy. U ra 
lu , Zagłębia Podm oskiewskiego, 
wschodnie j S ybe rii i Dalekiego 
W schodu zobow iązali się w ydo
być ponad p lan przeszło 2,5 m i
liona  ton węgla. Załogi ro b o tn i
cze zakładów  hu tn iczych  w  M a- 
gn itogorsku, K uźn iecku i w  ob
wodzie s ta lińsk im  postanow iły  
w yp rodukow ać ponad p lan prze

(a) P E K IN  (PAP). Z okazji 
zaw arcia porozum ienia w  spra
w ie  środków  pokojowego w y 
zwolen ia T ybetu , P rzew odn i
czący C en tra lne j Rady Rządo
w e j C h ińsk ie j R e pu b lik i Ludo
w e j Mao Tse-tung  w yd a ł p rzy 
jęcie, na k tó ry m  obecni b y li: 
Panczen Lam a i delegaci lo 
kalnego rządu tybetańskiego z 
K a lon  Ngabo na czele, ja k  ró w 
nież w iceprzewodniczący Cen
tra lnego Rządu Ludowego Chiń 
sk ie j R e p u b lik i Ludow e j Czu 
Teh i  L i  Czi-szen, w icepre
m ie rzy  Rządowej Rady A d m i
n is tra c y jn e j Czen Juft, Kuo 
M o-żo, H uang Jen -pe i i  inn i.

—  „W  ciągu k ilk u s e t la t — 
ośw iadczył P rzewodniczący Mao 
Tse-tung  — poszczególne na
rodowości w  Chinach nie b y ły  
zjednoczone. B ra k  było  zw ła 
szcza jedności pom iędzy naro
dem ch ińsk im  a tybetańskim . 
U trz y m y w a ły  się rów nież n ie 
snaski w  łon ie  narodu tybe tań
skiego. B y ło  to następstwem 
panowania reakcyjnego rżądu 
m andżurskiego i  rządu Czang 
K ai-szeka, ja k  rów nież p ro
w o ka c ji im peria lis tyczne j i po li 
ty k i podsycania waśni.

Obecnie s iły  kie row ane przez 
D a la j Lam ę oraz s iły  pod prze
wodem Panczen Lam y z jedno
czyły  się z C entra lnym  Rządem 
Ludow ym . W y n ik  ten osiągnię
ty  został dopiero po obaleniu 
przez naród ch ińsk i panowania 
im p e ria lizm u  i  rządów rod z i
m ej reakc ji.

O siągnięto bra te rską jedność. 
Żadna ze s tron  nie uciska in 
nej. Jedność ta jest w yn ik ie m  
zgodnych w ys iłkó w  wszystkich 
kó ł zainteresowanych. Odtąd 
w szystk ie  nasze narodowości, w 
oparciu  o tę jedność, będą się 
ro z w ija ły  i czyn iły  postępy we 
w szystk ich  dziedzinach — po
lityczn e j, ekonom icznej i  k u ltu 
ra ln e j“ .

W  czasie p rzy jęc ia  Panczen 
Lam a ośw iadczył m. in .:

— Zagadn ien ie narodów  wcho 
dzących w  skład Chin i zagad
nien ie tybetańskie , k tó re  przez 
dług ie  la ta  nie b y ły  rozstrzyg
nięte, zosta ły obecnie pom yśl
nie rozw iązane pod k ie ro w n ic 
tw em  Przewodniczącego Mao 
Tse - tunga. w ie lk iego  wodza 
w szystk ich  narodów  Chin.

P oko jow e w yzw olen ie  Tybetu  
jes t na jb a rdz ie j radosnym  w y 
darzeniem  w  w ie lk ie j rodzin ie  
narodów  ch ińsk ich . Porozum ie
nie m iędzy C en tra lnym  Rządem 
Lu dow ym , D a la j Lam ą i P an
czen Lam ą zostało osiągnięte 
dz:ęki k ie ro w n ic tw u  K o m u n i
stycznej P a r t ii Ch in i C h ińsk ie 
go Rządu Ludowego.

K a ion  Ngabo przewodniczący 
de legacji lokalnego rządu tybe 
tańskiego podkreś lił, że dzięki 
pom yślnem u zakończeniu ro ko 
wań w szystkie  b ra tn ie  narody 
Ch in po łączyły się w  jedną ro 
dzinę. Po raz pierwszy w  h is to 
r i i  nastąp iło  też zjednoczenie 
samego Tybetu .

— W szystko to osiągnięte zo
stało dz ię k i k ie ro w n ic tw u  P rze
wodniczącego M ao Tse -  tunga 
— ośw iadczył K a lon  Ngabo.

Kończąc K a lon  Ngabo wzniósł 
toast za zdrow ie Przew odniczą
cego M ao Tse-tunga oraz D a la j 
Lam y i  Panczen Lam y.

*
Przed p rzy jęc iem  Panczen 

Lam a oraz członkow ie de legacji 
loka lnego rządu tybetańskiego 
z K a lon  Ngabo na czele z łoży li 
o fic ja ln ą  w izy tę  przewodniczą
cemu M ao T se-tungow i i w rę 
czy li mu da ry  od narodu tybe 
tańskiego.

Delegacja reprezentu jąca Da
laj- Lam ę i lo ka lny  rząd tybe 
tańsk i złożyła w izy tę  dowódcy 
naczelnemu C h ińsk ie j A rm ii 
Ludow o-W yzw o leńcze j genera 
ło w i Czu Teh.

du tybetańskiego w  łonie, w ie l
k ie j rodz iny narodów  chińskich.

Podpisaliśm y uk ła d  w  spra
w ie  środków  pokojowego w yz
w olen ia  Tybetu. Tybet zerw ał 
pęta n iew o li im p e ria lis tyczn e j i

po w ró c ił do w ie lk ie j rodz iny na
rodów  ch ińsk ich .

Niech ży je  T ybe t! N iech żyje 
Mao T se -tung  — w ie lk i wódz 
w szystk ich  narodów  naszej o j
czyzny!

80 tys. ton s ta li i  przeszło 8 tys. 
ton w a lców ki.

L iczne zobow iązania p ro du k
cy jne pod ję li rów n ież  robo tn icy  
przem ysłu lekk iego , spożywcze
go itd .

Naród radz ieck i — pisze 
„P ra w d a “  w  a rty k u le  w stęp
nym  — w yko nu jąc  zwycięsko 
pow o jenny plan 5 - łe tn i dokonał 
gigantycznego k ro ku  naprzód 
na drodze do kom unizm u. Zało
żone zostały trw a łe  po dw a liny  
dalszego potężnego rozw oju  go
spodarki radz ieck ie j, powstała 
baza um ożliw ia jąca  budowę 
w ie lk ich  ob iektów  kom unizm u 
nad Wołgą, Dnieprem , Donem i 
A m u-D a rią . P rzed te rm inow ym  
w ykonan iem  p lanów  na br. na
ród radzieck i jeszcze bardzie j 
zw iększy potęgę swej w ie lk ie j

szło 100 tys. ton surów ki, oko ło I o jczyzny socja listycznej.

Bziałania wojenne w Korei

Oświadczenie dowódcy naczelnego 
Chińskiej A rm ii Ludowo-W yzwoleńczej 

Czu Teh

Oświadczenie przewódniezgeego 
delegacji tybetańskiej Kalon Ngabo

(a) P E K IN  (PAP). — W zw iąz
ku z podpisaniem  porozum ienia 
w  spraw ie pokojowego w yzw o
lenia T ybetu , przewodniczący 
delegacji tybe tańsk ie j K a lon  
Ngabo złożył przedstaw ic ie low i 
A ge nc ji Nowych Chin ośw iad
czenie, w  k tó ry m  s tw ie rd z ił m. 
in .:

— T rw a jące  przez ponad sto 
la t p row okac je  naszych zażar
tych  w rogów  — im p e ria lis tó w  
oraz waśnie, ja k ie  s ia ły  wśród 
nas reakcy jne  rządy dynastii 
m andżursk ie j, a następnie rz ą j 
Czang Kai-szeka, w trą c iły  na 
ród tybe ta ńsk i w  o tch łań nędzy 
i zacofania.

W  odpow iedzi na apel P rze 
wodniczącego M ao Tse-tunga

p rzyb y liśm y  do Pekinu, aby z 
ram ien ia  lokalnego rządu tybe 
tańskiego wziąć udzia ł w  h is to
rycznych rokow aniach w  spra
w ie  środków  pokojowego w yz
w o len ia Tybetu . T u  w  Pekin ie 
przekona liśm y się. że C entra lny 
Rząd Lu dow y prow adzi p o lity 
kę jedności narodow e j przy po
szanowaniu loka lne j au tonom ii 
poszczególnych narodów. Prze
kona liśm y się, że im p e ria lis 
tyczn i agresorzy są na jgorszy
m i w rogam i naszej ojczyzny.

P rzekona liśm y się. że ty lk o  
pod k ie ro w n ic tw e m  C entra lne
go Rządu Ludowego i P rzew od
niczącego M ao Tse-tunga zdo
ła m y  wypędzić im p e ria lis tó w  z 
naszego k ra ju  i zapew n i: po
m yślne w a ru n k i ro zw o ju  na ro -

(f) P E K IN  (PAP). —  w  związ 
ku  z zawarciem  porozum ienia 
w  spraw ie pokojowego w yzw o
len ia  Tybetu w iceprzew odniczą
cy Centralnego Rządu Ludow e
go i  dowódca naczelny C h iń 
sk ie j A rm ii Ludo w o-W yzw o leń 
czej Czu Teh z łoży ł p rzedstaw i
c ie low i agencji N ow ych  Chin o- 
świadczenie, w  k tó ry m  s tw ie r
dz ił m. in.:

— Porozum ienie w  spraw ie 
pokojowego w yzw o len ia  Tybe
tu  odpowiada w  całej pe łn i in 
teresom narodu tybetańskiego 
i dlatego odpowiada także in te 
resom wszystk ich narodów  za
m ieszkałych na obszarze Chin.

Naród tybe tańsk i, ja ko  jeden 
z narodów  zam ieszku jących Chi 
ny, ma swą d ługą h is to rię  i 
p rzyczyn ił się w  znacznej m ie 
rze do skonsolidow ania i  roz
w o ju  naszej w ie lk ie j ojczyzny. 
Jednakże w  o s ta tn im  stuieciu , 
tak samo ja k  do C hin. elem en
ty  im peria lis tyczne  p rzen iknę
ły  do Tybetu , s ie jąc n iesnaski i 
waśnie wśród narodu tybe tań 
skiego. Lo ka ln y  rząd “tybe tań
ski nie w ys tąp i! p rzec iw ko  im 
pe ria lis tom  i  został przez nich 
oszukany.

Gdy u tw orzona została C h iń 
ska R epub lika  Ludow a, Cen
tra ln y  Rząd L u d o w y  s tw ie rdz ił 
uroczyście, że z ryw a  ca łko w i
cie z p o lity k a  uc isku narodo
wego i że będzie p ro w a dz ił po
lity k ę  rów no up ra w n ien ia  i przy 
ja źn i wobec w szystk ich  naro
dów zam ieszkujących C hiny 
Dotyczyło to oczyw iście także 
narodu tybetańskiego. W  ubie
g łym  roku  Panczen Lam a o-

św iedczył, że popiera C e n tra l
ny Rząd L u d o w y . Później D a la j 
Lama w  odpow iedzi na apel 
Centralnego Rządu Ludowego 
wysła ł do P ekinu delegację z 
Kalon Ngabo na czele w  celu 
przeprowadzenia rokow ań w  
spraw ie środków  pokojowego 
w yzw olenia Tybetu . R okowa
nia te zostały pom yśln ie  zakoń
czone i porozum ien ie  ■ w  spra
w ie pokojow ego w yzw olenia 
Tybetu podpisane. Porozum ie
nie to jes t w ie lk im  zw yc ię 
stwem _ w szystk ich  narodów  
Chin i jednocześnie w ie lką  po
rażką agresyw nych, im p e r ia li
stycznych e lem entów , k tó re  u - 
s iłow a ły przeszkodzić pow ro to 
w i narodu tybe tańskiego do 
w ie lk ie j rod z in y  narodów  Chin.

E lem enty im p e ria lis tyczn e  nie 
pogodzą się ła tw o  z tą porażką 
i mogą ponow nie  rozpocząć swą 
destrukcy jną  robotę. Naród ty 
betański i lo k a ln y  rząd T ybe
tu p o w in n i wzm óc czujność, aby 
me dopuścić do now ych in try g  
i p ro w o kac ji ze strony im pe
ria lis tycznych  agresorów. Cen
tra ln y  Rząd L u d o w y  okaże na
rodow i tybe tańsk iem u wszech
stronną pomoc, aby ostatecz
nie w ykorzen ić w p ły w y  im pe
r ia lizm u  w  Tybecie.

M am y nadzieję, że lo ka ln y  
rząd tybe tańsk i będzie z całą e- 
nergią w prow adza ł w  życie po
rozum ien ie w  spraw ie środków 
pokojowego w yzw olen ia  Tybe
tu i uczyn i w szystko co leży w 
jego m ocy. aby okazać A rm ii 
Ludowo -  W yzwoleńczej pomoc 
przy w kraczan iu  do Tybetu.

(f) P E K IN  (PAP). W  kom u n i
kacie z dn ia  29 m aja naczelne 
dowództwo koreańsk ie j a rm ii 
ludow ej s tw ie rdza , że na wszy
stkich fron ta ch  oddzia ły  a rm ii 
ludow ej, w  śc is łym  w spółdzia ła 
n iu  z ocho tn ikam i c h iń s k im i od 
p iera ją  zaciekle k o n tra ta k i
przy jac ie la , zadając m u  ciężkie I cielą.

s tra ty  w  ludz iach i sprzęcie. Na 
poszczególnych odcinkach in 
terw entom  am erykańsko -  an
g ie lsk im  udał o sie posunąć na 
północ od 38 rów no leżn ika . 
S trzelcy — niszczycie le samo
lo tó w  n iep rzy jac ie lsk ich  ze- 

I s trz e lili 5 sam olotów n ie p rz y ja -

Pierwsze wyniki wyborów 
komunalnych we Włoszech
Poważny sukces lewicy w Bolonii 

i wielu prowincjach

Naród chiński wita z radością układ  
w sprawie Tybetu

Na w iadom ość o podpisaniu 
układu w  spraw ie  środków  po
kojowego w yzw o len ia  Tybetu  
w  w ie lu  m iastach C h in  odbyty 
się masowe m an ifestac je . Cały 
naród ch ińsk i p o w ita ł z rado
ścią pokojowe rozw iązan ie  kw e 
st.ii tybe tańskie j.

W  Pekin ie  m an ifestac je  trw a 
ły  do późnej nocy. M an ifes tow a 
no pod hasłem pokojowego w y 
zwolenia Tybetu , pozdraw iano 
ocho tn ików  ch ińsk ich  i  ko reań
ską arm ię  ludową, w zyw ano do 
w yzw olen ia  Ta iw anu.

Również w Tientsinie m anife

stowano do późnych godzin noc 
nych.

W  C zungkingu po nadejściu, 
przez rad io  w iadom ości o pod
pisaniu uk ładu  ukazały sie do
da tk i nadzw yczajne dz ienników . 
Ponadto w  różnych cześciacr. 
m iasta umieszczono p laka ty  in 
fo rm ujące ludność o tym  w y 
darzeniu W  Sian odczytywano 
m ieszkańcom  na u licach i  p la 
cach nadzw ycza jny kom un ika t 
o zaw arc iu  uk ładu . I  w tym  
mieście odby ły  się tłum ne  m a
n ifes tac je  poświęcone tem u r a 
dosnemu w ydarzen iu . ^

(f) R Z Y M  (PAP). — D z ienn ik i 
ogłaszają częściowe, n ie o fic ja l-  \ 
ne rezu lta ty  w yborów  kom u na ł- j 
nych, k tó re  odby ły  się w  28 
p row inc jach  W łoch północnych, j 
Z danych tych w yn ika , że chrze- | 
ścijańska dem okracja  straciła  
znaczną ilość głosów w porow - j 
nan iu  z w yb o ra m i pa rlam en
ta rnym i, k tó re  się od by ły  18 i 
kw ie tn ia  1948 r.

P a rtie  lew icowe, m im o wście- i 
k le j nagonki i te rro ru  całego I 
aparatu rządowego oraz k le ru. I 
zw iększyły  w  w ie lu  wypadkach 
swój stan posiadania.

W p ro w in c ji M antua pa rtie  ! 
lew icowe zdobyły 17 m andatów  ' 
do rady p ro w in c jo na lne j, a 
chrześcijańscy dem okraci — 3 
m andaty.

W p ro w in c ji T rento . k tó ra  
uchodziła za bastion chrześci
ja ńsk ie j dem okrac ji, pa rtia  De 
Gasperi ego strac iła  w porow - 
naniu z w yboram i w 1948 roku 
— 1/3 część głosów W samym 
T ren to  (m iasto rodzinne De 
G asperi‘ego) ilość głosów od - 
danych na chrześcijańską de - 
m okrac ję  spadła z 20 tysięcy w 
roku  1948 do 17 tysięcy liość 
głosów oddanych na pa rtie  le
w icowe w  T ren to  wzrosła o 
b lisko 50 proc. a m ianow ic ie  > 
5.500 do 8 470.

Poważny spadek głosów 
chrześcijańsko -  dem okra tycz - 
nych uw idoczn ił się w  Padwie, 
gdzie 15 tys ięcy w yborców , k tó 
rzy uprzednio g losowali na p a r
tię  De G asperi‘ego złożyło 
b ia łe  k a r tk i,  by w yraz ić  w ten 
sposób b ra k  zaufania do De 
C i.speri-ego.

W prow inc jach  Ascołi Picano 
Pesaro i w  A nkon ie  partie  ie - 
w icowe zw iększyły  swój stan 
posiadania w porów naniu z 
w yboram i pa rlam enta rnym : 
k tó re  się odbyły  w  1948 roku.

W Savona pa rtie  lew icow e 
zdobyły 23.400 głosów, podczas 
gdy koa lic ja  p a r ti i rządow ych 
obe jm ujących chrześcijańską de 
m okrację , p raw icow ych  socja
lis tó w , lib e ra łó w  1 inne burżu-

azy.ine ugrupow ania  o trzym a ły  
łącznie 19.500.

W Novarze koa lic ja  rządowa 
zdobyła 23 tysiące głosów, a par 
tie  lew icow e — 22.700.

W p ro w in c ji Genua chrześci
jańscy dem okraci zdoby li 15 
m andatów, pa rtie  lew icow e —8. 
libe ra ło w ie  — 1. W samem m ie
ście Genua pa rtie  lew icow e 
zdobyły w iększość w  7 okrę 
gach. a chrześcijańscy dem okra
ci w  5.

W B o lon ii pa rtie  lew icow e o - 
s iągnęły w ie lk ie  zwycięstwo 
zdobyw ając 112.930. a w iec o 13 
tysięcy głosów w iece j n iż w  w y 
borach w  roku  1948

Chrześcijańscy dem okraci u - 
zyskalj w  mieście tym  109 ty 
sięcy głosów t j.  8 tysięcy m n ie j 
niż w  roku  1948

Należy przypom nieć, że obec
na o rdynacja  wyborcza p rzew i
du je  antydem okratyczna zasadę 
tw orzen ia  lis t k o a licy jn ych . 
Z systemu tego korzysta rządo
wa pa rtia  chrześcijańsko -  de
m okratyczna. k tó ra  w  w ie lu  
w ypadkach u tw o rzy ła  k o a lic y j
ne lis ty  z in n y m i p a rtia m i 
bu rżuazy jnym i ara z z sarags- 
tow cam i. abv w ye lim ino w ać  kao 
dvd a tków  p a rtii kom unis tyczne j 
i p a r ti i socja listycznej.

r)ZIŚ W NUMERZE:
K A R O L  M A Ł C U Ż Y S *S K I: Na 

z jeżd z ie  k o re s p o n d e n tó w  
ro b o tn ic z y c h  i c h ło p s k ic h  
we W ro c ła w iu .

CHO C Z O N -S U K , M in is te r  
K u l t u r y  i P ro p a g a n d y  K o 
re a ń s k ie j R e p u b lik i L u d o 
w o  - D e m o k ra ty c z n e j: O* 
c a ic ie  nasze dz iec i.'

E P S T E IN : R w ie  się p a ję 
c zyn a  k ła m s tw .

A O M I N T  J A N IO , k ie ro w 
n ik  k o t ło w n i E le k t ro w n i 
Ł ó d z k ie j:  Z a s to s o w a liś m y
m u ł i sz łam ...

3  S Z T A T L E R : W zm aga się 
w a lk a  lu d u  h iszp a ń sk ie g o .

D. I. E A Z A R E W . k a n d y d a t 
n a u k  te c h n ic z n y c h -  P o ży 
teczne  p ro m ie n io w a n ie .
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F a k tv  i  tenioski

Odpowiedź, dokerów 
Nowej Zelandii 

i Australii
1 Znany podżegacz wojenny 
Dulles zajm uje sie ja k  w iado -
mo montowaniem paktu Oce
anu Spokojnego, w  którym  
główną roię ma odegrać od
radzający sie pod opiekuń
czymi skrzydłami USA —  im 
perializm japoński. W  podró
ży do Japonii Dulles zahaczył 
i o Australię i o Nową Ze
landię. Reakcyjne rządy tych 
państw bez szemrania zgodzi
ły się na przystąpienie do a- 
gresywnego paktu Pacyfiku. 
I  bezpośrednio potem, spełnia
jąc dyrektywy Waszyngtonu, 
rozpoczęły jeszcze b ru ta l-
niejszy niż dotychczas atak 
na prawa klasy robotni
czej. Rząd Nowej Zelandii za
czął stosować brutalne repre
sje wobec strajkujących od 
w ielu miesięcy dokerów no
wozelandzkich,. walczących o 
podwyżkę płac i poprawę w a
runków pracy. Bandy łam i
strajków pod przykryciem od 
działów wojskowych zaczęły 
ładować statki. WTielu doke
rów  zostało aresztowanych, 
organizacje związkowe są 
prześladowane.

A le represje te odnoszą 
wręcz odwrotny skutek, ce
mentują solidarność klasy ro 
botniczej.

Dokerzy w  Melbourne (A u
stralia) na znak protestu prze 
ciwko faszystowskim meto
dom rządu nowozelandzkiego 
postanowili nie pracować przy 
statkach nowozelandzkich za
ładowanych przez łam istraj
ków. Reakcyjny rząd M en- 
ziesa zagroził strajkującym  
dokerom australijskim zasto
sowaniem „drastycznych śród 
ków“, a gdy to nie poskutko
wało oddziały policji napadły 
na siedziby związków m ary
narzy i dokerów w M elbour-

Nowe żłobki, przedszkola i zakłady lecznicze 
zostaną uruchomione w całym kraju  

z okazji Międzynarodowego Dnia Dziecka

ne i Sydney konfiskując do
kumenty w  poszukiwaniu 
„.kompromitujących m ate
ria łów “.

Odpowiedzią na ten wybryk  
faszystowski Menzicsa był 
strajk robotników portowych 
w  Sydney. którzy porzucili 
prace natychmiast po tej pro
wokacji policji. Kom itet straj
kowy wezwał wszystkie związ 
ki zawodowe Australii do so
lidarności w walce podjętej 
celem poparcia dokerów no
wozelandzkich. Ruch s tra jko 
w y rozszerzył się i na inne 
porty australijskie.

S tra jk i dokerów w Nowej 
Zelandii i Australii są najlep
szą odpowiedzią klasy robot
niczej tych krajów  dla ich 
reakcyjnych rządów, które nie 
licząc się z wolą olbrzymiej 
większości narodu wprzęgają 
swe kraje, w  rydwan am ery
kańskich podżegaczy wo
jennych i ich japońskich sa- 1 
telitów.

Stra jk i w  Nowej Zelandii 
i Australii świadczą, że upra
wiana przez reakcyjne rządy 
obu dominiów polityka faszy- 
zacji na wewnątrz i popiera
nie agresji na terenie między
narodowym —  spotyka się z 
rosnącym oporem mas ludo
wych, walczących o Chleb o 
pokój o niepodległość kraju  
przeciw amerykańskiemu im 
perializmowi.

h . n .

( f)  Z  ca łego k r a ju  n a p ły w a ją  in fo rm a c je  o p rz y g o to w a 
n ia c h  do u ru c h o m ie n ia  z o k a z ji z b liż a ją c e g o  się M ię d z y n a 
ro d o w e g o  D n ia  D z ie cka , n o w y c h  p la c ó w e k  o p ie k u ń c z y c h , 
w y c h o w a w c z y c h  i  s a n ita rn y c h , k tó r y c h  ce lem  je s t z a p e w n ie 
n ie  d z ie c io m  w s z e c h s tro n n e j i  w z o ro w e j o p ie k i.

P rzy  sanatorium  im . W in c e n - . ce się z lekarza p e d ia try  i  od- 
tego Pstrow skiego w  Rabce, zo- pow iedn io  w yszko lonych pielęg 
stanie 'o tw a rta  w zorow a i  n a j-  ; n ia rek. K ażdy zespół ped ia trycz 
nowocześniej wyposażona szko- j ny obe jm u je  swoim  dzia łan iem
ła p rzysana to ry jna , m. in . dys
ponu jąca k ry tą  leża ln ią  d la  300 
dzieci.

W  sanatorium  d la  dzieci cho
rych  na g ruź licę  w  Istebnej 
o tw a rty  zostanie now y paw ilon  
na 125 łóżek.

W  G dyn i u ruchom iono ostat
n io  wzorowe 6 -le tn ie  3-oddzia- 
łow e przedszkole d la  100 dzieci 
robotn iczych, dz ie ln icy  Depto- 
wo. 3 dalsze ró w n ie  wzorowe 
przedszkola zostaną w  M iędzy-

te ren  jednego pow ia tu . Ponad-
to opiekę san ita rną nad n iem o
w lę ta m i roztaczają w ie jsk ie  
izby porodowe, (k tó rych  obec
nie  m am y 300) i położne g m in 
ne. W edług danych M in is te r
stwa Z d row ia  liczba w ie jsk ich  
izb porodow ych wzrośnie w  
1952 r. do 674 ośrodków.

O lb rzym ie  znaczenie dla zdro 
w o lnośc i dzieci m a ją  stale p ro 
wadzone masowe akcje  w a lk i z 
chorobam i zakaźnym i. P rzeciw -

na rodow ym  D n iu  Dziecka u ru -  kQ g ru ź licy  zostan ie w  rb. za-
chom ione na in nych  przedm ie
ściach G dyn i; liczba przedszko
l i  G dyn i w zrośnie przez to  do 
31 placówek, m ogących pom ie
ścić 2.500 dzieci.

W ydz ia ł Z d ro w ia  M R N  w  
Szczecinie u ru ch o m ił na te re 
nie m iasta 9 ośrodków  zdrow ia : 
i  3 am bu la to ria . 10 lekarzy  pe- j 
d ia tró w  i  16 odpow iedn io  prze- j

szczepionych ponad 1.300.000 
dzieci. Ponad pó l m ilio n a  dzieci 

i zostanie ob ję tych  w  rb.. szcze- 
i p ian iam i p rze c iw ko  kokluszow i. 
| W  ram ach a k c ji w a lk i z k rz y w i 
! cą rozprowadzono 110.000 kg 
j  tra n u  i przeszło 32 m ilio n y  spe- 
j  c ja lnych  kapsu łek tranow ych .

O LS Z T Y N  (K or. w ł.). G łów -

tu ry  zaprezentu ją  swój doro - 
bek dziecięce zespoły a rtys tycz 
ne, prowadzone przez ZH P. We 
w szystk ich  m iastach i  pow ia  - 
tach o tw a rte  będą w ys ta w y  ga
zetek ściennych, redagowanych 
przez dzieci, pokazy prac ucz
n ió w  szkół podstaw ow ych itp .

(tag)

' r y  trw a ć  będzie do końca lip -  
ca, z wczasów le tn ich  skorzy
sta około 650 tys. dzieci.

W porównaniu z r. 1050 inwestycje 
w PGR-ach wzrosną w br. o 37 proc.

Dalsza mechanizacja pracy -  zwiększenie funduszów socjalnych
(f) W  okresie p lanu  6 -le tn iego  ro zw ija ją ca  się w  coraz roku 34 procent nakładów 

szybszym  tem pie  p ro d u kc ja  P aństw ow ych  G ospodarstw  R oi j westycyjnych.^ak.SUÎ a’kj.ryCZn«, 
nych w zrośn ie  w  p o ró w nan iu  do ro ku  1949 o 168 procent, j " la tw ią "zmechanizowani*

O koło 650 tys. dzieci 
w y je d z ie  na w czasy le tn ie  

w  I  tu rnusie
W  dn iu  25 czerwca b r. z 

m iast całego k ra ju  w y jadą  
pierwsze g ru py  dzieci i  m ło  - 
dzieży na ko lon ie  i obozy le t - 
nie. W  p ierw szym  tu rnu s ie , k tó -

Na czele każdej p laców k i j 
wczasów, le tn ich  stać będzie j 
k ie ro w n ik  —  w y k w a lif ik o w a  -  j 
ny pedagog. Ponadto każda 
grupa złożona z 30 dzieci po -  | 
siadać będzie swego w ychow aw  
cę — nauczyciela, k tó rem u po
magać będzie a k tyw is ta  ZM P.

z czego p ro d u kc ja  ro ś lin n a  zw iększy się o 123 procent, a pro  m tocki~ i"p rac "podwórzowych" 
d u kc ja  zw ierzęca o 353 procent. W  osiągnięciu zap lanow a- ! j est  siedem razy większa niż *  
nego poziom u p ro d u k c ji ważną ro lę  o d g ryw a ją  inw estyc je , roku  1950.

N a k ład y  in w es tycy jn e  w  l chlerzy. stodół, s ta jn i, obór, chle
PG R -ach w  ro ku  bieżącym  bę- : w n i i fe rm  drobiu.

' O piekę zdrow otną nad uczest
n ik a m i wczasów le tn ich  roz to 
czą lekarze i  specja ln ie p rz e 
szkoleni absolwenci lu b  studen 
ci osta tn ich la t s tud iów  akade
m ii lekarsk ich .

37 milionów młodzieży w szkołach 
średnich i  zawodowych ZSRR

szkolonych p ie lęgn ia rek  rozta - I nym  pu nktem  obchodu w  O l- 
cza tro s k liw ą  opiekę lekarską | sztynie będzie wręczenie na j - 
nad dziećm i sz-kół i  przedszkoli, i lepszej d rużyn ie  ha rcersk ie j 

W  na jb liższym  czasie zostanie j sztandaru przechodniego. P rze- 
uruchom iony  w  Szczecinie szpi- ) w idz iane  też są dziecięce 
ta l dziecięcy z p rzychodn iam i j ig rzyska  sportowe. Dom  K s ią ż- 
spec ja lis tycznym i. | k i o rgan izu je  konku rs  dla m ło -

Na te ren ie  całego kTaju zo- j dzieży z lic z n y m i nagrodam i 
s ta ły  u tw orzone tzw . terenowe ! ks iążkow ym i, 
zespoły pediatryczne, sk łada ją - j w  św ie tlicach  i  domach k u l-

(f) M O S K W A  (PAP). —  W 
zw iązku ze zb liża jącym  się M ię - 

| dzynarodow ym  D n iem  Dziecka,
! w icem in . ośw ia ty  F ede rac ji Ro- 
| sy jsk ie j —  L u d m iła  D u b ro w i- 
' na ośw iadczyła, że w  szkołach 
j średnich i  zaw odowych ZSRR 
kszta łc i się obecnie 37 m ilio n ó w  
m łodzieży.

W szystkie dzieci k ra ju  r a 
dzieckiego ob ję te są powszech
nym  nauczaniem . W  szkołach 
radzieck ich w y k ła d y  prow adzo
ne są w  ponad 100 językach.- 
Szczególnie b u jn ie  ro z w ija  się 
k u ltu ra  w  obwodach, k tóre 
b y ły  na jb a rdz ie j zacofane w  
okresie przedrew o lucy jnym . 
T ak  np. w  . la tach w ła d zy  ra 
dzieckie j liczba uczn iów  w

Uzbeckie j SRR w zrosła  prze - 
szło 65 razy a w  K azachskie j 
SRR —  ponad 70 razy.

W  Z w ią zku  R adzieckim  n ie 
ustannie rozbudow u je  się sieć 
szkół. T y lk o  w  RSFRR w  c ią 
gu 5 la t  pow o jennych zbudo - 
wano ponad 6.700 szkół.

W  Z w ią zku  R adzieckim  zbu
dowano szeroką sieć pozaszkol
nych in s ty tu c ji dziecięcych — 
ponad 2.000 pa łaców  i  dom ów 
pion iera, se tk i ośrodków  m ło  - 
dych techn ików , specjalne tea - 
t r y  d la  dzieci, b ib lio te k i, szko
ły  muzyczne, k lu b y  itp . Dużo 
uw ag i poświęca się w ychow a - 
n iu  dzieci w  w ie ku  przedszko l
nym .

Miech matki na całym świecie poznają prawdę 
o wojnie w Korei gdzie najeźdźcy zabijają 

dzieci w kołyskach
Wypowiedzi członkini Komisji ŚDFK o zbrodniach interwentów 

amerykańsko-brytyjskich w Korei
przekon ałyśmy

USA przygotowują 
nową dewaluację 

w zachodniej Europie

dą o 37 p rocen t w iększe, a w  
ro ku  p rz y s z ły m , o 55 procent 
od na k ładów  z rofcu 1950.

P raw ie  połowę tegorocznych

30 procent k re d y tó w  budow la  
nych zużytych zostanie ■ na b u 
dowę dom ów m ieszkalnych dla 
ro b o tn ikó w  ro lnych .

Na zakup maszyn do up raw y
k re d y tó w  in w e s tycy jn ych  prze i ro l i oraz maszyn, stosowanych 
znaczono na budow n ic tw o  śp i- 1 w  hodow li, p rzew idziano w  ty m

Równolegle ze wzrostem in 
w estyc ji na cele produkcyjne 
zwiększa się w yda tn ie  fundus
na rozbudowę i budowę ż ł°b '
ków , przedszkoli, domów tu 
nusowych, św ie tlic  dziecięcy 
i  d la  dorosłych przew iduje s e 
rów nież budowę w ie lu  łazm» 
p ra ln i i  p ieka rn i.

Zakłady Włókiennicze ZPB im. Dzierżyńskiego 
zdobyły tytuł przodującego zakładu przemysłu

włókienniczego
(f) Ponad 130 tys. rob o tn ików  

z około 40 zakładów  przem ysłu 
bawełnianego w  Polsce b ra ło  
udz ią ł w  p ierw szym  tegorocz
nym  etapie m iędzyzakładowego 
w spó łzaw odn ictw a pracy. Etap 
ten zakończył się w ie lk im  t r i 
um fem  załogi Z ak ładów  W łó 
k ienn iczych  ZP B  im . D z ie rżyń 
skiego w  Łodzi, k tó re  zdobyły 
ty tu ł „P rzodu jący  Z ak ład  Prze
m ysłu  W łókienn iczego“ , sztan
da r przechodni w spó łzaw odn i
ctw a pracy oraz nagrodę pie
niężną w  wysokości 45 tys. zł.

Do na jpow ażnie jszych osią
gnięć ZPB im . Dzierżyńskiego 
zaliczyć należy w ykonan ie  k w a r 
talnego p lanu p ro d u k c ji w  116,2 
procentach, p rzy  popraw ie  ■ ja 
kości o 3,9 procent i zm niejsze
niu  stanu za trudn ien ia  o 4,8 p ro 
cent.

D rugą  nagrodę w  postaci dy 
plom u uznania i  p re m ii p ien ięż
nej w  wysokości 15 tys. z! 
przyznano robo tn ikom  ZPB im. 
W łady B y tom sk ie j w  Łodzi. 
Zak łady te są wyposażone w  
m aszyny po lsk ie j p ro du kc ji.

Trzecie m iejsce — 
uznania zdobyła załoga ^ . . U y .  
Cz. Szymańskiego w  Łodzi, K 
ra za in ic jow a ła  współzawodn 
ctw o o podniesienie przecięć 
w yda jności p racy w  przemy 
baw ełn ianym .

p ierw szym  te g o ro ^(f) W  p ic iw s i i in  "'“ 'T  ,„>¿0 
nym  etapie m ię dzyza k ład ow y
współzaw odnictw a pracy zl6aW UV.UIU.lW d >> w  -yn
dów  przem ysłu je d w a b n ic z o y  
lan te ry jnego  zwyciężyła zał k 
Północno -  Łódzkich Zakłaa°w 
P rzem ysłu Pasmanteryjnego-

Wbrew obłudnej propagandzie francuskie partie 
rządowe idą do wyborów w bloku 

z faszystami de GauRe’a
Rozpoczęcie kampanii przedwyborczej we Francji

łu ją  w sze lk im i sposobami(f) P A R Y Ż  (PAP). —  W  pon iedz ia łek  28 m a ja  rozpoczęła 
się w  ca łe j F ra n c ji kam pan ia  przedw yborcza. W yb o ry  do i w ić  propagandę wyborczą 
Zgrom adzen ia  N arodow ego odbędą się, ja k  w iadom o, w  dn iu  
17 czerwca b r.

par'

Ponad 5,5 miliona 
podpisów pod apelem 

o Pakt Pokoju 
na Węgrzech

(f) P E K IN  (PAP). K oreańską ]
R epub likę  Ludow o -  D em okra- ; 
tyczną odw iedz iła  n iedaw no K o | 
m is ja  Ś w ia tow e j D em okra tycz- ' 
nej F ederac ji K o b ie t do bada
n ia  zbrodn i in te rw e n tó w  ame- i 
ry k a ń s k o -b ry ty js k ic h  w  K ore i. | 
K om is ja  reprezentu je  17 k ra jó w  : 
Europy. A z ji.  A m e ry k i i  A f r y 
k i, a w  je j skład wchodzą przed ! 
s ta w ic ie lk i różnych poglądów i 
po litycznych  i  przekonań re l i-  j 
g ijnych .

Przed w yjazdem  z K ore i, 
cz łonk in ie  k o m is ji zorgan izow a
ły  kon fe renc ję  prasową, na 
k tó re j opow iedzia ły  o zbrod
n iach i zniszczeniach, dokona
nych w  K o re i przez grabieżców 
am erykańskich.

Sekretarz K o m is ji Sviatoszo- 
va (Czechosłowacja) s tw ie rd z i
ła, że w  S in y jd żu  zostały spa
lone w szystk ie  dom y m ieszka l-

cze w o je n n i 1 _
się jednocześnie, że naród k o 
reańsk i —  to  na ród  m iłu ją c y
pokój.

P rzedstaw ic ie lka  A rg e n tyn y
ośw iadczyła, że w szys tk im i s i
ła m i w a lczyć będzie przeciw ko 

. . .  . . , , - ag resyw nym  p lanom  rządów
i dzieci rozstrze lanych przez j k ra ió “w  A m e ry k i Ła c iń sk ie j, k tó

re  na rozkaz im p e ria lis tó w  Sta
nów  Z jednoczonych chcą w y -

ne, szkoły, szpita le, te a try  i  k i 
na.

Ludność zniszczonego W on- 
sanu m ieszka w  norach, w y k o 
panych w  ziem i. W e wszyst
k ic h  m iastach p rze ds taw ic ie lk i 
K o m is ji w id z ia ły  tru p y  kob ie t

A m erykanów .
P rzedstaw ic ie lka  A u s tr i i Ewa 

P rieste r, odpow iada jąc na p y 
tan ia  korespondentów  s tw ie r
dz iła : P rzypom inam  sobie M a j
danek i  O święcim , gdzie lu dz i 
m ordow ano w  kom orach gazo
wych. T u ta j na tom iast w  K o re i, 
A m eryka n ie  pa lą ludz i, ponie
waż im  się to  le p ie j k a lk u lu je . 
W  Sonczhonie w idz ia ła m  schro 
ny, do k tó ry c h  A m eryka n ie  za
pędz ili K oreańczyków  i  tam  ich 
rozstrze la li. P rzekona łyśm y się, 
że A m eryka n ie  —  to  podżega-

słać do K o re i żo łn ie rzy  tych 
k ra jó w . D elegatka F ra n c ji — 
Siguere po dkre ś liła , że cz ło nk i
n ie  K o m is ji opow iedzą p rostym  
lu dz io m  całego św ia ta  o ty m  co 
w id z ia ły  w  K o re i. N iecha j m at 
k i  francu sk ie  i  m a tk i innych  
k ra jó w  —  pow iedzia ła  ona — 
poznają praw dę o strasz liw e j 
w o jn ie  w  K o re i, gdzie ludz ie  gi 
ną od bomb, gdzie żołnierze 
obcych k ra jó w  z a b ija ją  dzieci 
śpiące w  ko łyskach.

(d) P A R Y Ż  (PAP). Prasa do
nosi, że S tany Zjednoczone w y 
w ie ra ją  na zm arsh a llizo w an t 
k ra je  nacisk w  k ie ru n k u  po
nownego przeprowadzen ia de
w a lu a c ji w  stosunku do dolara. 
Z na laz ło  to  w y ra z  w  uchwale 
eu rope jsk ie j k o m is ji gospodar
czej OŃZ, obradu jące j w  Gene
w ie. K om is ja  ta  zaleca „re w a 
lo ryzac ję “  w a lu t europejskich 
w  stosunku do do lara.

A m erykańska  agencja praso
w a Associated Press, kom en tu 
jąc powyższe zalecenia, s tw ie r
dza, że „zain teresow ane k ra je  
E uropy  zachodniej pow in ny  sa
me przeprow adzić rew a lo ryzac ję  
i zrew idow ać w artość swych 
w a lu t w  stosunku do do la ra “  

F rancuskie  pism a gospodarcze 
dow iadu ją  się, że ty m  razem 
S tany Zjednoczone domagają 
się de w a lua c ji w a lu t zachodnio
eu rope jsk ich  o 30— 40 procent

Wykrętne manewry przedstawiciela USA 
mają na celu niedopuszczenie do sesji 

Rady Ministrów
Obrady zastępców ministrów spraw zagranicznych w Paryżu

(f) B U D A P E S Z T  (PAP). Pod 
apelem Ś w ia tow e j R ady P oko 
ju  zebrano dotychczas na W ę
grzech ponad 5 i  pó ł m iliona  
podpisów.

Zakończenie XVÎII Zjazdu 
KP(b) Azerbejdżanu

(f) P A R Y Ż  (PAP). 28 m a ja  odby ło  się 62 posiedzenie zastęp
ców m in is tró w  spraw  zagran icznych czterech mocarstw ’, k tó 
rem u p rzew odn iczy ł p rzeds taw ic ie l W ie lk ie j B ry ta n ii —  
Davies. Na posiedzeniu ty m  kon tynuow ano  dyskusję  nad 
sprawą w łączenia  do porządku dziennego ko n fe re n c ji Rady 
M in is tró w  zagadnienia p a k tu  a tla n tyck ie g o  i  am erykańsk ich  
baz w o jennych .

(f) M O S K W A  (PAP). W  B a
k u  zakończyły  się obrady X V I I I  
Z jazd u  K P (b) Azerbejdżanu.

R e fe ra t sprawozdawczy w y 
g łos ił na Zjeździe sekre tarz K C  
K P (b) A zerbejdżanu —  B ag i- 
row .

S tanow isko Daviesa na osta t
n im  posiedzeniu dow iod ło , iż  
rządy m ocarstw  zachodnich w  
dalszym  ciągu sprzec iw ia ją  się 
kategoryczn ie p ropozyc ji radzie 
ck ie j w łączen ia w yże j w y m ie 
n ione j k w e s tii do porządku 
dziennego ko n fe re n c ji R ady M i
n is tró w . ,

Następnie p rze m ó w ił p rzed
s taw ic ie ! ZSRR G rom yko, k tó ry

W trumanowskiej szopce

Dążąc do rozszerzenia agres,H-v> A z ji.  USA v}yvn e \a )ą  z ru p ie 
c ia rn i po lityczn e j Czang Kai-szeka, zapow iadając niesienie  

pom ocy ch ińsk im  faszystom .
Rys. JERZY ZARUBA

naw iązu jąc do dem agogicznych
w yp ow ied z i Daviesa, iż p a k t 
a tla n ty c k i sk ie row any jes t rze
kom o przeciw ko agresji i  że 
jego zaw arcie podyktow ane b y 
ło ja kd b y  ja k im iś  w zg lędam i 
„o b ro n n y m i“ , ośw iadczył m. in .: 
S tanow isko Daviesa jes t ca łko 
w ic ie  nieuzasadnione i  pozba
w ione sensu. P a k t a tla n ty c k i 
i  ag resyw ny b lok, k tó ry  po w 
sta ł na podstaw ie tego paktu , 
n ie  są skierowane p rzec iw ko  
ja k ie jk o lw ie k  agresji. P rzygo
tow an ia  wojenne, wskrzeszanie 
m ilita ry z m u  niem ieckiego —  to 
b ru ta ln e  pogw ałcenie zobow ią
zań trzech m ocarstw  w y n ik ły c h  
z uk ład u  poczdamskiego.

O dpow iada jąc na ośw iadcze-

n ie  Jessupa, iż  rząd USA rze
kom o pragn ie w ziąć udz ia ł w  
sesji Rady M in is tró w , G rom y
ko s tw ie rdz ił:

Podczas gdy przedstaw ic ie l 
U S A  tu ta j, za ok rą g łym  stołem, 
zapewnia o gotowości rządu 
U S A  wzięcia ud z ia łu  w  sesji 
Rady M in is tró w , to  jednak w  
istocie rzeczy sw ym  postępowa
niem , swym  zachowaniem  się, 
p row adzi on do zerw an ia  poro
zum ienia w  spraw ie  porządku 
dziennego.

Rząd radzieck i w nos i propo
zycję rozważenia spraw y re 
d u k c ji zbro jeń i  s ił zb ro jnych  
czterech m ocarstw  i  spraw y 
pa k tu  a tlan tyck iego  i  am ery
kańskich baz w o jen nych  w  ce
lu  usunięcia niebezpieczeństwa 
now e j w o jny . Lecz rząd Stanów 
Zjednoczonych n ie  zgadza się z 
tą propozycją. Oznacza to  iż  
rząd ten ma swe szczególne 
p lany, nie .mające n ic  w spó lne
go z u trw a le n ie m  pokoju.

Nowe transporty 
wojsk USA przybywają 

do Trizonii
(f) B E R L IN  (PAP). Jak  poda

je  agencja A D N  z B rem e r
haven dn ia  27 m a ja  p rz y 
b y ł ta m  transportow iec  z 
dwom a tys iącam i żo łn ie 
rzy  am erykańskich  czw arte j 
d y w iz ji.  W  na jb liższych  dniach 
przybyć m a jeszcze 18 tysięcy 
żo łn ie rzy  am erykańskich.

Jeszcze przed rozpoczęciem 
kam p an ii w yborcze j w  w ię k 
szości okręgów  utw orzone zosta
ły  koa lic je  p a r t i i p raw icow ych , 
skierowane p rzec iw ko  p a r t i i k o 
m un istyczne j.

W edług danych m in is te rs tw a  
spraw  w ew nę trznych  w  36 o - 
kręgach w yborczych koa lic ja  
została zaw arta  m iędzy p ra w i
cow ym i soc ja lis tam i (SFIO), 
chadecją (tzw . ruch  re p u b lik a ń 
sko -  lu do w y  —  M RP), pa rtią  
rad yka lną  i  tzw . „n ieza leżny - 
m i“ . W  12 okręgach pa rtie  rzą
dowe zaw arły  koa lic ję  z de - 
ga u llis tam i. W  12 okręgach nie 
zaw arto  żadnych k o a lic ji.  W 
6 okręgach w yborczych de -  
pa rtam en tu  Sekwana głosowa -

nie odbyw a się w ed ług  zasady 
proporcjonalności, a n ie  według 
zasady „w iększośc iow e j“ , obo
w iązu jące j w  pozostałych ok rę 
gach w yborczych.

Jak podkreśla dz ienn ik  
„ L ‘H u m a n ité “ , z ogłoszonych | 
przez m in is te rs tw o  spraw  w e- ! 
w nę trznych  danych w y n ik a  nie ! 
dwuznacznie, że zapewnienia j 
p a r ti i rządow ych, iż  n ie  będą 
w spó łp racow a ły  z degau llis ta - 
m i są ob łudną gadaniną. W  12 
okręgach w yborczych pa rtie  te 
zaw arły  o fic ja ln e  koa lic je  z de- 
gau llis tam i, a poza ty tn  w iado - 
mo powszechnie, że degaulliśc i 
w ystępu ją  pod e tyk ie tą  „n ie 
zależnych“ .

Reakcyjne ko ła  rządzące us i-

t i i  kom unistyczne j. ®w l-avata 
o ty m  bezprawna . konfisk 
w ydane j przez pa rtię  komu j 
styczną broszury dem askuj? .
demagogiczne m anew ry

Wielka manifestacja przyjaźni
i łączności kulturalnej między

narodami radzieckim i polskim
T. Sygietyński o występach zespołu „Mazowsze“

w ZSRR

Attlee obiecuje 
Trumanowi 

nowe dostawy mięsa 
armatniego

(f) L O N D Y N  (PAP). J a k  pod
kreś la  korespondent dyp lom a
tyczny  dz ienn ika  „D a ily  W or- 
k e r “ , m in is te r obrony U S A  M a r 
sha ll ośw iadczył na w spó lnym  
posiedzeniu senackiej k o m is ji 
spraw  zagranicznych i  k o m is ji 
do spraw  s ił zbro jnych,- że 
A ttle e  obiecał T ru m a n o w i w y 
słanie do K o re i n ie  późnie j niż 
1 s ie rpn ia  1951 r. jeszcze 20 ty 
sięcy żo łn ie rzy  angie lskich.

Wystawa naukowej 
książki radzieckiej 
na Uniwersytecie 

Wrocławskim
(f) W  salach U n iw e rsy te tu  

i W rocław skiego o tw a rto  w ys ta -

Uchwala o nacjonalizacji przemysłu 
naftowego musi być wykonana

Oświadczenie premiera Iranu

wę radz ieck ich  książek nauko - 
I w ych, zorganizowaną staran iem  
! B ib lio te k i U n iw e rsy te ck ie j.

(d) M O S K W A  (PAP). —  A -  
gencja TASS donosi z Tehera
nu: \

D z ienn ik  „J o u rn a l de Tehe
ra n “  stw ierdza, że w  zw iązku 
z fak tem , iż  rząd b ry ty js k i w y 
stosował do try b u n a łu  m iędzy
narodowego w  Hadze „ska rgę “  
p rzeciw ko Ira n o w i, żądając roz
strzygn ięc ia  spraw y n a fty  na 
drodze a rb itrażu , p rem ie r ira ń 
sk i Mossadek po dkreś lił, że 
„M edżlis  i senat ira ń s k i uchw a
l i ły  ustawę, k tó ra  m usi być w y 
konana i  żadna w ładza nie m o
że zm ienić te j us ta w y“ .

S ekre tarz k o m is ji pa rla m e n
ta rn e j do spraw  nac jo na liza c ji 
przem ysłu na ftow ego — M a k i 
ośw iadczył w  zw iązku z ty m : 
„Ż ądan ie  gabinetu b ry ty jsk ie g o  
jest sprzeczne z suw erennym i 
p raw am i Iranu . N aród ira ńsk i 
w szys tk im i s iłam i będzie b ro n ił 
tych p ra w “ .

W  Teheran ie opub likow ano  
odpowiedź A ng lo  -  Irańsk iego 
T ow arzystw a N aftow ego na pro 
pozycję irańskiego m in is tra  f i 
nansów mianowania do dnia 30

m aja  p rzedstaw ic ie li A ng lo  - 
Irańsk iego T ow arzystw a N a fto 
wego, k tó rzy  m a ją  w ziąć udzia ł 
w  w prow adzen iu  w  życie usta
w y  o nac jona lizac ji przem ysłu 
naftowego. O dpow iedź ta s tw ie r 
dza, że A ng lo  -  Ira ń sk ie  T o w a 
rzystw o N a ftow e m ia nu je  je d 
nego przedstaw icie la , k tó ry  
weźm ie udzia ł w  je dn ym  ty lk o  
posiedzeniu k o m is ji do spraw  
nac jona lizac ji przem ysłu n a fto 
wego.

(f) T E L  A V IV  (PAP). „K e i-  
ha n “ , „B ah ta re  Z m ruż“  i inne 
d z ie n n ik i teherańskie  og łos iły  
a r ty k u ły  pro testu jące prze
c iw ko  niedawnem u m em oran
dum  ambasadora U S A  G rady ' 
ego w  obron ie stanow iska A n 
g li i odnośnie p rob lem u nac jo 
n a liz a c ji irańsk iego przem ysłu 
naftowego. Prasa teherańśka 
podkreśla n ie zw yk łą  obłudę i 
cyn izm  dyp lo m ac ji am erykań
skie j, S tw ierdza ona, że Stany 
Zjednoczone zam anifestow ały 
swą chęć u trzym an ia  panowa
nia  Im pe ria lis tó w  w  Ira n ie  w  
celu grabieży zasobów tego 
kra ju .

Kary więzienia 
za samowolę 

i nadużycie władzy

(f) M O S K W A  (PAP). W  w y 
w iadz ie  udzie lonym  przedstaw i 
c ie low i TASS przed pow ro tem  
do k ra ju , k ie ro w n ik  a rtys tyczny  
zespołu „M azowsze“  —  Tadeusz 
S yg ie tyńsk i w y ra z ił uczucia 
wdzięczności w szystk ich  człon
kó w  zespołu za serdeczną go
ścinę okazaną po lsk iem u zespo
ło w i przez ca ły naród radzieck i, 
za um oż liw ien ie  zaznajom ienia 
się z dorobkiem  sz tuk i radz ie 
ck ie j, w  szczególności radz ie 
ck ie j tw órczości ludow e j. Pod
czas poby tu  w  M oskw ie, M iń 
sku i  K ijo w ie  —  ośw iadczył 
p ro f. S yg ie tyńsk i —  sp o ty k a li
śm y się z rad z ie ck im i zespoła
m i chó ra lnym i, m uzycznym i i  ta 
necznym i. W iedzie liśm y, że na
ród radz ieck i jes t nadzw yczaj 
gościnny i  że kocha on swych 
po lsk ich  p rzy jac ió ł, jednakże 
p rzy jęc ie  nam  zgotowane prze
szło w sze lk ie  oczekiwania. N a
sze kon ce rty  i  spotkania p rze
k s z ta łc iły  się we wzruszającą 
m anifestację , rozw ija ją ce j się i 
u trw a la ją c e j z k a ż d y m . dniem  
p rz y ja ź n i narodu polskiego i  ra 

dzieckiego, m an ifestac ję  pogłę
b ia jące j się łączności naszych 
k u ltu r .  Opuszczamy Zw iązek 
Radziecki w  dn iu , k ie d y  ca ły 
naród radz ieck i obchodzi 175- 
lecie is tn ien ia  T ea tru  W ie lk iego 
ZSRR. Podczas poby tu  w  M o
skw ie  m ie liśm y  możność zazna
jom ien ia  się ze sz tukam i w y 
s taw ian ym i w  ty m  teatrze, ze 
sztukam i pe łn ym i rea lizm u i 
ideowości. T e a tr W ie lk i uważa
n y  je s t słusznie za na jlepszy 
te a tr  operow y na świecie.

Podczas pobytu  w  ZSRR —  
ośw iadczył p ro f. S yg ie tyńsk i — 
w łączy liśm y  do swego rep e rtua 
ru  u k ra iń s k ie  p ieśn i  ̂ ludowe. 
B y liśm y  m ile  zdziw ien i, że ze
społy u k ra iń sk ie  posiadają w  
sw ym  repertua rze  po lsk ie  p ieśn i 
ludowe. Opuszczając gościnny 
Zw iązek Radziecki zapew nia
m y, że działacze sz tuk i po lsk ie j 
i  masy pracujące naszego k ra ju  
będą nadal n ieustann ie u trw a la ć  
p rzy jaźń  z w ie lk im  narodem  
radzieck im , uczyć się na jego 
bogatych doświadczeniach bu 
dow n ic tw a  socja lizm u.

Akademia w Moskwie
poświęcona 175 rocznicy istnienia

(f) Przed W o jsko w ym  Sądem 
R e jonow ym  w  W arszaw ie, na 
sesji w y jazdow e j w  Przasnyszu 
toczył się w  d n iu  26 bm. proces 
przeciw ko 4 b. fu n k c jo n a r iu 
szom przasnyskiego P. U. B. P., 
k tó rzy  dopuśc ili się sam owoli i 
jaskraw ego nadużycia u p ra w 
n ień udzie lonych im  p rze z ,w ła 
dzę ludową.

O skarżeni: Jan D a łkow sk i,
Z ygm un t A dam iak , S tefan M a 
ty  ja s ia k  oraz M arian  B a rtk o w 
ski, będąc w  stanie n ie trzeźw ym  
u ż y li przem ocy fizyczne j w  sto 
sunku do napo tkanych na u licy  
przechodniów .

Sąd po przesłuchan iu św iad
ków , k tó rzy  w  p e łn i p o tw ie r
d z ili w inę  oskarżonych skazał: 
Jana D a łkow skiego na karę  10 
la t  w ięzienia, Z ygm un ta  A d a 
m iaka  —  na ka rę  8 ła t  w ięz ie 
nia, S tefana M a ty ja s ia ka  —  na 
ka rę  7 la t w ięz ien ia  oraz M a 
riana  B artkow sk iego  — na k a 
rę 3 la t  w ięzienia. Wszyscy os
ka rżen i zosta li na mocy w y ro ku  
sądowego zdegradow ani do stop 
nia szeregowca, ^

(f) M O S K W A  (PAP). W  M o
skw ie  w  Teatrze W ie lk im  
ZSBR odbyła się uroczysta aka
dem ia poświęcona 175 rocznicy 
is tn ien ia  tego tea tru . Na akade
m ię  p rz y b y li przedstaw icie le  or 
gan izac ji p a rty jn y c h  i  społecz
nych s to licy  radz ieck ie j, w y b it 
n i działacze n a u k i i  sztuki, B o
ha te row ie  P racy Socja lis tycz- 

1 ne j, B oha te row ie  Zw iązku R a
dzieckiego, m arsza łkow ie , adm i

Teatru Wielkiego
ra łow ie , generałow ie, o fice ro
w ie  i  żołn ierze A rm ii Radziec
k ie j, goście z re p u b lik  zw iązko
w ych  oraz przedstaw ic ie le  d y 
p lom a tyczn i k ra jó w  dem okrac ji 
ludow e j. Na akadem ii obecny 
b y ł ambasador RP, w  M oskw ie  
— K az im ie rz  Jasiński.

Po części o fic ja ln e j odby ł się 
w ie lk i konce rt z udzia łem  n a j
w yb itn ie jszych  s ił a rtys tycz
nych Z w iązku  Radzieckiego.

Masowe demonstracje przeciw
rasistowskiej polityce rządu

Południowej Afryki
(f) L O N D Y N  (PAP). Z Cape

tow n  (A fry k a  P o łudniow a) do
noszą o m asowej m an ifes tac ji 
ludności p rzec iw ko  ras is tow 
sk ie j po lityce  rządu M alana, 
opa rte j na wzorach, h it le ro w 
sk ich  i  am erykańskich.

W  poniedziałek wieczorem 
przybył przed gmach parlamen 
tu w  Capetown wielotysięczny 
pochód oburzonej ludności.

Po pochodzie odby ł się wiec, 
na k tó ry m  wygłoszono przem ó
w ien ia  ostro p ię tnu jące stano
w isko  rządu. W  P o łudn iow e j 
A fry c e  — ośw iadczył jeden z 
mówców — doszli obecnie do

w ładzy  ci sam i ludzie, k tó rz y  l i  
c zy li ongiś na zw ycięstw o H it 
lera.

S ilne  oddzia ły  p o licy jn e  za
a ta kow a ły  m an ifes tan tów , b ijąc  
ich p a łka m i gum ow ym i i strze
la ją c  do tłum u . W edług urzędo
w ych danych, 51 osób odniosło 
rany.

Radio londyńsk ie  stw ierdza, 
że w iec p ro te s tacy jn y  w  Cape
tow n  b y ł na jw iększym  wiecem 
w  h is to r ii tego m iasta. W z ię li w 
n im  udz ia ł b y l i kom batanci ze 
w szystk ich  części U n ii Połud- 
n io w o -A fry k a ń s k ie j ja k  rów nież 
z A f r y k i  P o łudn iow o -Zachod
n ie j. ^

wyborcze p raw icow ych  soi 
stów. . „-«i.

D z ienn ik  „Ce S o ir“  0 .  
że f irm a  „P a the-M arcon i ^ 
trzym a ła  zam ówienie na 
nanie 200 tys ięcy p ły t ^ S y 
fonow ych z a n ty k o m u n is ty c ,
m i przem ów ien iam i r0-znVCh. 
dzia łaczy p a r ti i rcakC'nlarco- 
R obotn icy f irm y  „Pathe-I* „ 
n i"  od m ów ili jednomyślni® «, 
cy przy  w yko na n iu  tego z
w ien ia . • w  Ł*

M e ta low cy stoczni ™ ^
P allice  oraz m ie jscow i d0*  t<r 
w v d a li wspólną odezwę, P a 
pla jącą p o litykę  nędzy i "  
n y  obecnego rządu oraz 
w a jącą do głosowania w  
borach powszechnych na k a 
batów  F rancusk ie j P a r t ii A
m unistyczne j.

N a marginesie

Skreślone
przez cenzora

(W  związku z pf 7'esł’inra'v’e 
niem w  senacie w tzw. „w®'
nr. ____  ItfOlO ArthU^ł .„JA*
niem w  senacie w
Trum an —  Mac Arthur, ¡e.
¡orski „Daily W o rk «  (icb»'
szcza poniższą fikcyjną 
tę:) i «¡ię» ^

S EN ATO R : Zdaje m i (sKr0 
wypowiedział pan slow 
ślone przez cenzora),

G E N E R A Ł: Tak, I *  pa
lem je, aby nie zniecb. ociy-
szych sprzym ierzeńców
wiście nie biorę tego s ¿»i

____.nJn tlDlTl "iście me biorę le«u " „ap 
SEN.: Czy może nam „i® 

żelazną gwarancję. * c B 
zgodzimy się na żadne.-^.^pił—  — - Chin?,..
ślone przez cenzora) *  
Ludowymi lub Zw ią* (joPr<ł. 
dzieckim. To mogłoby
iirorl’/iń  (1 n .. isloWOwadzić do... (słowo

,ndprzez cenzora). . , -  pan®
GEN.: Mówiąc .mlÇ/ ‘ „uscin,r„ —. . . " i -  . ,,|I)Uśc>h

raczej umrzemy niz u 
do... (skreślone). s«b>

SEN.: Czy zdaje 
sprawę, generale, że t  r0AK 
slowcy mogą odmowne v je?' 
kowania tanków i hr pisc> 
będziemy nalegać, ^
większe podatki od z js'

GEN.: Toteż żądąm^ 0pt
większe pe_ Jtki płaci» 
lecz ich f i - 1 lnicy. n o in ^

SEN.: M iło  mi P»«9 K® 
mować, że pogłoski 
munizm przenika! do 
Ministerstwa Wojny ..¿zi'*., 
się całkowicie niepr* , ts>_się całkowicie n l iv  ,¡ .^ 1  

W ielu naszych Sencra_,yan>?  ̂
muje się bowiem 
ctarvrh okrętów i m9 ostarych okrętów i ¡¡¡¡,e $  
wojennych, które nastĘPzysk,efe 
sprzedają rządowi *aają rząaow. -  10- i-
3000 procent. Świadcz? = ¡h 
przywiązanie do Pr5T  ¿1»
cjatywy i zrozum ienie pin
pagandy wojennej md*1*- <d 
wzrosło wśród naszych

GEN.: W  zupełności f
się z panem, senatorze- )» 

SF.N • C,zv wiadomoSEN.: Czy wiadom o P ^ d P L  
stoją obecnie in t®r f f yp rod11stoją oDceme — pro<*1 ¿0
czonego Towarzystw9 ^ióreA  
Puszek do Konserw- 
właścicielem jest gene ¡ppe*1̂

GEN.: Dziękuję ,'v $ 3* ^ '  
Claya. Jak najlepiej- ¡ają * 
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Stan is ław  M ic h a lik  z O strow ieck ich  Z ak ładów  M a te ria łó w  O gn io trw a łych  z łoży ł p ro je k t 
nowego p a ln ika  gazowego. W ykonaw cą tego p ro je k tu  b y ł S tan is ław  P aw łow sk i, p rzodow n ik  
pracy, brygadzista  z OZMO. D z ięk i zastosowaniu usp raw n ien ia  inż. M ich a lika  zw iększono plan  
p ro d u k c ji ksz ta łtek  szam otowych  i uzyskano znaczne oszczędności. Na zdjęciu inż. M ic h a lik  ob

jaśn ia  zasadę k o n s tru k c ji nowego p a ln ika  S tan is ław ow i P aw łow skiem u
F o to  C A F  — B a n d u c h

O c a l c ie  nasze d z ie c i !
Clio Czan-suk^  Zbliż« się M iędzynarodow y  

Dzień Dziecka — dzień w a l
k i o pokó j i szczęśliwą przy - 
»złość naszych dzieci. Dzień 
W alki ze zbrodn ią dokonyw a
ną codziennie na dzieciach 
walczącej K ore i. O te j zbrod
n i i  boha te rsk ie j walce na - 
rodu koreańskiego z in le rw e n  
la m i pisze w osta tn im  num e
rze czasopisma „S ow ie tska ja  
Zenszczina“  m in . Cho-Czon- 
suk.
Na drodze leży na wznak 

^ io d a  m atka z zakrw aw ioną, o- 
kaleczoną twarzą. Na je j p iers i 

w sparte  na rączkach ośm io
miesięczne niem owlę. C hw yta 
O czkam i ukochane, na w p ó ł o- 
styg łe  ju ż  ciało, zdum ienie m a
lu je  się w  jego czarnych ocz
kach. N ie płacze ty lk o  dlatego, 

nie rozum ie jesajze, co to 
ćtriierć... »

Zdjęcie to ukazało się na ła 
mach w ie lu  pism. C hcie libyśm y 
°ńbie je w  m ilionach egzempla
rzy i rozpowszechnić na terenie 
Cale j A m e ry k i: niechaj zobaczą 
am erykańskie m atk i, ja k ich  o- 
k ruc ieństw  dopuszczają się ich 
synowie w  K ore i!
_ N iesłychane c ierpienia s ta ły  

udzia łem  naszego m iłu ją ce 
go wolność narodu. In te rw enc i 
Polszczyli p raw ie  ca łkow ic ie  
^ z y s tk ie  w iększe m iasta K o - 
J’ei Północnej. Masowe na lo ty  i 

°m bardowania ob róc iły  nasze 
. orr,y w  zgliszcza, a kw itnące 
sady — w  pustynie. N awet gó- 
fy  K ore i, na k tó re  spadają to 
by bomb, u tra c iły  swe dawne 
k o n tu ry  i  sczernia ły. D ziesią tk i 
tysięcy dzieci osierociało i po
zostało bez dachu nad głową. 
S trum ien iam i le je  się ich n ie 
w inna  krew .

Z odrażającym  sadyzmem 
.Podli żołdacy T rum ana m ordu
ją dzieci koreańskie. W rzucają 
m aleństwa żywcem do ognia, 
ho lu ją  na nie z samolotów... W 
Powiecie A ndon zrzucono bom - 

na grupkę 4—5-ie tn ich  ch iop- 
k tó rzy  b a w ili się na u licy  

P rzyg ląda li z zaciekawieniem  
Pisko szybującemu sam olotow i, 

podejrzew ając niebezpie- 
moństwa. W pow iecie Hiczon 
Jotnik am erykański z rzuc ił trzy  
Oomby na dom, do którego 
%biegł chłopczyk, szukając 
s<;hronienia przed pogonią po
wietrznego bandyty.

Stosując m asowy terr.or, sie-

M in ls te r  K u l t u r y  i  P ro p a g a n d y
K o re a ń s k ie j R e p u b lik i  L u d o w o - 

D e m o k ra ty c z n e j

pacze am erykańscy zam ordowa
l i  około m ilio n a  K oreańczyków , 
w  tym  trzecią część stanow ią 
dzieci. D ziew ięc io le tn i M un  Men 
Czchan został rozstrze lany przez 
A m erykanów  za to, że n ie  zd ją ł 
czapki na w idok  oddzia łu in 
terw entów . W  pow iecie Pheń- 
won m acarthurów sk ie  ło try  
schw yta ły  280 uczniów  i uczen
nic szkoły podstaw owej i żyw 
cem zakopali ich w  ziem i. Gó
ra  Czupbunren stała się w i
downią po tw orne j traged ii. U - 
zb ro jen i żołdacy spędzili tam  
przeszło 200 uczennic szkoły po
wszechnej i u rządz ili dziką rzeź: 
k łu l i  dziewczęta bagnetam i, roz
p ru w a li im  brzuchy, ro z b ija li 
im  kam ien iam i g łowy.

In te rw enc i am erykańscy nie 
znają m ia ry  w  swych p o tw o r
nych zbrodniach. W p ro w in c ji 
H w anhe w ym o rd o w a li ponad 
2700 osób, w  tym  tysiąc dzieci 
w  w ieku  do la t p ięciu . We wsi 
Sam-O (gm ina Ten-So, pow ia t 
Han-So) po tw o ry  zapędziły do 
schronu przeciw lotn iczego i 
zam ordowały 60 kobiet. A le  te 
go było  jeszcze za m ało op raw 
com Czatowali na dzieci, k tó re  
z płaczem szukały c ia ł swych 
m atek i zab ija li je. W  mieście 
pow ia tow ym  Sunezon żołnierze 
am erykańscy u rządz ili bestia l
ską m asakrę ludności cyw ilne j. 
Zam ordow a li oni dz ies ią tk i ko
biet. P ija n i od k rw i m ordercy 
schw yta li roczne dziecko i  roz
szarpali je.

Za co okupanci am erykańscy 
m ordu ją  dzieci koreańskie? Co 
z ro b iły  im  n iem ow lę ta i  dzieci, 
k tó re  dopiero co nauczyły  się 
chodzić, lub  chłopcy i dziewczę
ta, k tó rzy  dopiero uczą się czy
tać i pisać?

Nasze dzieci „z a w in iły “  tym , 
że urodz iły  się w  k ra ju , na 
k tó ry  spo jrze li z pożądliwością 
im p eria liśc i zza oceanu. In te r 
wenci am erykańscy w y łado w u ją  
na dzieciach koreańskich swą 
wściekłość wobec narodu, k tó ry  
nie chcia ł się poddać zam orskim  
zdobywcom  i powsta ł do św ię 
te j w a lk i o wolność i  n iepodle
głość ojczyzny. Ł o try  am ery
kańskie us iłu ją  zniszczyć p rz y 
szłość K ore i.

A le  to im  się n ie  uda! N aród
koreański bohatersko b ro n i swej 
przyszłości. S iły  jego udziesię- 
c io k ro tn ia  m ora lne poparcie 
w ie lk iego  Z w iązku  Radzieckiego 
i całej postępowej ludzkości. Je
steśmy głęboko wdzięczni narodo 
w ł chińskiem u za nieocenioną po 
moc, ja k ie j nam udzie la. O by
w ate le  Chin p rzys ła li nam  set
k i  m ilion ów  juanów  d la  osie
roconych dzieci. Jesteśmy g łę 
boko wdzięczni narodom  P o l
ski, Czechosłowacji, W ęgier, 
B u łga rii, R um un ii, A lb a n ii i 
N iem ieck ie j R e p u b lik i Dem o
kra tyczne j za przysłane naszym 
dzieciom  paczki z daram i. Pacz
k i te p rzybyw a ją  rów n ież z 
k ra jó w  kap ita lis tycznych  od ucz 
c iw ych  ludz i, k tó rzy  rozum ie ją  
nasze nieszczęścia i c ie rp ien ia .

Naród koreański zna jdu je  w  
sobie dość sił nie ty lk o  do u - 
dzie lenia in te rw en tom  druzgo - 
cącej odprawy, lecz rów n ież  do 
tego, aby stworzyć dzieciom  w a 
ru n k i by tu  na w yzw o lonych  te 
renach. Pomoc dla  sierot stała 
się potężnym  pa trio tycznym  ru 
chem. W p ierwszych szeregach 
tego ruchu kroczą cz łonkin ie  
Dem okratycznego Z w iązku  K o 
b ie t Koreańskich. Szyją one 
dzieciom  odzież, p io rą  bieliznę, 
dostarczają opału. We wszyst
k ich  w yzw o lonych  okręgach 
rząd lu do w y  zakłada dom y 
dziecka i  szkoły. M us im y je  bu 
dować w  g łuchych wąwozach 
górskich, w  grotach i bezpiecz
nych do linach, a tuż  obok bu
dować schrony przeciw lotn icze.

...W ojna się toczy. I  każdy je j 
dzień — to nowe tysiące po
m ordow anych dzieci. M a tk i -  
K o re an k i w zrok iem  pe łnym  cier 
pien ia i bó lu  spoglądają na 
swych m aleńkich męczenników. 
Z g in ę ły  ju ż  tysiące, tysiące dzie 
ci. I  dopóki ziem ię naszą dep
cą in te rw e nc i obcy, nad wszy
s tk im i dziećmi ciąży straszna 
groźba zagłady. F a k t ten napeł
nia wzburzeniem  serca wszyst
k ich  uczciw ych ludz i na ziemi. 
N iechaj wszędzie dotrze i od
b ije  się g łośnym  echem apel m a
tek koreańskich:

— Ocalcie nasze dzićcl, po
łóżcie kres na jazdow i in te rw e n 
tów , zażądajcie pociągnięcia do

Na zjeździe korespondentów robotniczych 
i chłopskich we Wrocławiu

Karni Mahnżyński

odpowiedzialności 
s łuch dz ieciobójców !

am erykan-

To b y ł piękny, gorący, bo
jo w y  zjazd. 600 koresponden
tó w  robo tn iczych  i  w ie jsk ich  
w o j. w roc ław sk iego , z e b ra 
nych na I I  zjeździe w o
je w ó d zk im  korespondentów  
„G aze ty  R obo tn icze j“  pokaza
ło, że są on i n ie ty lk o  w spó ł
gospodarzam i swojego w o je 
w ództw a, n ie  ty lk o  a k tyw e m  
o p in ii społecznej, ale p rzo 
d u ją c y m i żo łn ie rzam i w a lk i 
k lasow e j, b o jo w n ik a m i o po
kó j i  p lan  sześcioletni.

Na sa li 600 ludz i Z je ch a li 
się z całego D olnego Śląska, 
z Je len ie j G ó ry  i  z w a łb rz y 
skiego zagłębia górniczego, 
spod Zgorzelca, znad g ra n i
cy p oko ju  i ze Ś w idn icy . 
P rzy je ch a li ch łop i ze spó ł
d z ie ln i p ro d u k c y jn e j i ko re 
spondenci —  ch ło p i in d y w i
dua ln i. P rz y je c h a li rob o tn icy  
z PG R -ów  i  tra k to rz y ś c i z 
z P O M -ów , p rz y b y li w łó k n ia 
rze B ie la w y  i  D z ie rżon iow a, 
gó rn icy  i  h u tn ic y  W a łb rz y 
cha, m eta low cy W roc ław ia , 
studenci w ro c ła w sk ich  w y ż 
szych uczeln i. P ra w d z iw y  
p rze kró j społeczny naszego 
D olnego Śląska, potężnego, 
drug iego po k a to w ic k im  prze
m ysłowego w o jew ódz tw a  P o l
ski, a zarazem jednego z p rz o 
du jących okręgów  ro ln iczych . 
C a ły  D o ln y  Śląsk, nasza p ię k 
na, bogata k ra in a , przed sze
ściu la ty  m artw a , spustoszo
na, o zdruzgotanym  k rę g o 
s łup ie  gospodarczym —  dziś 
odbudowana i  rosnąca, tę t
n iąca życiem  i  pracą, zespo
lona n ie roze rw a ln ie  w  jeden 
sp raw n ie  dz ia ła jący o rgan izm  
gospodarczy z obszaram i P o l
sk i cen tra lne j.

P o rw a ł ją  teraz sw ym  te m 
pem  nasz p lan  sześcioletni i 
p row adz i ku  tak ie j p rzysz ło 
ści, ku  ta k im  perspektyw om  
ro zw o ju  i  ro zkw itu , ja k ic h  n ie 
znała i o ja k ic h  n ig d y  n ie 
m a rzy ła  ta ziem ia. O po lsk ie j 
przeszłości Dolnego Śląska 
m ów ią  kam ien ie  i pe rgam iny 
M ów ią  p iastow skie  o rły , na 
po rta lach  zam ków  i do ku 
m en ty  -w muzeach i  b ib lio te 
kach. O p o lsk im  dn iu  d z is ie j
szym  m ó w i tys iąc odbudow a
nych  fa b ry k , tysiące p rz y 
w róconych do życia os ied li i 
m iast, m ilio n y  he k ta ró w  pól. 
M ów ią  o lb rzym ie  inw estyc je  
p lanu  sześcioletniego.

N igdz ie  może w  Polsce nie 
b rzm ią  ta k  s iln ie  n iek tó re  
p ra w d y , n igdz ie  może ja k  tu  
n ie  w id z i się ich  ta k  w y ra z i
ście. G dy w czora j w ie lu  ko 
respondentów  m ó w iło  w  d y 
skus ji, że w a lka  o p lan  sze
śc io le tn i, w a lka  o pokó j, to 
^praw a n iepodleg łości P o lsk i 
jakże  w yraźn ie  rozum ia ło  się 
te słowa we W roc ław iu .

G dy raz po raz rozb rzm ie 
w a ły  o k rz y k i na cześć to w a 
rzysza S ta lin a  i Z w ią zku  Ra
dzieckiego, ' gdy m ów iono o 
tym , że p rzy jaźń  i sojusz ze 
Z w ią zk ie m  R adzieckim , to 
podstawa i gw aranc ja  nasze
go b y tu  niepodległego, jakże  
d o b iin ie  rozum ia ło  się te s ło
wa w łaśn ie  tu  na ziem iach, 
k tó re  w łasną k rw ią  o k u p iły  
tysiące żo łn ie rzy  radzieckich, 
na ty ch  ziem iach, k tó re  z w y 
cięska A rm ia  Radziecka na 
tych m ia s t Polsce przekazała

G dy w reszcie dysku tanc i i 
m ów cy z mocą i pasją, z n ie 
naw iśc ią  i  gn iew em  m ó w ili o

tych , k tó rz y  u zb ra ja ją  dziś
znowu h itle ro w s k ie  bandy, o 
tych , k tó rz y  wznoszą w  N ie m 
czech zachodnich fa le  szow i - 
n izm u  i  re w iz jo n iz m u  —  o 
im p e ria lizm ie , ja k  b lis k ie  b y 
ły  te słowa tu , w e W ro c ła 
w iu , k tó rego im ie n ie m  kuszą 
i  judzą A m e ryka n ie  w  N ie m 
czech zachodnich, na zie - 
m iach, k tó re  służą podżega
czom im p e ria lis ty c z n y m  za 
przynę tę  w  rozpę tan iu  hecy 
przec iw  p o ko jow i, przeciw  
Polsce, p rzec iw  naszej n ie 
podległości.

T ym  s iln ie j, ty m  ba rdz ie j 
y/yraziście  b rz m ia ły  na te j 
sa li słowa o in n y c h  N iem 
cach, o tych , k tó rz y  u pod
staw  nowego ro zdz ia łu  h is to 
r i i  p o łoży li uznan ie  g ran icy  
p oko ju  i  p raw a  P o lsk i do 
Z iem  Zachodnich, o N iem 
czech P iecka, G ro te w o h la  i 
w o lne j m łodz ieży n iem ie 
ck ie j, k tó re  każdy zamach na 
gran ice O dra— Nysa uw ażają  
za zamach na sw ój k ra j,  na 
in te resy  narodu n iem ieckiego.

W  ty m  zjeździe czu ło  się 
siłę, czuło się tę o lb rz y m ią  s i
łę, ja ką  w  ciągu za ledw ie  dw u 
la t s ta ł się u nas ru ch  ko re 
spondentów  ro bo tn iczych  i 
w ie jsk ich . Jakaż o lb rzym ia  
różn ica  od dwóch la t. Ja k i 
o lb rzym i w zrost ju ż  n ie  ty lk o  
lic zb y  korespondentów , ale 
ich  poziom u uśw iadom ie 
n ia , bojowości. K oresponden
ci w iedzą ju ż  dz is ia j dobrze, 
ja k ą  siłę  stanow ią. M a ją  g łę 
boko uzasadnione p rzekona
nie, że ich praca o d g ryw a  o l
b rzym ią  ro lę  w  naszym  pań
stw ie , co w ięcej, w idzą  doko
ła  siebie re zu lta ty  te j p racy 
i  je j doniosłość.

To g łębokie  p rzekonan ie , 
tę pewność dała koresponden
tom  pomoc i opieka p a rt ii,  
rządu i  ty lo k ro tn ie  ju ż  m a n i
festowana troska, ja k ą  ruch  
korespondentów  otacza osobi
ście to w. B ie ru t.' W ie lu  m ó w 
ców w spom inało  o tym , ja 
k im  n ieocenionym  orężem 
s ta ły  się dla n ich  u ch w a ły  
B iu ra  P o litycznego i rządu z 
g ru d n ia  ubiegłego roku .

W  ty m  zjeździe czuło -się, 
że w  a rm ii korespondentów  
w y ró s ł czo łow y oddzia ł p ra w 
dz iw ych  i odpow iedz ia lnych  
w spółgospodarzy k ra ju .

G d y  tow . Ż ło b ic k i ze Z je d 
noczenia B u d o w n ic tw a  M ie j

skiego w  Je len ie j Górze m ó
w ił  o oburza jących  próbach 
tłu m ie n ia  k ry ty k i,  o ka ryg o d 
nym  n ie d ba ls tw ie  i  bałaganie, 
panu jącym  w  n ie k tó rych  
p rzedsięb iorstw ach Z je d n o 
czenia, gdy dem askow ał no
to rycznych  w ro g ó w  i  szkodn i
ków , jacy w c isnę li się do k ie 
ro w n ic tw a  przeds ięb io rs tw , 
b rzm ia ły  w  jego głosie pasja 
i gn iew , n a jb a rd z ie j bezpo
średnie  oburzenie.

G dy tow . K o w a lik  z PGR 
L ib ich o w o  w y ty k a ł fa k ty  zu
pełnego b ra k u  op iek i nad 
Z M P -ow cam i, uczn iam i szko
ły  ro ln icze j, gdy w  ch w ilę  
późn ie j oburza ł się na to, że 
p rzygo tow any  przez ro b o tn i
kó w  ro ln ych  w  czynie 1-ma- 
jo w y m  do rem on tu  w yp a lo 
n y  pałac zaby tkow y, m im o  o- 
b ie tn ic , dotychczas n ie  jest 
rem on tow any i niszczeje, to 
przecież b y ł to  w łaśn ie  głos 
gospodarza i  p rzy ja c ie la .

Tę troskę  gospodarza czuło 
się w  w ystąp ien iach  n a jd ro b 
n ie jszych, dotyczących m a
łych  odc inkow ych  zaniedbań, 
i  czuło się ją  w  spraw ach 
w ie lk ic h , doniosłych. Czuło 
się ją  przede w szys tk im  w  
poruszanej przez k i lk a  osób 
don ios łe j spraw ie  w zm ocn ie
n ia  i  pog łębienia sojuszu ro 
botn iczo  -  chłopskiego.

W iedzą korespondenci, że 
na ty m  sojuszu w sp ie ra  się 
nasz u s tró j, że on decydu je  
o naszej sile, i  w łaśn ie  d la te 
go pow raca ło  ja k  re fre n : 
„sp ra w a  g ry f ic k a “ , „p o lity k a  
g ry f ic k a “ , „b łę d y  g ry f ic k ie “ .

U chw a ła  B iu ra  P o lity czn e 
go w zm ogła  czujność mas. 
P rzyk ładne  uka ran ie  i  na
p ię tnow an ie  w in n y c h  w zm o
gło zaufanie do k ie ro w n i
c tw a  p a rt ii.  Jeże li na z jeź
dzie w ro c ła w sk im  m ów iono  o 
G ry ficach , to w łaśn ie  d la te 
go, że w  ka rygodnych  w y b ry  
kach g ry f ic k ie j k l ik i  w id z ie li 
korespondenci zagrożenie so
juszu robotn iczo-ch łopskiego, 
pchanie chłopa ś re d n io ro ln e 
go w  objęcia w ro g ie j ku ła c 
k ie j propagandy, podw aża
nie zaufan ia  mas ch łopsk ich  
do P o lsk i Ludow e j.

*
Na zakończenie k ró tk o  o 

dw óch m ocnych, p ięknych  
w ystąp ien iach.

S to i na try b u n ie  m aryna rz , 
tow . R adz ie jow sk i przedsta

w ic ie l koresponden tów  p o r
to w ych  „G ło su  Szczecińskie
go“ . P ilo t p o rto w y  Szczecina 
m ów i o ogrom ie  prac doko
nanych w  Szczecinie, o jego 
w span ia łym  ro zw o ju , a na 
zakończenie zw raca się do 
g ó rn ikó w  W a łb rzycha :

„Tow arzysze gó rn icy , na
sza praca ro b o tn ikó w  p o rto 
w ych, to przecież p rzed łuże
nie, dokończenie waszej p ra 
cy. Towarzysze, d la  w yko n a 
n ia  p lanu  6-letn iego, d la  P o l
sk i potężnej i  bezpiecznej 
w yd o b yw a jc ie  coraz w ięcej 
w ęgla. M y , ob iecu jem y to 
w am , będziem y go coraz szyb
cie j p rze ładow yw ać i  prze
w oz ić“ .

G dy h u k n ę ły  ok lask i, gdy 
gó rn icy  śc iska li rękę m a ry 
narza — czuło się nam acal
n ie  tę b liską  w ięź, łączącą 
nasz D o ln y  Ś ląsk i  nasz 
Szczecin. Tę w ie lk ą  polską 
taśmę pracy, p łynącą w zd łuż 
P o lsk i od W a łb rzycha  do 
Szczecina.

W  ch w ilę  późn ie j s ta l na
try b u n ie  g ó rn ik  z ko p a ln i 
„B o le s ła w  C h ro b ry “  tow . Jó
zef K nyps. M ó w i o tru d n o 
ściach 1 sukcesach sw o je j p ra 
cy korespondenta, na p rzy 
kładach pokazuje  ja k  praca 
korespondenta pomaga zało
dze w  walce o podniesienie 
w yda jnośc i pracy. „P o d w o i
m y naszą pracę — p rzyrzeka . 
M y  w  parę la t m usim y dogo
n ić  to, co Polska s trac iła  za 
sanac ji“ . I  kończy:

„P rzeo ram y nasze Z iem ie  
Odzyskane głęboko, wszyscy 
razem w y rw ie m y  z ko rzen ia 
m i chw asty, a na przeoranej 
z iem i zasadzimy k w ia t, k tó 
ry  będzie się nazyw a ł: „so
c ja liz m “ .

Może w  d ru k u  te s łowa 
b rzm ią  inaczej. Na w ie lk ie j 
sa li w  „P a fa w a g u “  w ypow ie 
dziane tw a rdo , n iem al sucho, 
a przecież mocno, w sparte  
setką o k rzykó w  i gorącą o - 
w acją , m ia ły  s iłę  na jsz lachet
n iejszego patosu.

Wystawa zakładowych gazetek ścienny cŃ

W C en tra lnym  Ośrodku Szkolenia Zawodowego  w  W arszawie
zorganizowano w ystaw ę gazetek ściennych warszawskich zakła

dów pracy. Na zd jęc iu : fragm ent w ys taw y
F o to  C A F  — K o n d ra c k i ,

Rwie się pajęczyna kłamstw
I. Epstein jest znanym  pu b li

cystą am erykańskim , autorem  
t łumaczonej na język  po lski  
książki pt. „Rewo luc ja  w C h i
nach t rw a “ .
W ypad ła  koreańskie  poruszy

ły  do głębi w ie le  od łam ów  a- 
m ery kańskiego społeczeństwa.

Już nie tysiące, ale m ilion y  
A m erykanów  zaczynają sobie 
zdawać sprawę, że ich oszuka
no, że oszukał ich w łasny rząd.

Zdemaskowane zostały ob łud
ne i w yk rę tn e  odpow iedzi W a
szyngtonu na py ta n ie : „D lacze
go jesteśmy w  K o re i? “

N aw et mało uśw iadom ien i po
lityczn ie  ludzie zaczynają rozu
m ieć fałsz T ru m a n ó w  i  Mac 
A r th u ró w  w  św ie tle  w ypad-

(A R T Y K U Ł  N A P IS A N Y  SPECJALNIE  D L A  „T R Y B U N Y  L U D U “)

I. Epstein

. B lisko  trz y  miesiące tem u za- 
naszej k o tło w n i w  odpo- 

ledzi na wezwanie E le k tro w - 
y j W arszaw skie j postanow iła 
Podjąć in ic ja ty w ę  „Szom bie- 
f 'k “  i  zaoszczędzić d la  gospo- 
JJrki narodow ej do końca br. 
koło 600 tys ięcy z ło tych —-  

Przez. zwiększenie z 21 do 53 
pr°cent zużycia m ia łu  zamiast

Zastosowal iśmy m u ł  i szlam...
Zygmunt Janio

Er
6l0;

zuzycia
°szku, przez szybkościowe re
’h ty  ko tłó w  itp .

^z.y można palić miałem
^.^obow iązan ie to by ło  w y n i-

d ług iego okresu p rzyg o to 
wawczego i w a lk i z konserw a- 
rzrnem pewnej części pracow - 

k tó rzy  uw aża li, że ko tły  
^jłsze Są budowane ty lk o  dla 
^ E la  wysokogatunkowego i że 
bp" rn07-na w  nich palić m ia łem  
p J  obniżenia w yda jności ko - 
10 w.

.Je d n a kże  ro k  tem u, w  p ie rw - 
etapie naszej pracy na tym  

ó c>nku. k iedy nastąp ił podział 
J i^ k ró w  węgiowych, udow odni-
««rny. że is tn ie ją  u nas jeszcze
^ je lk ie  n iew ykorzystane rezer- 

oszczędności pa liw a. 
w  ciągu całego ubiegłego ro 

bą z.a’’ó\vno organizacja p a r ty j-  
' la k i rada zakładowa p ro 

cą “ ‘d iy  stalą i uporczywa pra- 
EajU^w ' a6 am iajacą wśród b ry - 
6bs> *a,duiących wegiel, wśród 

' u Ei transporte rów  i wśród
?czv _

!°*01
o potrzebie i celo-

W 'V  sortow ania wesla. stoso- 
W '- 'a v łaśćiw vch obciążeń i o 
b a c z n o ś c i przechodzenia na 

' j v e ga tunk i węgla. 
bjCt ?eba zaznaczyć, że k ie ro w - 
6yf 'y °  techniczne z w y ją tk ie m  
byj . pra M arkow icza, k tó ry  
U .  ln 'c ja to rem  wprowadzenia 
s,Jb k S s°rto w a n ia  węgla, usto- 

O Wato się na ogół obo ję t- 
’ Jeśli n ie  negatyw nie , do

pode jm ow anych prób ra c jo n a l
nego palenia, skazuiąc te, p ró 
by z góry na niepowodzenie.

N arady w ytw órcze jednak, o- 
sobiste pogadanki a k ty w is tó w  
p a rty jn y c h  i  bezparty jnych  z 
palaczam i oraz obsługą naw ę- 
g lania, a także za in ic jow ane in 
dyw idua lne  współzaw odnictw o 
palaczy w  oszczędnym spalaniu 
węgla wysokogatunkowego, stop 
niowo p rze łam a ły opory. Z a ło 
ga k o tło w n i w raz z sekcją w ę
głową godnie .odpow iedzia ła na 
in ic ja ty w ę  „S zom bie rek“ .

Postęp jednego roku
A n a lizu ją c  w y n ik i za p ie rw 

sze dw a miesiące d o  podjęciu 
przez nas zobowiązania (w m a r
cu spalono 39,88 procenta m ia łu  
i 60,12 procenta groszku a w  
k w ie tn iu  42,15 procenta m ia łu  
i 57,85 procenta groszku) trzeba 
s tw ie rdz ić , że załoga ko tło w n i 
jeszcze niedostatecznie b iła się 
o w ykonan ie  podjętych zobo
w iązań. a k ie row n ic tw o  tech
niczne e le k tro w n i nie w ykaza
ło należytego zainteresowania 
tą sprawą.

Zdarza ło się, że k o tły  
nie by ły  obciążone dostatecz
nie, a opalanie ich groszkiem 
dla zachowania rezerwy w  pa
rze powodowało większe zuży
cie węgla. Również organizacja 
pa rty jn a  i rada zakładowa za
dow o liła  s ie , raczej faktem  po
djęcia zobowiązań i przez p ie rw 
szy okres nie kon tro low a ła  
przebiegu ich rea lizac ji, co w  
dużym  stopniu w p łynę ło  demo- 
b ilizu jąco  na palaczy i  całą ob-. 
sługę ko tło w n i.

M im o tych niedociągnięć uzy
ska liśm y je dn ak  n iew ą tp liw e  
sukcesy.

I  tak  — je ś li w  m arcu b r 
ilość spalonego węgla na I  k ilo -

k le r o w n ik  k o t ło w n i  E le k t ro w n i 
Ł ó d z k ie j

watgodzinę w ynos iła  0,778 k i 
logram a, to w  k w ie tn iu  m ie - 
iiśm y  ju ż  ty lk o  0,767 k ilo g ra 
ma, p rzy  czym  ilość m ia łu  
zw iększyła  się w  tym  okresie- o 
2,27 procenta. Trzeba zaznaczyć, 
że jeszcze ro k  tem u zużyw aliś
m y (np. w  m arcu) ty lk o  17,13 
procenta m ia łu , a w  k w ie tn iu  
br. — ju ż  42,15 procenta.

Osiągnięcia te zachęciły nas 
do szukania nowych sposobów 
obniżania kosztów w łasnych pro 
d u ke ji — -przede w szystk im  
przez zmniejszenie zużycia w ę
gla. przez przechodzenie na 
spalanie rów nież m u łu  i  szła - 
mu.

Z pomocą przyszli nam  to 
warzysze z C entra li Zbytu  W ę
gla, k tó rzy  zaproponowali za
stosowanie m ieszanki, sk łada ją 
cej się z groszku, m ia łu  i pew
nej ilośc i m u łu  i  szlamu w ęglo
wego.

Na naradzie w ytw órcze j nasi 
p rzodu jący palacze, ja k  tow  
tow . D ykczyński. D ąbrow ski i 
in n i w y ra z ili entuzjazm  dla te 
go pro jektu . Omówiono i prze
analizow ano wszystkie mogące 
powstać trudności, a zwłaszcza 
— sprawę transportu  m u łu  do 
bu nkró w  nad ko tły  i  postano
w iono przeprowadzić próby.

A le  i  tu znowu część naszego 
k ie ro w n ic tw a  technicznego — 
zam iast pomóc w  rozw iązan iu  
zagadnienia uciążliwego t ra n s 
po rtu  m ieszanki do bunkrów , 
zasugerowała, że przy użyciu 
m ułu. może nastąpić wygaszenie 
ko tła .

Nasze pierwsze próby
W  pierwszej chw ili załoga 

ko tłow n i poddała się tym  su-

gestiom, ty m  ba rdzie j, że n ie 
k tó rzy  towarzysze pa m ię ta li po
dobne p róby w  naszej e lek trow  
n i w  ro ku  1948, k tó re  w sku tek 
b ra k u  przygotow ania n ie  da ly 
pozy tyw nych  rezu lta tów .

P ro je k t tym  razem odwleczo
no, ale n ie  na długo, n ie  daw ał 
on bow iem  spokoju ty m  w szyst
k im , k tó rz y  stanęli do w a lk i o 
oszczędność węgla. Palacze, ma 
jąc  ju ż  roczne doświadczenie w 
pa len iu  m ia łem , ja k  rów nież 
obsługa naw ęglan ia rozum ie li 
doskonale, że przez zastosowa
nie  szlamu i  m u łu  można uzy
skać nowe w ie lk ie  oszczędności, 
można zw o ln ić  dla innych  ce
lów  gospodarki narodow ej do - 
da tkow e ilośc i w ysokogatunko
wego węgla.

Zagadnien iem  ty m  zaczęła 
żyć cała organizacja p a rty jn a  i 
z je j in ic ja ty w y  przystąp iono do 
przeprowadzenia w  po łow ie m a
ja  br. p ierwszych prób.

Ze wzruszeniem , ale pewni 
zwycięstwa, p rzeprow adziliśm y 
nasze zam ierzenia do końca.

Zagadnienie ' spalania m u łu  w 
pa len isku py łow ym  i szlamu w 
pa len isku rusztow ym  zostało 
zwycięsko rozwiązane.

Jak ie  doświadczenia da ły  nam 
te pierwsze próby i ja k ie  e fe k 
tow ne w y n ik i o trzym a liśm y 
przez zużycie m u łu  i szlamu?

Otóż — je ś li chodzi o użycie 
szlamu o zaw artości wody do 
40 procent, to p rzy zmieszaniu 
go w  rów nym  stosunku z m ia 
łem i groszkiem, nadał się 
on doskonale na k o t ły  rusz 
towe. M ieszanka taka posiada 
wystarcza jącą sypkość i  ła tw o  
przechodzi przez- zsypy w ęg lo 
we.

Mieszanka zaś szlamu, zawie
rającego około 24 procent wo

dy i  mającego 4.800 k a lo r ii w a r
tości opałowej — 2 groszkiem  
i  m iałem , w yka zyw a ła  tenden
cję in tensyw nie jszego spalania. 
W łaśc iw y dobór tych  trzech ga
tu n kó w  węgla decydu je w  zasa
dzie o sprawności i  w yda jności 
ko tła .

S ukcesy m ó w ią , że warto
walczyć...

_ W  E le k tro w n i Ł ó dzk ie j k i lk u 
dniowa praca ko tia  o pa lenisku 
rusztow ym  na mieszance ze szła 
mem i m ułem  w ykaza ła , że moż 
na osiągnąć p ra w ie  taką samą w y 
da.jńość ko tła , ja k  przy spala
n iu  wysokogatunkowego, d ro 
giego groszku. I  ta k  — przy 
mieszance w yda jność ko tła  w y 
nosiła 29,5 tony, p rzy  groszku 
zaś—31,5 ton jy  \v  toku  dalszego 
doskonalenia procesu spalania 
m ieszanki, można i tę znikom ą 
różnicę z likw idow ać.

Spalanie m u łu  i szlamu m o
że, dzięki niższej ich cenie, po
ważnie w p łynąć  na obniżkę ko
sztów w y tw a rzan ia  energ ii. Przv 
zastosowaniu tych  ga tunków  
węgla, dodatkow a oszczędność w  
E le k tro w n i Łódzk ie j w yn ios ła 
by około 35 tys ięcy z ło tych m ie 
sięcznie.

Wobec tego, że w ie le  zakła
dów może z powodzeniem  spa
lać część m u łu  i  szlamu, k tó re 
go znaczne zapasy zna jd u ją  się 
na hałdach — uzyskać możemv 
o lbrzym ie  oszczędności wyso
kogatunkowego węgla.

A  o to w a rto  i  należy się 
bić. A pe lu jem y, by w a lka  o 
przechodzenie na niższe ga tun
k i węgla, o stosowanie m u łu  i 
szlamu — stała się punktem  
honoru każdego polskiego pa
lacza i  energetyka,

ków  osta tn ich  m iesięcy. A
obecnie, k ie dy  to py ta n ie  pow 
tarza się n ieustann ie, rzeczni
cy k las rządzących, ja k  złodziej 
złapany na gorącym  uczynku, 
codziennie zm ien ia ją  swe odpo
w iedzi, s tara jąc się u k ry ć  zbro
dnię, k tó re j u k ry ć  s:ę ju ż  nie 
da.

Na początku prezydent T ru -  
man o k re ś la ł agresję na K o re i 
ja ko  m ałą „a kc ję  p o lic y jn ą “ , 
k tó ra  p rędko  się skończy. A le  
n ik t  w  to ju ż  n ie  w ie rzy . Obec
nie w ięc T ru m a n  przedstaw ia 
inw azję  U S A  ja ko  „obronę k o 
reańskie j n iepodleg łości“ . A le  
nawet ba rdz ie j n a iw n i A m e ry 
kanie zadają sobie pytan ie , cóż 
to za. „o b ro n a “ , k tó ra  polega na 
niszczeniu, bu rzen iu  i  m ordo
w aniu.

Niezadowolenie *  wojny
W śród ko b ie t i  m łodzieży co

raz siln ie jsze je s t niezadowole
nie z w o jn y  w  K ore i. Jednakże 
znacznie w iększe znaczenie m a- 
ją  ob jaw y budzenia się am ery
kańskie j k la sy  robotn icze j i po
tężnej, 14 -m ilionow e j masy M u 
rzynów.

O fic ja lne  am erykańsk ie  orga
nizacje robotn icze są nada l k ie 
rowane przez reakcy jnych  przy 
wódców zw iązków  zawodo
wych, k tó rz y  s ta ra ją  się pozy
skać ro b o tn ikó w  dia program u 
w o jny. Lecz rob o tn icy , k tó rych  
działalność po lityczna  pa ra liżu 
je  się z łudzeniam i, że wyścig 
zbrojeń zapew ni in i stałą p ra 
cę i k tó rych  oszukuje się n ie
zliczonym i k ła m s tw a m i— w zm a
gają w a lkę  przec iw  gospodar
czym skutkom  zbro jeń — in f la 
c ji i  drożyźnie. U parc ie  prze
c iw s ta w ia ją  się podwyżce cen i 
spadkow i rea lnych płac.

W iele postępowych g ru p  w  
zw iązkach zawodowych stanęło 
do czynnej w a lk i o pokój Są o- 
ne trzonem  K ra jo w e j K on fe ren 
c ji Robotniczej w  O bronie Po
ko ju , o rgan izacji p rzyb ie ra jące j 
stale na sile w  ca łym  k ra ju .

Żądania w ysunię te przez 600 
działaczy zw iązkow ych ze Z je 
dnoczonego Zw iązku R obo tn i
ków  Sam ochodowych (k tó ry  ma 
zdecydowanie reakcy jne  k ie rów  
n ic tw o) dom agających się za
kończenia w o jn y  w  A z ji i za
w arc ia  Paktu P oko ju — są do
wodem narastan ia pokojow ych 
dążeń wśró.; postępowych ele
m entów  w  zw iązkach zawodo
wych.

Terror wobec Murzynów
Podobnie przedstaw ia się spra 

wa 7. M urzynam i. M urzyńscy 
przyw ódcy nacjona lis tyczn i g ra 
ją  wśród w łasnego uciem iężo

nego na rodu  taką  samą rolę, 
ja k  am erykańscy p ra w ico w i so
c ja ldem okrac i w  zw iązkach za
wodowych. A le  lu d  m urzyński 
zdaje sobie doskonale sprawę, 
że w o jna  w  K o re i nie jest jego 
w ojną. A m eryka ńsk ie  koła rzą
dzące chcą ja w n y m  te rro rem

re i, lecz n ie  wszyscy zdają so
bie  jeszcze sprawę, że ta k  sa
mo oszukuje się ich w  ca lokszta ł 
cie p o lity k i am erykańsk ie j. 
D latego też am erykańska reak
cja  w yko rzys tu je  sytuację ja k  
może. Ż e ru ją  na ty m  podżega
cze w o jen n i z g rupy Koovera. I  
Tafta , k tó rz y  w yg łaszając roz
m aite. n ie is to tne  zastrzeżenia

nauczyć negrów  m oresu“ , ucie- Przec' w ko koreańsk ie j aw an tu - 
ka jąc się do aresztowań, te r-  1 rze\  zy sk u j3  pewne poparcie w
roru , ba rba rzyńsk ich  egzekucji 
i prześladowań m u rzyń sk ie j in 
te ligencji.

Zam ordow anie 7 M urzynów  
z M a rtin sv ille , stracenie M u rz y 
na Mac Gee, rep res je  wobec 
profesora Dubois za jego pracę 
w  ruchu  obrońców poko ju  i 
prześladowania w ie lk ieg o  p rzy 
wódcy M urzynów  am erykań
skich — Paula Robesona — to 
ty lk o  n ie liczne p rzyk ład y  z te j 
dziedziny.

Rząd am erykańsk i łu dz i się, 
że opanuje niezadowolenie 
ro b o tn ikó w  am erykańskich  przy 
pomocy „ le k a rs tw a “ , w  k tó rym  
siedem dziesią tych stanowi 
demagogia, a trz y  dziesią - 
te — te rro r. Wobec M u - 
rzynó w  zawartość tego „ le 
ka rs tw a “  je s t zupełnie inna: 
siedem dziesią tych te rro ru  i trzy  
dziesiąte demagogii. Rząd ame
ryka ń sk i w yp ow ied z ia ł w o jnę 
na rodow i m urzyńskiem u. Na 
fronc ie  w  K ore i sądy wojenne 
skazują g łów n ie  M urzynów . Zna 
na jest sprawa skazania na 
śm ierć M urzyna  poruczn ika G il
berta. D opiero pod w p ływ em  
masowych p ro testów  T rum an  za 
m ie n ił rnu ka rę  śm ierci na 20 
la t w ięzienia. M u rzyn i w idzą te 
fak ty . I  coraz częściej o d b ija 
ją  ciosy rządu, coraz częściej 
przechodzą do a k tyw n e j w a l
k i.

Kłamstwa burżuazji
Dotychczas ruch w  obronie 

pokoju w  Stanach Z jednoczo
nych ma jeszcze stosunkowo 
n ie w ie lk i zasięg — w  po rów 
naniu z F ranc ja  czy W iocham i.

N ie w ą tp liw ie  jedną z p rzy 
czyn tego jes t fakt. że ogrom 
na większość A m erykanów  zna 
w o jnę  ty lk o  z ho llyw oodzkich  
f ilm ó w  Zasadniczą ro lę odgry
wa tu jednak strasz liw a igno
rancja A m erykanńw  w spra
wach socjalizm u. Zw iązku Ra
dzieckiego i k ra jó w  dem okra
c ji iudow e j Ignorancja, w y tw o 
rzona przez bu rżuazyjną prasę, 
radie i f ilm . W łaśnie ta igno
rancja  w yd a je  w ie lu  A m e ryka 
nów na łu p  najw iększego k iam  
stwa, ja k im  stale operu je  reak
cja w  US A : k łam stw a, że „a - 
g resyw ny kom unizm  zagraża 
A m eryce“ .

M iliony  Amerykanów wiedzą, 
że oszukano ich w sprawie K o-

społeczeństwie am erykańskim , 
nie zawsze umiejąey7m dostrzec 
is to tn y  cel tych w ystąp ień  —  
rozszerzenie agresji.

O ściślejsze powiązanie 
z masami

Pow ażnym  czynn ik iem  w p ły 
w a jącym  ham u jąco  na o rgan i
zacy jny rozw ój ruchu poko ju  
w  USA jes t fa k t, że zbyt m aie 
jes t pow iązanie elem entów po
stępowych w  Stanach Z jedno
czonych z masami. O grom ny 
nacisk i te r ro r  bu rżuaz ji zm ie
rza ją  w łaśn ie  w  k ie ru n ku  o d i
zolowania bo jow ych, an tyw o
jennych elem entów  od narodu 
am erykańskiego Postępowi A -  
m erykanie, a przede w szys tk im  
K om unistyczna P artia  S tanów  
Z jednoczonych — zdają sobie 
sprawę, że szerokie an tyw o jen 
ne nastro je  w  narodzie am ery
kańskim  nie będą m ia ły  decy
dującego znaczenia, dopóki n ie  
przyb io rą  fo rm y  zorganizo
wanego ruchu, dopóki naród nie 
zrozumie, że pokój można zacho 
wać. dopóki nie zostanie ba r
dzie j uśw iadom iony o c h a ra k 
terze i sile swych p ra w d z irw c h  
so juszników  — potężnego obo
zu pokoju i socjalizm u.

Postępowi A m erykan ie  zdają 
sobie sprawę ja k  w ie lka  ciąży 
na nich odpowiedzialność za to, 
żeby te p raw dy sta ły  sie u - 
dzia łem  szerokich mas. M im o 
w id lk ic h  przeszkód s iłv  demo
kra tyczne w  Stanach Zjednoczo 
nych zdecydowane, są vvszvstko 
uczynić, by przełamać izo lację  
i zniweczyć żelazna ku rh m ę  
k łam stw  im peria lis tyczne j p ro
pagandy. ,

Pom im o w szystkich w y s iłk ó w  
reakc ji, m im o prześladowań, 
rep res ji i k łam stw , ruch na 
rzecz pokoju w  USA rozszerza 
się i rozszerzać się będzie co
raz bardzie j Dalszym dowodem  
tego jest szeroki oddźw ięk ja 
k i m ia ła  w  masach re -  
zolucja senatora Johnsona, wzy 
wająca do zawarcia pokoju w  
Kore i na gruncie  wycofania ob
cych wojsk.

Coraz w ięcej lu dz i bow iem  w  
Am eryce w idz i, że T rum an i 
jego poplecznicy pchają USA 
na kraw ędź przepaści I  coraz 
w ięcej ludzi zaczyna przeciw ko 
temu walczyć.
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Junacy Brochowski i Banaszewski 
będą elektrotechnikami

W  brygadach S łużby Polsce m ło d z i ju na cy  zdobyw a ją  zawód. 
O to d w a j junaćy : M a rian  B roch ow sk i i A n to n i Banaszewski, 
k tó rzy  uczą się zawodu e lek tro tech n ika  —  podczas zajęć p ra k 

tycznych. F o to  W A F  — M łe rz a n o w s k i

!

Zjazd korespondentów robotniczych 
i chłopskich „Dziennika Łódzkiego“
(f) Pod hasłem  „K oresponden

c i robo tn iczy  i  chłopscy walczą
0 pokó j i  rea lizac ję  zadań planu 
6-le tn iego“  od b y ł się w  Łodzi 
d ru g i w o je w ó d zk i zjazd ko re 
spondentów robo tn iczych  i  
ch łopskich  „D z ie n n ik a  Łódz
k iego“ .

N a zjazd p rz y b y ło  ponad 400 
korespondentów  z te renu  Łodzi
1 w o j. łódzkiego.

N a zjeździe dokonano nowej 
oceny dotychczasowych osiąg
nięć korespondentów  „D z ienn i
ka  Łódzkiego“  podkreś la jąc  m. 
in . ich  ro lę  w  w a lce  o tro s k liw y  
stosunek do lu d z i p racy, o lu 
dową praworządność oraz w  
dem askowaniu w ro g ich  elemen
tó w  i  szkodn ików  gospodar
czych.

Inżynierowie i technicy przemysłu 
papierniczego stają do walki 

o postęp techniczny
(f) W  Łodz i od by ł się k ra jo w y  

zjazd cz łonków  Stowarzysze
n ia  Inżyn ie ró w  i  T echn ików  
P rzem ysłu  Papierniczego. Tema 
tem  obrad by ła  sprawa usuw a
n ia  tzw . „w ąsk ich  ga rde ł“  w  pra 
cy zakładów  przem ysłu pa p ie rn i 
czego i  znalezienie sposobów 
zwiększenia p ro d u k c ji bez do
konyw an ia  nak ładów  in w e s ty 
cy jnych.

W  w y n ik u  obrad ziazd posta
w i ł  przed ogółem in ż y n ie ró w  i  
tech n ikó w  przem ysłu  p a p ie rn i
czego ja ko  czołowe zagadnienie 
sprawę w prow adzen ia  we wszy 
s tk ich  ce lu lozow niach i  pap ier 
n iach now e j te c h n ik i i  postępu 
technicznego, opartego przede 
w szys tk im  na na jlepszych do
św iadczeniach Z w ią zku  Radziec 
kiego.

Olej rycynowy polskiej produkcji 
pokryje zapotrzebowanie w 60 proc.

(f) W  czasie tegorocznej w io 
sennej ka m p a n ii s iewnej rozpo
częto up raw ę w ie lu  gatunków* 
now ych  ro ś lin  przem ysłowych, 
dotychczas w  k ra ju  n ieupraw ia  
nyeh. Jedną z ta k ich  roś lin  jest 
rączn ik , z którego p roduku je  
się o le j rycyno w y. Nasion te j 
ro ś lin y  —  odpornej na n isk ie  
tem p e ra tu ry  — dostarczyła nam  
Chińska R epublika Ludowa. 
W  br. hodow lę rączn ika  założy
ły  P G R -y  i  stacje dośw iadczal
ne j u p ra w y  ro ś lin  p rzy  w y ż 
szych uczeln iach ro ln iczych . 
C a łko w ity  obszar p la n ta c ji rą 

cznika, zasianego w  ty m  roku , 
p o k ry je  w  60 procen t k ra jo w e  
zapotrzebowanie surowca na 
w y ró b  o le jk u  rycynowego.

W  w o j. opo lsk im  gospodar
s tw a państw ow e a m. in. PGR 
— G ry d n ia  W ie lka  w  pow. K o 
źle, zapoczątkowały upraw ę r y 
żu. W  FG R -ach  w oj. opolskiego 
p rzystąp iono  rów nież do u p ra 
w y  koksagisu —  ro ś lin y  kauczu 
ko d a jn e j oraz do u p ra w y  k a p u 
s ty  ab isyńskie j, z k tó re j o trz y 
m u je  się olej d la  celów prze
m ysłow ych  i  konsum cyjnych .

Chłopi województwa olsztyńskiego 
w akcji melioracyjnej

(a) (Kor. w ł.). Ponad 600 grom ad 
w o j. o lsztyńskiego zgłosiło  do
tychczas udz ia ł w  tegorocznej 
a k c ji m e lio ra cy jn e j.

P ie rw s i na apel grom ady 
Z g ie rsk  z w o j. poznańskiego 
odpow iedz ie li ch łop i w szystkich 
grom ad p o w ia tu  Węgorzewo, 
zobow iązu jąc się oczyścić 500 
k ilo m e tró w  row ów.

| J a k k o lw ie k  zasadnicze prace 
m e lio racy jne  rozpoczną się do
p iero po sianokosach, w  pow. 
ba rtoszyck im  ch łop i oczyścili 
ju ż  20,5 k ilo m e tra  row ów . Z a
ło g i o lsztyńskich  P aństw ow ych 
G ospodarstw  R o lnych w y k o n a 
ły  m iesięczny p lan robó t m e lio 
ra cy jn ych  w  115 procentach.

(Tag)

6 nowych szkół dla dorosłych 
powstanie w woj. białostockim 

w nowym roku szkolnym
B IA Ł Y S T O K . (K or. w ł.) Rok 

szkolny 1951— 52 zapewni da l -  
szy rozw ój ośw ia ty  d la  doro - 
słych w  w o j. b ia łostockim .

W  br. w  w o j. b ia łos tock im  
czynne są 32 szkoły podsta
w ow e dla  pracujących. W  
no w ym  roku  szkolnym  pow sta
n ie  6 now ych szkół. Oprócz 
szkół zorganizowane zostaną

nowe ku rsy  o program ach szkol 
n ic tw a  podstawowego. D o tych 
czas ku rsó w  tak ich  dzia ła  38, 
w  ro k u  szkolnym  1951— 52 ilość 
ich  zw iększy się do 106. N o
we szkoły i  ku rs y  powstaną w  
ośrodkach m ie jsk ich  i  w ie j - 
skich, zakładach pracy, PG R 
i wsiach spółdzielczych.

240 dziecińców letnich dla 8500 dzieci
chłopskich w woj. olsztyńskim

O LS Z T Y N  (K or. w ł.). Pragnąc 
przy jść  z pomocą p racu jącym  
kob ie tom  w si w  okresie in te n 
syw nych robót w  polu, Zw iązek 
Samopomocy C hłopskie j orga - 
n izu je  w  w o j. o lsz tyńsk im  240

dziecińców  le tn ic h  d la  ok. 8,5 
tys. dzieci chłopskich.
! W  ro ku  ub. na teren ie w o j. 

o lsztyńskiego czynnych by ło  185 
dziecińców d la  4.200 dzieci.

(Tag)

Z kraju w kilku wierszach
K O Ł A  T P P -R  W E  W R O C Ł A W IU  

Z R Z E S Z A J Ą  P O N A D  109 T Y S .
C Z Ł O N K Ó W

(f)  W e  W ro c ła w iu  o d b y ł s ię  m ie j 
s k i z ja z d  T P P -R . na  k tó r y m  p od su 
m o w a n o  o s ią g n ię c ia  p ra c y  za ro k  
u b ie g ły .  W  c ią g u  1950 ro k u  po - 
w s ta ło  w e  W ro c ła w iu  77 n o w y c h  
k ó ł  T P P -R . W  m a ju  b r . lic z b a  k ó ł 
w z ro s ła  do S79. l ic z ą c y c h  p on a d  109 
ty s . c z ło n k ó w . N a 51 k u rs a c h  ponad  
1.000 s łu c h a c z y  z d o b y ło  zna jom ość 
ję z y k a  ro s y js k ie g o .

O D B U D O W A  D O M O W  
R Y B A C K IC H  N A  H E L U  

( f)  Osada ry b a c k a  na  H e lu  zos ta 
ła  podczas o s ta tn ie j w o jn y  z n is z 
czona p ra w ie  w  75 p roc . O b ecn ie  
d z ię k i  p o m o c y  R ządu  L u d o w e g o ,

d a w n a  osada zo s ta ła  ju ż  p ra w ie  w  
c a ło śc i o d b u d o w a n a . C z y n io n e  są 
p rz y g o to w a n ia  d o  b u d o w y  n a  H e lu  
h o te lu  ro b o tn ic z e g o  n a  100 osób.

O S IĄ G N IĘ C IA  K O L E J A R Z Y  
S Z C Z E C IŃ S K IC H  

W  Z E S P O Ł O W Y M  
W S P Ó Ł Z A W O D N IC T W IE  P R A C Y

(f) W ś ró d  ze spo łó w  m a n e w ro w y c h  
S z c z e c iń s k ie j D O K P  w y r ó ż n i ł  się 
o s ta tn io  w e  w s p ó łz a w o d n ic tw ie  w  
z a k re s ie  b e z a w a ry jn e g o  p rze ta cza  -  
n ia  w a g o n ó w  zespó ł s ta rszego  u s ta 
w ia c z a  E u g en iusza  Z a re m b y . Ze - 
sp ó ł te n , re a liz u ją c  p o d ję te  zobo -  
w ią z a n ie , p rz e to c z y ł w  c ią g u  2 i
pó ł" m ie s ią ca  50.300 w a g o n ó w  bez
a w a r i i,  z a jm u ją c  p ie rw s z e  m ie js c e  
w  o k rę g u  s z c ze c iń sk im .

Dzień twórczej i radosnej
w Nowej Hucie

(I) Z  ok ien  now ow ybudow anych  w yso k ich  bloków miesz
ka ln y c h  N ow e j H u ty , k tó ra  pow sta je  tam , gdzie przed ro 
k iem  rosło  jeszcze zboże, w idać  o lb rzym ie  hale przyszłego 
k o m b in a tu  przem ysłow ego.

C odziennie rano, p rzed go
dziną  7, z b lo kó w  m iesz
ka ln ych  w ychodzą do p ra cy  ro  
b o tn icy . Jedn i idą  na rusz
tow an ia , in n i do bazy sprzętu, 
do dz ia łu  g łów nego m echan i
ka, do „s ta łiń c ó w “ , kopa
rek, dźw igów , b y  z ich  pom o- 

.cą w ykonać pracę, ja k ie j n ie 
p o d o ła łyb y  tysiące rą k . Zaczy 
na się z w y k ły  dzień w ytężo 
ne j, lecz tw ó rcze j i  radosnej 
pracy.

Ludzie Nowej Huty
Ź ró d łe m  radości d la  M ich a 

ła  Rachtana, by łego  w y ro b 
n ik a  w ie jsk iego  z D ą b ro w y  k. 
Sącza je s t świadomość, że 
skończy ły  się ju ż  b ezpow ro t
n ie  p rzedw rześn iow e czasy, 
k ie d y  to  n a jm o w a ł się on do 
prac sezonowych w  p o lu  i  z 
w ydz ie lanych  m u  nader 
skrom nych  p o rc ji tzw . „W ik 
tu “  m us ia ł w ie le  oszczędzić, 
b y  g ło d nym  dziec iom  zanieść 
trochę  pożyw ien ia . M ich a ł 
R achtan p rz y b y ł p rzed  rok iem  
do N ow e j H u ty . T u  w yu czy ł 
się zaw odu ciesielskiego. P ra 
cu jąc z n ies łychanym  zapałem 
p rz y  budow ie  m iasta  do k tó 
rego w k ró tce  p rzybędą  w raz  
7. żoną jego dzieci, w p isa ł się

w ie lo k ro tn ie  na lis tę  p rzodow  
n ik ó w  pracy.

S te fan  W andas, b ryg a - 
gadzista b e to n ia rsk i oraz 
p rzodu jący  m ura rze : S te fan 
A n tczak, W ładys ław  B rago - 
szew ski i  R om an S zm itka  cie 
szą się, ze ś licznych, w łasnych  
m ieszkań w  N ow e j H ucie , do 
k tó ry c h  obecnie sp ro w a d z ili 
sw oje  rodz iny . T rzy , w zg lęd  
n ie  cz teropoko jow e m ieszka
n ia , do k tó ry c h  p rzen ios ły  się 
obecnie ro d z in y  ro b o tn ikó w , 
posiadają obszerne kuchn ie , 
ła z ie n k i i  wyposażone są w  
cen tra lne  ogrzew anie.

„T o  p ra w d z iw e  szczęście, 
k tó re  tu  zna leź liśm y w  N o
w e j H uc ie  dodaje  nam  zapa
łu  do dalszej p ra c y “  —  m ó w i 
B ragoszew ski —  a żona 
S zm itka  —  K ry s ty n a  ośw iad
cza: „M y ś m y  naw e t m arzyć 
n ie  m o g li o ta k ie j w ie lk ie j 
odm ian ie  losu“ .

Już w k ró tce  ukończone zo
stan ie  zakładan ie  ru ro c ią g ó w  
gazowych. W  N ow e j Plucie 
je s t coraz w ięce j s to łów ek. 
N p. s to łów ka  „ H u tn ik “ , p ro 
wadzona w  podziem iach D o
m u  K u ltu ry ,  gdzie rów n ież  
zn a jd u je  się jeden  z 6 
n o w o o tw a rtych  b a ró w  m lecz

nych  w yd a je  tysiące p o s ił
ków .

W  s to łów kach  n a jw ię kszy  
ruch  panu je  o 12, gdy 
syrena ozna jm ia  p rze rw ę  o- 
b iadow ą. W  ty m  czasie, roz
g łośnia zak ładow a nada je  
sw oją godzinną audycję. Ro
b o tn icy  s łucha ją  uw ażn ie : 
„N a  te ren ie  ko m b in a tu  —  
b rzm i m e ldunek  z p lacu  b u 
dow y —  zakończono budow ę 
dw u w y tw ó rn i p łynnego  be
tonu oraz g łów nego m agazy
nu urządzeń przem ysłow ych... 
39 b rygada  SP z Z ie lone j Gó
r y  za trudn iona  p rz y  pracach 
ziem nych na osied lu  A - l  osią
ga średnią  w yda jność dzien
ną 162 proc. nornąy“ .

P o  pracy —  zasłużony 
odpoczynek

Praca skończona... R obo t
n icy  w raca ją  do domu. Po 
k ró tk im  odpoczynku można 
pójść do k ina , gdzie za cenę 
1 z ł ogląda się f i lm  i  k ro n ikę , 
w  k tó re j n ie raz  w id z i się sa
mego siebie i  sw oje  dzieło. 
Do ś w ie tlic  często p rzy jeżdża 
ją  zespoły k ra ko w sk ich  tea
tró w  dram atycznych , z n a j
św ieższym re pe rtua rem  w  pre 
m ie row e j obsadzie lu b  zespo
ły  „A r to s u “ . Czasem w ys tę 
pu ją  zespoły św ie tlico w e  N o
w e j H u ty , z w y ró żn io n ym  ze
społem P P R K  N r  2 na czele.

Dużą popu la rnośc ią  cieszą

pracy
się w ieczorem  św ie tlice  b lo 
kowe.

❖
Zapada zm ierzch. Jarzą się 

w ie lk ie , k u lis te  la m p y  w zd łuż 
k w ie tn ik ó w  i  raba t. Na ła w 
kach —  ro b o tn icy  N ow e j H u 
ty  z rodz inam i. Jaśn ie ją  okna 
w  w ie lk ic h  salach, gdzie o- 
b ra d u je  D z ie ln icow a  Rada 
N arodow a. • Z astanaw ia ją  się 
tam  nad tym , b y  w  n o w o w y- 
budow ane j szkole u ruchom ić  
liceum  pedagogiczne i  szko lić 
w  n im  k a d ry  d la  now ow zno- 
szonych szkół.

B iją  jasne ja rzen iow e  św ia 
t ła  z ok ien  w  b lokach  N r  21, 
22, 26, gdzie p rzodow n icy
p racy  z Sendorem  na czele 
prow adzą k u rs y  zawodowe 
d la  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  
ko legów .

T ak w yg ląda  życie  ludności 
N ow ej H u ty . W  now ych , s ło
necznych b lokach  m ieszka j uż 
w ie le  tys ięcy  ludz i. Są ju ż  tu  
dz ies ią tk i sk lepów  i  p u n k tó w  
usługow ych, dw a k ina , p la 
ców ka Z a k ła d u  Leczn ic tw a  
Pracow niczego z am bu la to 
r iu m  den tys tycznym , dw a 
p ierw sze ż ło b k i i  dw a w ie lk ie  
b u d y n k i szkolne.

A  obok pow sta je  ko m b in a t 
h u tn iczy  —  sym bo l naszego 
socja listycznego b u d o w n ic t
wa, po tężny ko m b in a t, w  k tó  
ry m  pracow ać będzie 100 t y 
sięcy ludz i.

Ponad połowa budżetu woj. rzeszowskiego 
na oświatę, kulturę i urządzenia socjalne

Przedm io tem  obrad osta tn ie j 
sesji W oj. Rady N arodow e j w  
Rzeszowie b y ł p lan  gospodarczy 
i  budżet w o j. rzeszowskiego na 
ro k  1951. ■

Budżet ten zam yka się w  w y 
datkach c y frą  381.685.843 z ło 
tych, z czego 53,19 procenta prze 
znaczone jes t na  urządzenia 
socjalne i  rozw ó j k u ltu ry  i  o - 
św ia ty  ludności p racu jące j w o 
jew ództw a.

Poważne k w o ty  p rze w id u je  
budżet na w zrost p rzem ysłu  i 
rzemiosła. W artość p ro d u kc ji 
drobnego przem ysłu  soc ja lis tycz
nego wzrośnie tu  w  ro ku  b ie 
żącym o 166,5 procenta w  stosun 
ku  do wartości osiągniętych w  
ro ku  ub ieg łym . Zapoczątkow a
na zostanie na szeroką skalę 
eksp loatacja  złóż gipsu, a la 
bastru  i  kam ien ia  wapiennego,

W  w y n ik u  poważnych in w e 
s ty c ji — t j.  ponad 21 m ilio n ó w  
z ło tych  przeznaczonych na po
p ieran ie  ro ln ic tw a  — w  roku

(f) W  d o lin ie  rz e k i N e r ko ło  
Łodz i prowadzone są pod k ie 
ru n k ie m  spec ja lis tów  w  dziedzi 
n ie  m e lio ra c ji in tensyw ne bada
n ia  w odno-łąka rsk ie . P lanową 
gospodarką ob ję to ju ż  2,5 tys. 
h e k ta ró w  łąk , k tó re  przecięto 
gęstą siecią kana łów  i  row ów , 
doprow adzających wodę z N s- 
ru . Z  naw odnionych te renów  
korzysta  obok PG R -ów  przeszło 
4 tys. ch łopów  mało i  średnio
ro lnych .

M. in . w  dziale m ontażu w y  
różn ia ła  się wysoką w yd a jn oś 
cią p racy m łoda przodownica 
Eugenia Pasternak, k tó ra  osią 
gała 200 procent no rm y. Zaczę 
to w ięc obserwować pracę je j 
i  innych  robotn ic . Na podsta
w ie  zebranych doświadczeń 
personel techniczny z inż. S łom  
czyńskim  na czele w róż  z za
łogą op racow a li na jlepszy spo-

(O D  W Ł A S N E G O  K O R E S P O N D E N T A )

bieżącym  w artość p ro d u k c ii 
ro lne j w in n a  wzrosnąć o 10,5 
procenta.

P lan p rze w id u je  z e le k try fik o 
w an ie  20 spó łdz ie ln i p ro d u k c y j
nych, 25 grom ad, 8 P G R -ó w  i 8 
P O M -ów  i dalszych 3.500 za
gród, p rzy  czym  na k ła d y  in w e
stycy jne budżetu terenowego na 
cele e le k try f ik a c ji wynoszą 
13.944.240 zł.

Rzeszowski św ia t p racy z za
dowoleniem  p rz y ją ł uchwalone 
przez W oj. Radę N arodow ą w ie l 
k ie  l im ity  in w es tycy jn e  na 
zwiększenie o 4,5 procenta sieci 
wodociągowej, zw iększenie punk 
tów  łaźn i i  ką p ie li, in tensyw 
niejsze ośw ietlen ie  u lic  i  p la 
ców oraz wysadzenia zieleńców 
w  m iastach i osiedlach.

W  w y n ik u  ogrom nych na k ła 
dów  inw es tycy jn ych  na u rzą 
dzenia socja lno -  ku ltu ra ln e , już  
we w rześniu b r. w  w o jew ódz
tw ie  .tym  działać będzie 270 
przedszkoli, obe jm ując 11 ty -

Tegoroczne sianokosy, do k tó 
rych  przystąp iono tu ta j ju ż  w 
po łow ie  m aja, da ły  rekordow e 
p lony. M . in. w  K az im ie rzu  prze 
c ię tny  p lon ż pierwszego poko 
su w yn ió s ł 65 k w in ta li siana z 
hekta ra , czy li d w u k ro tn ie  w ię 
cej n iż  przed w ybudow an iem  
urządzeń naw adnia jących. W y 
sokość tra w y  dochodziła do 
1,2 m e tra  wysokości. Podobne 
p lo n y  uzyskano rów n ież w  PGR

sób w ykonyw an ia  w szystk ich  
czynności przez robotn ice  tego 
dz ia łu  i  dziś n iem a l wsz5rstk ie  
osiągają po 200 procent normy.- 

Podobnie zrea lizowano pracę 
dz ia łu  ba ke lic ia rn i. K ie ro w n ik  
tego dz ia łu  K lem ens K okoszka i  
m is trz  S tan is ław  H u tn ik  w  opar 
c iu  o doświadczenia p rzo d u ją 
cych robotn ic  m. in. S tan is ław y 
Zuchew icz u s ta lili w zo row y prze

sięcy dzieci. W yda tn ie  wzrośnie 
liczba przedszkoli fab rycznych  
oraz przedszko li we wsiach p ro 
dukcy jnych . Na ten cel w  bu d 
żecie ro ku  bieżącego przezna
czono kw o tę  3.763.380 zło tych, 
co stanow i oko ło 345 z ło tych  na 
jedno dziecko.

P rzy  uchw a lan iu  p lan u  i bud
żetu w ie le  uw ag i poświęcono 
dalszemu rozw o jo w i lecznictwa. 
L iczba łóżek w  szpita lach w zro 
śnie w  ro ku  bieżącym  o 11,7 pro 
centa, liczba łóżek w  sanatoriach 
przec iw gruź liczych pow iększy 
się o 184 procenty, liczba ośrod
kó w  zdrow ia  w  po rów nan iu  z 
rok iem  ub ieg łym  w zrośnie o 44 
procenty, a liczba ruchom ych ga 
b ine tów  dentystycznych o 300 
procent. W yrazem  tro s k i o po
trzeby  w s i i  zdrow ie ludności 
w ie js k ie j jes t p rzew idziane p la 
nem —  zorganizowanie 19. no
w ych  izb porodow ych w  g ro
madach szczególnie odległych 
od m iasta. C. BI.

P uczn iew  oraz w grom adzie 
Pszczółki.

Należy podkreślić, że łą k i w  
do lin ie  rze k i N e r da ją  trz y  po 
kosy siana. Doświadczenia roku  
ubiegłego w ykaza ły , że prze
c ię tny zb ió r siana z trzech po
kosów w yn ió s ł ok. 100 k w in ta li 
z hekta ra . N ie k tó rzy  ch łop i o- 
s iągnęli naw e t 120 k w in ta li sia
na z 1 ha łą k i.

bieg p racy w  ty m  w ydzia le . O - 
becnie w yda jność całej załogi 
w yd z ia łu  poważnie wzrosła,

*
W  P om orsk ie j O d lew n i i  Ema 

lie rn i podobnie opracowano na j 
ba rdz ie j p ra w id ło w y  sposób fo r 
m ow ania w an ien  kąp ie low ych  i  
płuczek. Po opracow aniu no
wego system u w yda jność pracy 
brygad fo rm ie rs k ic h  poważnie 
wzrosła. Obecnie te brygady, 
k tó re  przedtem  w y ko n yw a ły  
dziennie 8 od lew ów  w an ien  k ą 
p ie low ych, dziś w y k o n u ją  ich  10.

Plenarne posiedzenie 
ZGZw. Zaw. Pracowników 

Rolnictwa
(f) 29 bm . odbyło się p le n a r

ne posiedzenie Zarządu G łó w 
nego Zw . Zaw. P raco w n ików  
R o ln ic tw a , na k tó ry m  podsum o
wano p ie rw szy w  ro k u  bieżą
cym  etap w spó łzaw odn ictw a 
p racy w śród  ro b o tn ik ó w  ro l
nych. W  obradach w z ię li m. m. 
udz ia ł przedstaw ic ie le  K C  
PZPR i  CRZZ.

Mowy model pianina 
zatwierdzony 

do seryjnej produkcji
(f) Z jednoczone Z ak ła dy  P rze

m ysłu  Muzycznego w yp ro d u ko 
w a ły  now y, trzec i z ko le i, m odel 
p ian ina , k tó ry  w  d n iu  29 bm . zo 
sta ł przez kom is ję  k w a lif ik a c y j
ną M in is te rs tw a  K u ltu ry  i Sztu 
k i za tw ie rdzony do p ro d u k c ji se 
ry jn e j. K o n s tru k to ra m i p ian ina 
są G ustaw  F ilig ie r , Teodor Cza 
p lic k i i  Leon W esołowski, udało 
się im  dz ięk i m o d y fik a c ji dna 
rezonansowego uzyskać dużą 
śpiewność in s trum en tu .

S ery jna  p ro du kc ja  nowego mo 
de lu „C a lis ii“  ruszy jeszcze w  
bieżącym  roku . Obecnie polscy 
ko n s tru k to rzy  p ra cu ją  nad m o
delem  polskiego fo rte p ia n u  ko n 
certowego.

Opielacz polskiej 
konstrukcji zdał egzamin 

na uprawach 
międzyrzędowych

(f) Członkow ie spó łdz ie ln i pro 
du kcy jn ych  zaw iera ją  obecnie 
um ow y z P O M -am i o up raw y  
m iędzyrzędowe.

Już w  p ierw szym  okresie spół 
dz ie ln ie  p rodukcy jne  w  pow ie 
cie w roc ław sk im , kam ien iogó r- 
sk im  i  o leśn ick im  zaw arły  urno 
w y  o u p ra w y  m iędzyrzędowe bu 
ra kó w  i  z iem niaków .

P O M -y  w o j. w rocław skiego 
p rze p row adz iły  pom yśln ie  p róby 
zastosowania nowego opielacza 
k o n s tru k c ji inż. Kłosa.

Opielacz po lsk ie j k o n s tru k c ji 
będzie stosowany na upraw ach 
bu ra kó w  i  z iem niaków .

Krakowski PBT 
przoduje w pracy

Powszechne Dom y Tow arow e 
ja ko  całość p rzekroczy ły  p lan  
ob ro tów  I  k w a rta łu  br. o 6,2 pro 
cent, zaopa tru jąc  rzesze lu dz i 
p racy w  bogaty asortym ent to 
w arow y.

Najlepsze w y n ik i spośród 
w szystk ich  dom ów tow arow ych  
w  całym k ra ju  osiąga w d a l
szym ciągu P D T  w  Krakowie.

Dzięki odpowiedniemu nawodnieniu łąki 
nad fterem dały 65 kwintali siana z hektara

Wykorzystując doświadczenia przodujących 
robotników, zakłady metalowe podnoszą 

wydajność pracy całej załogi
(f) W  Zakładach Metalowych A -6  pracownicy techniczni 

i przodujący robotnicy znajdują się na drodze przyswajania  
metody inż. Kowalowa na wszystkich prawie operacjach 
wytwórczych.

Najmłodsi korespondenci obradują
Przez dwa dni —  25 i 26 m aja, obradowali w  W arszawie  

najmłodsi w  k ra ju  korespondenci —  korespondenci dziecię
cego pisma „P łom yk“. B y ł to pierwszy tego rodzaju zjazd 
kra jow y

Dyskusję dziecięcą trudn o  
w tłoczyć w  określone ram y, t ru  
dno je j nadać je d n o litą  lin ię . 
Dziecko m ów i o w szys tk im  co 
je  in te resu je , co cieszy i  m a r
tw i, o w szys tk im  czego by p ra 
gnęło, m ó w i p rzy  ty m  n iek iedy  
cudzym i w yczy tan ym i w  gaze
tach słow am i, n iek ie dy  miesza 
spraw y zasadnicze z m ało w aż
nym i. Dziecko śpieszy się, chce 
pow iedzieć o w szys tk im  co prze 
żywa, a przeżywa częstokroć 
znacznie in te nsyw n ie j n iż  do
ros ły  — Stąd poruszanie k ilk u  
zupełn ie różnych tem atów  na 
raz.'

A  w ięc  z dyskus ji dow iedzie
liśm y  się m. in., że w  W yszko
w ie, z k tórego p rzy jecha ła  Cze
sia Łachów na w ybudow ano 
most, a w  p lan ie  6 -Ie tm m  prze
w idz iana  jes t nowa fa b ryka , że 
uczn iow ie  m ie jscow ej szkoły po 
s ta n o w ili w a lczyć ze z ły m i stop-

n iąm i, z przezw iskam i i  spóź-
n ia ls tw em .

Przedstaw ic ie l ś w ie tlic y  dzie
cięcej p rzy  f-ce  „O rze ł“  w  M y 
słakow icach Ju re k  P y rk a  radzi, 
żeby koledzy poszli w  ślady ich 
szkoły i  do w a lk i z „ba łagan ia 
rz a m i“  założyli „ le k k ą  kaw a le 
r ię “ , a Boguś N a jdo rg  z W ar
szawy prosi, żeby w  „P ło m y k u “  
b y ło  w iecej opow iadań zw iąza
nych  z planem  6 -le tn im .

Z jazd b y ł w ydarzeniem  waż
n ym  nie ty lk o  dla dzieci, k tó re  
p ie rw szy raz b ra ły  udz ia ł w  te
go rodza ju  im prezie , ale i  dla 
re d a kc ji p ism  dziecięcych, dla 
w y d a w n ic tw  i  dla p isarzy. To, 
że H a lin k a  z Sępopola domaga 
się opow iadań o przodow nikach 
p racy  i  w ie lk ic h  re w o lu c jo n i
stach oraz w iadom ości ze św ia
ta, bo. gazety są jeszcze dla  n ie j 
za trudne, że prosi, żeby pism o 
by ło  „grubsze“ , że Zosia Pod-

k o w ia k  radz i się zjazdu ja k  po
stępować z koleżanką, k tó ra  nie 
chce się uczyć i  na to py tan ie  
ze wszystk ich s tron  sali sypią 
się rzeczowe, kon k re tne  rad y  i 
odpowiedzi, i naw et to, że pod-, 
czas spotkania z lite ra ta m i je d 
na z delegatek zw róc iła  się do 
W ładysław a B ron iew skiego: 
„B ardzo  prosim y, żeby obyw a
te l B ron iew sk i p isał w ięcej 
w ierszy dla dzieci“  — to wszyst 
ko są oznaki na rodz in  nowego 
człow ieka. N ie jest pustym  f ra 
zesem powiedzenie H e li L ip 
sk ie j, że „m y  też budu jem y so
c ja liz m “ .

I  ta mnogość dezyderatów 
zgłaszanych na zjeździe, ta róż
norodność poruszanych .zagad
nień, od zw iązanych ściśle z 
jedną szkołą — z . jedną klasą, 
aż do ogólnopaństwowych, 
św iadczy o tym , że ten now y 
człow iek w y ró s ł szybciej n iż  l i 
te ra tu ra  dla niego.

Z jazd obradow ał przez dwa 
dni. B łędem  by łoby  powiedze
nie że zakończył się. Dzia łanie 
jego bow iem  rozpoczyna się do
p ie ro  teraz, gdy dzieci w ró c iły

do swych szkół i św ie tlic , gdy 
przenoszą w  teren, na w ieś (80 
procent uczestn ików  zjazdu to 
dzieci, ze w si) swoje wrażenia 
z odbudow y i  budow y stolicy, 
ze spotkania z lite ra ta m i: B ro 
n iew sk im , K ow nacką, Brzechwą, 
B ron iew ską, z p ro je k ta n tem  T ra  
sy W -Z  ’ M D M  inż. S igalinem , 
z zespołem te a tru  „N ieb iesk ie  
M ig d a ły “ .

Z jazd  będzie dz ia ła ł dale j, gdy 
delegaci w  gronie kolegów  bę
dą dysku to w a li poruszane w  
W arszaw ie zagadnienia: ja k im  
pow in ien  być korespondent, czy 
może być n im  z ły  uczeń, ska r
żypyta, sobek, chw alip ię ta? Gdy 
z now ym  zapałem zaczną nad
syłać do sw o je j re d a k c ji w ia 
domości o w szystk ich  osiągnię
ciach i  b rakach  środow iska, w  
k tó ry m  ży ją  i  z ko le i będą w  
swoich lis tach  i  koresponden
cjach w ysuw ać nowe żądania: 
piszcie, w ięcej, c iekaw ie j, „p isz 
cie tak  ja k  Orzeszkowa ty lk o  o 
t^m , co się teraz dz ie je“  — ja k  
pow iedz ia ł jeden z korespon
dentów.

Z. K W IE C IŃ S K A

Wiadomości sportowe

Dumbadze bife rekord śmiała w dysku
M O S K W A . Na zawodach le k 

koatle tycznych , k tó re  odbyły  
się w  G ori (Federacyjna Repu
b lik a  G ruz ji), w  ram ach ko re 
spondencyjnych zawodów m iast 
ZSRR, reko rdz is tka  św iata i 
m is trzyn i E uropy — Dumbadze

ustanow iła  now y reko rd  świata 
w  rzucie  dyskiem .

W  reko rdo w ym  rzucie Dum
badze osiągnęła odległość 53,37 
m. W y n ik  ten jest o 12 cm lep
szy od je j własnego rekordu 
św iata, k tó ry  ustanow iony był 
w  1948 r.

6,03 m skacze w dal Czudina
M O S K W A . W M oskw ie  za

kończono X V I I I  tra d ycy jn e  za
w ody le kkoa tle tów  M oskw y, 
Len ingradu  i  R e p u b lik i U k ra 
iny! Zw yc ięży ła  drużyna  M o
skw y — 264 pk t. przed L e n in 
gradem —  262,5 pkt.

W czasie zawodów Czudina

(M oskwa) ustanow iła  nowy re- 
ko rd  ZSRR w  skoku w  dal w y
n ik ie m  6.03 m. Poprzedni r e k o r d  
ZSRR w  te j kon ku re nc ji nale
żał rów n ież do Czudiny, by» 
ustanow iony w  ub ieg łym  r o .ru  
na. zawodach w  B e rlin ie  i w y
nos ił 5,95 m.

W tabeli piłkarskich mistrzosUv ZSRR
prowadzi padał „Dynamo“  Tbilisi

M O S K W A . W  dalszym  ciągu 
rozg ryw ek p iłk a rs k ic h  o m i
strzostwo ZSRR odby ły  się 
cztery mecze:

W  T b ilis i d rużyna m istrza  
ZSRR —  CDSA pokonała za j
m ującego ostatn ie m iejsce w 
w  tab e li Spartaka (T b ilis i)  2:1. 
a D ynam o (T b ilis i) pokonało 3T 
zwycięzcę w  rozg ryw kach  o P u 
char ZSRR —  S partaka (M o
skwa). S krzyd ła  Sow ie tów  (K u j-  
byszew) na w łasnym  bo isku po-

n ios iy  porażkę, przegryw a jąc 2 
W W S (M oskwa) 1:3.

Rozegrane w  K ijo w ie  spotka
nie  m iędzy Dynam o (K ijó w ) i  
Zen item  (Leningrad) zakończy
ło  się w y n ik ie m  rem isow ym  0:0.

W  tabe li p row adzi nadal Dy
nam o (T b ilis i)— 16 pkt. 2) CDSA 
— 13 pkt. 3) S krzyd ła  S o w ie tó w  
(Kuybyszew) —  12 pk t. 4) Dy
namo (K ijó w ) — 11 pkt. 5) Dy
nam o (M oskwa) — 10 pkt.

Delegaqa ZSRR na kongres?e 
międzynarodowej federacji 

gimnastycznej
M O S K W A . We w to re k  28 bm. 

w y lec ia ła  z M oskw y do F lo re n 
c ji delegacja ZSRR na K o n 
gres M iędzynarodow ej Federa
c ji G im nastycznej.

W skład de legacji ZSRR

wchodzą m. in. przedstawiciel
M oskiew skiego K o m ite tu  K u l
tu ry  F izyczne j i  S portu  — 
gu lsk i, s iedm iokro tna  m is trzyn i 
ZSRR — zasłużony m is trz  spor
tu  —  U rbanow icz, oraz trener 
Popow.

Igrzyska sportowe szkól z a w o d o w y c h  

i ogólnokształcących g rupii ją 
imponujące liczby startującej młodzieży

L U B L IN . W  obecnośc i p rz e w o d n i
czącego C U S Z  Z a rz y c k ie g o , d y r . 
D O S Z — G a w o rk a , p rz e d s ta w ic ie li 
p a r t i i ,  w ła d z  i  o rg a n iz a c ji  spo łecz
n y c h  n a  s ta d io n ie  s p o r to w y m  w  
P u ła w a c h  o d b y ły  s ię  o k rę g o w e  
ig rz y s k a  sz k ó ł z a w o d o w y c h . W  za
w o d a ch , k tó re  o d b y ły  się  p o d  h a 
s łem  „M ło d z ie ż  sz k ó ł z a w o d o w y c h  
w a lc z y  o p o k ó j i  p la n  6 - le tn i“  b ra 
ło  u d z ia ł o k o ło  1.500 z a w o d n ik ó w  - 
u c z n ió w  s z k ó ł z a w o d o w y c h  z te re 
n u  w o j.  lu b e ls k ie g o .

Z  c ie k a w s z y c h  w y n ik ó w  u z y s k a 
n y c h  w  f in a ła c h  k o n k u r e n c ji  le k k o 
a t le ty c z n y c h  w y m ie n ić  n a le ż y :

k o n k u re n c je  d z ie w c z ą t: 60 m  — 
M ie e h o w ic z  (P u ła w y )  — 8,1. s z ta fe 
ta  4x75 m  — L ic e u m  H a n d lo w e  (P u 
ła w y )  — 45,6.

K o n k u re n c je  c h ło p c ó w  — 100 m  
W aszczu k  (B ia ła  P o d la ska ) — 11,6, 
400 m  K u p c z y k  (P u ła w y )  — 57,0, 
s z ta fe ta  4x100 m  B ia ła  P o d la ska  — 
47,9, s k o k  w z w y ż  M i l le r  (M ię d z y 
rzec) 1,70 m .

W y ś c ig  k o la r s k i  na  tra s ie  K u ró w  
— P u ła w y  (o k o ło  20 k m )  w y g ra ł 
M a z u re k  w  czasie  23,33 m in . p rze d  
M a k s y m o w ic z e m  23,36 m in . (oba j 
L ic e u m  T e c h n ic z n e  L u b l in ) .

W  b o k s ie  t y t u ł y  m is trz ó w  z d o b y 
l i  z a w o d n ic y  L u b l in a  (od  w a g i pa 
p ie ro w e j do ś re d n ie j)  P o n ia k ie w ic z , 
F e d o ro w ic z , W ilk ,  T u ru ń ,  M ą d ra la , 
M a ń k o , K ra s n o ż o n , S zy s z k o w s k i, 
K a m iń s k i.

F in a ły  ro z g ry w e k  w  p iłc e  n o żn e j 
z a k o ń c z y ły  s ię  z w y c ię s tw e m  re p re 
z e n ta c ji  C h e łm a , k tó ra  po  d o g ry w 
ce p o k o n a ła  re p re z e n ta c ję  L u b lin a  
1:0. W  s z c z y p io rn ia k u  że ń sk im  
p ie rw s z e  m ie js c e  z a ję ło  L ic e u m  z 
L u b lin a .

W  czasie ig rz y s k  o d b y ły  się  m a 
sowe p o k a z y  g im n a s ty c z n e  o raz  w y 
s tę p y  ze spo łó w  ś w ie t l ic o w y c h  szkó ł 
z a w o d o w y c h  L u b e ls z c z y z n y .

Po z a w o d a ch  z w y c ię z c y  i n a jle p 
sze d ru ż y n y  o tr z y m a li  z r ^ k  p rze 
w o d n iczą ce g o  C U S Z Z a rz y c k ie g o  
n a g ro d y  i  d y p lo m y  p a m ią tk o w e .

*
T C Z E W . W  ro z e g ra n y c h  w  T cze 

w ie  ig rz y s k a c h  s z k ó ł za w o d o w y c h  
na szczeb lu  o k rę g o w y m  b ra ło  u - 
d z ia ł p o n a d  2.100 z a w o d n ik ó w  i za
w o d n ic z e k . W  ra m a c h  z a w o d o w  od
b y ły  się m asow e  p o k a z y  g im n a 
s ty c z n e  z u d z ia łe m  700 d z ie w czą t, 
z a w o d y  le k k o a t le ty c z n e , b o k s e rs k ie , 
k o la rs k ie  i  g r y  zespo łow e.

O to  lepsze w y n ik i  le k k o a t le ty c z 
ne: d z ie w c z ę ta  — b ie g  60 m  — 
S z w a rc ó w n a  (G d y n ia )  8,3,

c h ło p c y  — b ie g  190 m  — G ry c z j 
k o w s k i — 11,5, 1.000 m  — S io n e *
(G d y n ia )  2:50., k u la  — Ja rosze k  13.9® 
m . %t-

W  w y ś c ig u  k o la rs k im  n a  d ys ta n 
s ie  25 k m  z w y c ię ż y ł S zuba  (G dańsk i 
w  czasie  39:12 p rz e d  B la szkę  (Gdy
n ia ) — 39.14.

*
Z A K O P A N E . W  Z a ko p a n e m

b y ły  s ię  ig rz y s k a  sp o rto w e  
d z ie ż y  sz k ó ł z a w o d o w y c h  I I  P0.^  
o k rę g u . W  z a w o d a ch  w z ię ty  udz1 
z w y c ię s k ie  z e sp o ły  re jo n ó w ”, K* 
k o w a , N ow e g o  Sącza. N ow e g o  T a 
g u  i Z a ko p a n e g o . O gó łem  na  ?ta 
c ie  s ta n ę ło  230 u c z n ió w  z 24 szK 
zaw odow rych .

Z  u z y s k a n y c h  w y n ik ó w  na  w y r ° ^  
n ie n ie  z a s łu g u ją : b ie g  na  500 m  
d z ie w c z ą t — G acek  (K ra k ó w 1) 1 
s k o k  w z w y ż  c h ło p c ó w  B ogusz (K ra  
k ó w )  1,61 m . D y s k  c h ło p c ó w  B onu* 
(K ra k ó w )  47,90 m .

*
E L B L Ą G . —  W  E lb lą g u  o d b y łT

s ię  m is trz o s tw a  le k k o a t le ty c z n i 
s z k ó ł o g ó ln o k s z ta łc ą c y c h  o k rę ^ J  
g d a ń sk ie g o . W  za w o d a ch  ty c h  
(S opo t) w  rz u c ie  oszczepem  u zy^*
67,26 m .

A  o to  in n e  c ie ka w sze  w y n ik i-  
c h ło p c y  — b ie g  100 m  — D 

I I  (S opo t) 11.3, 2) P ie t ru ń  ( S o p o ^  
11,6. B ie g  1.C00 m  — 1) M u s ia ł (Goj- 
n ia )  — 2:45,4, k u la  — S id ło  (Soł 
14,40 m , s k o k  w z w y ż  — 1) L m  
s to w s k i (S opo t) — 1.71, 2) Tomasze 
s k i (E lb lą g ) —  1.71, d y s k  — D 5 
d ło  (S opo t) — 54 m . ka

D z ie w c z ę ta : b ie g  60 m  1) B u n *  
(E lb lą g ) -  8,1, 2) B ia łk o w n
(G d a ń sk ) — 8,2, s k o k  w z w y z : 1) ^  
c u ła  (G d y n ia )  — 137,5, 2) D u ń ska  \ . 
b ląg ) — 137,5, s k o k  w  d a l: Duns*- 
— 5*06,5 m .

B IA Ł Y S T O K . W  B ia łym sto ku  £ *
s ta d io n ie  s p o r to w y m  w  Z w ie rz y n  
o d b y iy  się  z u d z ia łe m  140 zaW05 L t-  
k ó w  z a w o d y  e lim in a c y jn e  w  ,s• 
k ó w c e  i  k o s z y k ó w c e  sz k ó ł og° 
k s z ta łc ą c y c h  ( I I  g ru p y )  p rzed  
s trz o s tw a m i P o ls k i.  . . v j a

W  s ia tk ó w c e  c h ło n c ó w  z w y c ię ^ f 
Ł ó d ź -m ia s to  p rz e d  W a rs z a w ą -m ia 

W  s ia tk ó w c e  d z ie w c z ą t z w y c iw  
d ru ż y n a  W a rs z a w y  w o j.  (SKS ^ 
n ó w e k )  p rz e d  Ł o d z ią -m ia s te m , j  
sza w ą -m ia s te m , B ia ły m s to k ie m  
Ł o d z i ą -w o j. r , „ . vCiii-

W  k o s z y k ó w c e  c h ło p c ó w  
ż y ła  W a rs z a w a -m ia s to  p rz e d  Łoa

Plenum WKKF w Bydgoszczy
Y D G O S Z C Z . W  B y d g o s z c z y  o b 
uw a ło  V I  P le n u m  W K K F  p o- 
scone o m ó w ie n iu  d z ia ła ln o ś c i 

s p o r to w y c h  w  o p a rc iu  o w y -  
sne I V  P le n u m  G K K F . 
b ra d y  z a g a ił p rz e w o d n ic z ą c y  
;K F  — D ą b ro w s k i. O b sze rn y  re - 
i t  na  te m a t „P ra c a  k o ła  s p o rto 
wo p rz y  z a k ła d z ie  p ra c y “  — w y -  
5i ł  w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  — P rz y -  
, k tó r y  s c h a ra k te ry z o w a ł d o ty c h -  
5ow ą  d z ia ła ln o ś ć  k ó ł  s p o rto w y c h  
te re n ie  w o je w ó d z tw a . M ó w ca  

ie rd z ił,  że o b o k  n ie w ą tp liw y c h  
lg n ię ć  k o ła  s p o rto w e  m a ją  ró w -  
: i  szereg b ra k ó w . D o b ry m i re z u l 
im i w  p ra c y  w y ró ż n ia ją  s ię  k o -  
s p o rto w e : O g n iw o  w  Ł o b ż e n ic y ,

k tó re  pos iada  8 c z y n n y c h  se f̂ccj*
s p o r to w y c h , S p ó jn i (K o ro n o  
W łó lc n ia rz a  z C h e łm ż y  o raz  k  ̂
ja rz a  (J a b ło n o w o ). N a to m ia s t sk  cd°

jest
a k ty w n o ś ć  w y k a z u ją  m . m . 
S p ó jn i w  N a k le  o raz  U n i i  ^  
w a c h , g dz ie  fa w o ry z o w a n y  
s p o r t w y c z y n o w y . 7pCu-

W  d y s k u s ji  o m ó w io n o  wsz t  
s tro n n ie  o s ią g n ię c ia  i bolączKh 
k tó r y c h  n a jw a ż n ie js z ą  je s t ® ła.. 
w s p ó łp ra c a ” ra d y  k o la  z ra dą  za-_ 
d ow ą  i  k o łe m  Z M P . Z e b ra n i P0 « ^  
n o w il i  w e zw a ć  W K K F  G d a ń sk  - wy
znań  do  w s p ó łz a w o d n ic tw a  w  z(f  
w a n iu  SPO o raz  z w ię k s z y ć  zap 
w a n ą  ilo ś ć  o dz n a k  na te re n ie  
w ó d z tw a  p o m o rs k ie g o  z 42.6-sz 
53.814.

Przodujące kola Kolejarza 
w okręgu szczecińskim

S Z C Z E C IN . W  S zczec in ie  o d b y ło  
się p le n a rn e  z e b ra n ie  R a d y  O k rę 
g o w e j ZS K o le ja rz .  P o  w y g ło s z e n iu  
re fe ra tu  na  te m a t u c h w a ł IV  P le 
n u m  G K K F  w y w ią z a ła  się o ż y w io 
n a  d y s k u s ja .

N a  z e b ra n iu  R ada  O k rę g o w a  w y 
ró ż n iła  k i lk a  n a j le p ie j  p ra c u ją c y c h  
k ó ł  s p o r to w y c h . N a  p ie rw s z y m  m ie j 
scu zn a la z ło  s ię  k o ło  p rz y  Z a rz ą d z ie  
P o r tu  S zcze c iń sk ie go , u zn a n e  za 
n a jle p s z e  k o ło  Z rze sze n ia  ró w n ie ż  
p rzez  R adę G łó w n ą . K o ło  to  p o s ia 
da o k o ło  1700 c z ło n k ó w , k tó rz y  s tw o 

r z y l i  5 s p o r to w y c h  b ry g a d  P1"? 
c y jn y c h  w  p o rc ie  i  p o d ję li  “ „ cy j '  
o k re so w e  zo b o w ią z a n ia  procu  sjq 
ne. C z ło n k o w ie  k o ła  zobow iążą  p  ^  
ró w n ie ż  zd ob yć  1000 o dzn a k  
c ią g u  ro k u  b ieżącego , dobra

W y ró ż n io n o  ró w n ie ż  za [0 H 
p ra c ę  s p o rto w ą  i  spo łeczną  >l v/niet 
G o le n io w e , k tó re  posiada  T w y c h ' 
s iln ą  s e k c ję  p iłk a rs k ą . W  Z.,viatcr' 
czasow ych  ro z g ry w k a c h  p „ r oWa'  
w y c b  p iłk a rz e  G o le n io w a  “ -tra w  
dzą w  s w o je j g ru p ie  bez 
p u n k tu .  W ie lu  c z ło n k ó w  k o ła  p jc f -  
do  p rz o d u ją c y c h  p ra c o w n ik ó w

W kilku
W  L e u n a  (N R D ) o d b y ło  się m ię 

d z y p a ń s tw o w e  s p o tk a n ie  w  zapa - 
sach m ię d z y  re p re z e n ta c ja m i N R D  
i  CSR. Z w y c ię ż y l i  C zech o s łow a cy  
6 :2.

W y n ik i :  w  m u s z e j Z e e m a n  (CSR) 
p rz e g ra ł z F is c h e re m  (N R D ), w  k o 
g u c ie j K ro n e w e tte r  (CSR) z w y c ię 
ż a ł A lb re c h ta  (N R D ), w  p ió rk o w e j 
D o le js i (CSR) p rz e g ra ł z L o h re m  
(N R D ), w  le k k ie j  A ta n a s o v  (CSR) 
z w y c ię ż y ł Haasa (N R D ), w  p ó iś re d - 
n ie j  S e k a l (CSR) w y p u n k to w a ł H u ta  
(N R D ), w  ś re d n ie j Z a b ra n s k y  (CSR) 
z w y c ię ż y ł Rossego (N R D ), w  p ó ł -  
c ię ż k ie j B i ły  (CSR) p o k o n a ł S ch la - 
t te ra  (N R D ) i  w  c ię ż k ie j R u z ic z k a  
(C SR) z w y c ię ż y ł A lb re c h ta  I I  
(N R D ).

*
K o m is ja  S p o rto w a  C e n tra ln e g o  

A e ro k lu b u  ZS R R  im . C z k a ło w a  w  
M o s k w ie  z a tw ie rd z iła  n o w y  re k o rd  
ZS R R  w  k a te g o r i i  m o d e li h e lik o p te 
ró w . M o d e l h e lik o p te ra  k o n s t r u k c ji  
B o ło n k in a  z s i ln ic z k ie rn  b e n z y n o  -

zdaniach
w y m  o p o je m n o ś c i 4.4 ccrn, 
na u w ię z i na  d ys ta n s ie  1000 * 
k a ł  szyb kość  42 k m  godz., tei
p ie rw s z y m  re k o rd e m  ZSR R  
k a te g o r i i .

ti f ^
O b ra d u ją c y  w  R z y m ie  * £ ^ £ 0 * 

m ię d z y n a ro d o w e j fe d e ra c ji  
a t le ty c z n e j p rz y z n a ł o rg a n ’lZ"4 
s trz o s tw  E u ro p y  w  ro k u  wPr n
c h o w i. P o s ta n o w io n o  ró w n i®  eIic j* 
w a d z ić  do  p ro g ra m u  k o m  
k o b ie c y c h  b ie g  na 800 m-

*  czczi^1'
ZS  U n ia  z o rg a n iz o w a ła  w  »■“ t r z<E 

n ie  tu r n ie j  p i ł k i  rę c z n e j °  n tu rr>ief  
s tw o  k ó ł s z cze c iń sk ich , w  cSjciC" 
ju  w z ię ło  u d z ia ł 15 d ru ż y n  
i  d w ie  że ń s k ie . W  s ia tk ó w c e  ^0,o 
k ie j  p ie rw s z e  m ie js c e  z a ic [ ^  p£>' 
s p o rto w e  p rz y  P aged  p rzea
g o to w ia  R a tu n k o w e g o . W
k o b ie t z w y c ię ż y ło  k o lo  
L e c z n ic tw a  P ra cow n iczeg o . Ł/.
p io rn ia k u  m ę s k im  z w y c ię s ^ ^ g j ,  
n io s ło  ró w n ie ż  k o ło  p rz y

SSf
two 
pafíe
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W A R S Z A W Y

Aby sSoiita bila lepiej 
zaopatrzona w warzywa

Na teren ie W arszawy, w  
obecnych je j granicach, jes t 
Przessto 1790 ha g ru n tów  
up raw ianych  przez in d y  w i
zua lnych  w łaśc ic ie li, k tó rzy  
Prowadzą na tych  gruntach 
gospodarkę ogrodniczo - w a 
rzywniczą. W  roku  bieżącym 
u a oko’,o 600 ha tych g run tów  
upraw iane będą z iem n iak i, a 
na ponad 480 ha — w arzyw a. 
A rea ł ten może i pow in ien 
Przynieść s to licy  znaczną po
prawę w  zaopatrzeniu w 
z iem n iak i i w arzyw a.

N ieste ty w  parze z pow ię 
kszaniem  się terenów  pod 
upraw ę z iem niaków  i w a rzyw  
n ic idzie zw iększenie k o n 
tra k ta c ji ich przez oddział 
W arszawski C e n tra li O g rod n i
czej.

W  roku  bieżącym  C entra la  
Ogrodnicza zakon trak tow a ła  
zaledwie w a rzyw a  z 63 ha. 
P rzy dokonyw an iu  k o n tra k 
ta c ji C entra la  n ie  porozum ie
w a ła  się an i z oddzia łam i le 
śn ic tw a i ro ln ic tw a  p rzy P re 
zydiach DRN an i z kom is jam i 
ro ln ic tw a  tych  rad.

Tymczasem głosy z terenu, 
k tó re  n a p ływ a ją  do oddzia
łów  ' leśn ic tw a i ro ln ic tw a  
O R N -ów  w skazu ją  na to, że 
bardzo w ie lu  podw arszaw 
skich og rodn ików  chętnie za
kon tra k to w a ło b y  upraw ę w a- 

V z y w .
B y ło b y  w ięc wskazane, by 

oddział w arszaw ski C e n tra li 
O grodnicze j naw iązał b liż 
szy k o n ta k t z sam ym i ogrod
n ik a m i i rad am i dz ie ln ico w y
m i, k tó re  przecież n a jle p ie j 
znają sw ó j teren. A  w tedy na 
Pewno będzie można zakon
trak tow ać w a rzyw a  ze znacz
nie większego obszaru i tym  
samym le p ie j zaopatrzyć w  
nie m ieszkańców W arszaw y 
niż dotychczas. (i)

Pierwsze fragmenty Centralnego Parku 
Kultury i Wypoczynku na Powiślu 
będą oddane do użytku 22 lipca br.

Audycja dyskusyjna 
poświęcona nowym 

pieśniom żołnierskim
(f) W  m arcu br. Dom W o j

ska Polskiego w spóln ie  ze 
Zw iązk iem  K om pozyto rów  P o l
skich og łosił kon ku rs  na pieśń 
żołnierską. Na konku rs  nade
słano 42 prace.
. W  dn iu  28 bm. w  sali kam e

ra lne j T ea tru  Narodowego od
była sic; publiczna audycja d y 
skusyjna, poświęcona 7 p ie 
śniom w y typ o w a n ym  przez 
ju ry .

Ostateczne rozstrzygnięcie 
konkursu nastąpi w końcu bie
żącego tygodnia. W orzeczeniu 
swym ju ry  weźmie pod uwagę 
°Pinie, wyrażone podczas dy
skusji.

22 lipca  zostaną oddane do u ż y tk u  m ieszkańców  s to licy  i n ię ta  będzie w  k ie ru n k u  za- 
p ierw sze fra g m e n ty  C entra lnego P a rku  K u ltu ry  i W ypo- chodnim .
czynku  na P ow iś lu . W ed ług  p ie rw o tn ych  p ro je k tó w  p ie rw - Po ś rodku  tego te renu  sta- 
sze fra g m e n ty  tego p a rku  m ia ły  być go low e  dop iero  w  ro ku  n ie  p o m n ik , pośw ięcony de- 
p rzysz łym . O sta tn io  jednak  postanow iono p rzygo tow ać część sa n to w i żo łn ie rzy  Odrodzone- 
p a rku  ju ż  w  ro ku  bieżącym .

—- Prace p rzygotow aw cze [ wadzącej w  k ie ru n k u  W is ły
trw a ją  obecnie w  trzech 
punktach .

N a jpow ażn ie jsze  robo ty  
p row adz i się w  re jo n ie  za
m k n ię ty m  u lica m i: C zern ia 
kow ską  i  R ozbra t od gm a
chów ZUS do dom u daw nej 
szko ły  d z ie n n ika rsk ie j. Na 
b lis ko  7 -h e k ta ro w ym  obsza
rze założona zostanie zieleń. 
M n ie j w ięce j na l in i i  w y lo tu  
u lic y  Hożej b udu je  się drogę 
z e fe k to w n y m i k lo m b a m i

założone będą rów n ież  m n ie j
sze d różk i.

N ad  b rzeg iem  W is ły

D ru g im  fragm en tem , gdzie 
trw a ją  obecnie prace jest te
ren  położony tuż nad brze
g iem  W is ły  w  g ran icach  za
m kn ię tych  od zachodu u licą  
Solec na odc inku  od u lic y  Za- 
górne j do W ila n o w sk ie j. L i 
n ia  re gu lacy jna  u lic y  Solec,

W zd łuż te j d ro g i ustaw ione  ! k tó ra  w  ty m  m ie jscu  ma w y - 
zostaną la m p y  parkow e. — j  gięcia zostanie w yp ros tow a - 
Oprócz g łó w n e j d rog i, p ro - 1 na. Nowa lin ia  u lic y  przesu-

go W ojska Polskiego, k tó rz y  
w  dn iach  Po-wstania W arszaw 
skiego p rz e p ra w ili się przez 
W is łę , niosąc pomoc w a lczą
cej W arszaw ie. P ro je k t pom 
n ik a  będzie za tw ie rdzony w 
n a jb liższym  czasie. W okó ł 
pom n ika  urządzone zostaną 
zieleńce.

W o kó ł M łodzieżow ego  
D om u K u ltu ry

T rzec im  odc ink iem , gdzie 
p row adz i się ro b o ty  je s t te
ren  położony w  pob liżu  M ło 
dzieżowego D om u K u ltu ry .  
Z n a jd u ją cy  się na ty łach  
M D K  w ąw óz zostanie częścio

w o zasypany. T eren  po łożony 
przed M D K  zostanie uporząd 
kow any  i  zazie len iony. Na 
odcinku od M D K  do początku 
ska rpy  u łożona zostanie d ro 
ga, rów n ież  m n ie j w ięce j na 
l in i  re g u la cy jn e j u lic y  Hożej. 
O dcinek ten  w  p rzyszłości po 
łączony będzie d rogą  b iegną 
cą przez fra g m e n t p a rk u  p rzy  
u lic y  C ze rn iakow sk ie j.

W  la tach p rzysz łych  w zd łuż  
wąwozu, biegnącego na ty ła ch  
M łodzieżow ego D om u K u ltu 
ry  zbudowane będą ozdobne 
schody. S karpa  w  ty m  m ie j 
scu o trzym a ściany oporow e, 
w yłożone kam ien iem .

W  ten sposób, pozbaw ione 
dotychczas w iększych  te re 
nów  zie lonych, śródm ieście 
s to licy  o trzym a  p iękne  m ie ;- 
sce w ypoczynku. , (i)

Rosną domy Marszałkowskiej Dzielnicy 
Mieszkaniowej

D z ia tw a  s to lic y  u ro czyśc ie  i  rad o śn ie  będz ie  o b ch o d z ić
M ię d z y n a ro d o w y  D z ień  D z ie cka

W  zw iązku  ze zb liża jącym  [ sk ie j ponad 5 tys ięcy b ile tó w  
się M iędzyna rodow ym  D n iem  ! do tea trów .
D ziecka we w szys tk ich  szko- :
łach podstaw ow ych  s to licy  i I P o ra n k i f i lm o w e  
w  w ie lu  w arszaw sk ich  za- I
, , , , ,, , , . i W  dniach 1 i  2 czerw ca b r.
k ładach p racy  o d b y ty  się w  ' k w arszaw skie  dadza po 
om u w czora jszym  okohezno- . d zn iżkow ym  sean ‘k ,
sciowę pogadanki. f i lm o w y m  dla m łodzieży. W

Sto łeczny K o m ite t Obchodu i n iedzie lę  we w szys tk ich  k i-  
D n ia  D ziecka rozp row adz i w  ! nach w arszaw skich  odbędą j się ks iążk i o tem atyce popu 
dn iach 30.5 —  3.6 b r. w śród się po dw a p o ra n k i film o w e  
dzieci i  m łodzieży w arszaw -1 d la  m łodzieży, k tó ra  będzie

m ogła nabyć b ile ty  zn iżkow e 
w  cenie 1 z ło ty  35 groszy.

K ie rm a s z  k s ią ż k i

W  na jb liższą n iedz ie lę  „D o m
K s ią ż k i“  o rgan izu je  k ie rm asz ! ogródkach jo rd a n o w sk ich  
ks ią żk i w  14 p u n k ta ch  W a r- j p rzy  u l. W aw e lsk ie j i 
szawy. | czewskiej.

Na kierm aszu ty m  zna jdą  | Z ab aw y

szkolna oraz w y d a w n ic tw a  
pedagogiczne.

P u n k ty  k ie rm aszow e urzą
dzone będą m. in . na M a
riensztacie, na A g r ik o li ,  w

Członkowie delegacji 
polskiej na uroczystości 

l-nia;oue w Moskwie 
podziela sie swymi 

u rażeniami 
z puby tu w /SUS

Z in ic ja ty w y  redakc ji tygod
n ika  „P rz y ja ź ń “  w  czw artek 
31 bm. o godz. 19 w  sali Cen
tra lnego K lu b u  TPPR przy ul. 
K re d y io w e j 5/7 odbędzie się 
spotkanie redakc ji z c zy te la ika - 

| m i. W czasie spotkania człon
kow ie  delegacji po lsk ie j, k tó ra  

| bra ła udzia ł w obchodzie Sw :ę- 
ta 1 -m ajow ego w M oskw ie : 

i przewodniczący P rezyd ium  Ra- 
| dy N arodow ej w  Lodzi. M. M i-  
j nor, w arszaw ski m u ra rz -ra c jo - 
; na liza to r E S łupecki, cn lopski 
i działacz społeczny St. Stasiak 
| oraz sekre tarka ZG ZNP — St.
! Jankowska, podzielą stę sw vm i 
i w rażen iam i z tych uroczystości 
j oraz z pobytu w ZSRR.

W części a rtys tyczne j w ystą
p ią : L id ia  W inogradowa (śpiew),

] K a ro lin a  Lubieńska (recytacje)
I i Jan Bereżyński (fortep ian).

W ejście za zaproszeniam i, 
k tó re  o trzym ać możńa w kolach 
TPPR  przy zakładach pracy i  
in s ty tu c jach  oraz w dn iu im 
prezy. w  C entra lnym  K lu b ie  
TPPR.

Dzięk i szeroko zakro jonej a k c j i  współzawodnictwa pracy i sla- 
Opa- ig postępującej mechanizacj i robó t , szybko rosną m u ry  M a r 

sza łkowskie j Dzie ln icy M ieszkan iow e j.  ~Na zdjęciu: m ura rz  H en
r y k  Malczyk, k tó ry  ze s w y m  pomocnik iem w ykonu je  p rzy  bu 

dow id  b loku  6-a 200 proc. norm y.  F o to  w a f

la rn o  -  naukow e j, l ite ra tu ra  I W  poszczególnych d z ie ln i-
p oko j owa dla dzieci, le k tu ra  ! each m iasta będą

Wzmóc walkę z marnotrawstwem 
materiałów budowlanych na Muranowie

W  myśl hasła — „Racjonalna 
gospodarka m ateria łam i bu
dow lanym i to obniżka kosztów 
własnych budowy“  — zorgani
zowany został przed rokiem na 
Muranowie zespół kontrolerów  
społecznych, którego zadaniem 
była walka z wszelkiego rodza
ju  przejawam i m arnotrawstwa 
na budowie.

W yn ik iem  p racy ponad 100 
społecznych ko n tro le ró w  byk> 
nagrom adzenie poważnej , ilości 
p ro to kó łów  o w innych  ka rygod
nego m arno traw stw a . N iestety, 
nie za ła tw iono tych p ro tokó łów

iP 'arszatvscy k o re s p o n d e n c i  p iszą :

Czekamy na załatwienie sprawy 
p r a kły k cl y pł o mow y ch

ku  sprawa w a lk i z m a rn o tra w - [ osiedla M uranów  prow adzi 
s twem  m ate ria łó w  budow lanych j w a lkę  z m arno traw stw em  m a- 
zupełn ie zamarła, a lbow iem  nie j te ria ló w , ale ty lk o  okó ln ika m i, 
b y ło  kom u rozpa tryw ać pęcz- j k tó re  n ie  zawszę odnoszą s ku t- 
n ie jących w  teczkach p ro tokó - ! k i. Same o k ó ln ik i f  zarządzenia 
łó w  sporządzanych przez kon - J nie przyn iosą popraw y na tym  j 
tro le ró w  społecznych. | odcinku. Trzeba równocześnie

Obecna sytuacja n iczym  nie | prow adzić robotę uśw iadam ianie
różn i się od osta tn ich dwóch 
m iesięcy z ubiegłego roku . U ży
wanie nowych desek ja k o  pod
k ła dó w  pod taczki do rozwoże
nia  m ieszanki betonowej „sz lich  
ty “  i cegieł, w ysypyw an ie  z ta 
czek cegieł dla szybszego roz
ładow ania i m arn o traw na  w

organ izo 
w ane d la  dzieci i  m łodzieży 
im p rezy  artys tyczne , spo rto 
we i  zabawy.

W  n iedzie lę 3 czerw ca w  
j godzinach od 11 do 18 odbę-
I dą się zabawy d la  dz ieci w  j edną z podstaw ow ych  
: Lasku B ie la ń sk im  oraz w  Po- części w ykszta łcen ia  in ż y n ie - 
; w sin ie . j ra VVg now ych p ro g ra m ó w

C en tra lna  zabawa dziecię- j s tud iów  jest p ra k ty k a  d y p lo - 
| ca urządzona przez T P D  roz- j  mowa. P ra k ty k a  ta  m ą trw a ć  
| pocznie się o godz in ie  14 w  j  6 m iesięcy i  p o w in n a  się od- 
i P a rku  Skaryszew sk im  i  trw a ć  j  byw ać w  zakładach o p rzo - 
będzie. do godziny 18. j du jące j technice i  o rg a n iza c ji

W  tych  samych godzinach I p ro d u kc ji.
odbędą się zabaw y dziecięce j 2 czerWca kończy  się ro k  
w  następujących pu n k ta ch  ! akadem icki j n ik t  n ic  o k re - 
m iasta : stadion B u d o w la n ych  j ślonego 0 p ra k ty k a c h  tych  me

w ie . Ob. Szczepański z M in i
s te rs tw a  Szkó ł W yższych i

jącą, a w yjątkow o opornych —
| karać.

Trzeba zainteresować się ze
społem kontrolerów społecz- na W o li, u l. M a jdańśka  na 

! nych, którzy m ają wiele do zro- j G rochów ie, na M ariensztacie ,
| hienia na tym  odcinku, uaktyw - i na W ybrzeżu K ośc iuszków - . N auk i) zaim Ują cy  ślę sprawa- 
S nić ich i pomóc im w m ob ili- j  sk im , oraz w  Ogródkach jo r -  ; m ; p ra k ty k  zapy tany

i danow skich

Meble na raly 
w h o u y i h  NIT

D yrekcja P.D.T. postanow iła
W prowadzić w  now ym  domu to 
w a row ym  przy A le jach  Je ro 
zo lim skich , k tó ry  o tw a rty  bę
dzie w  lipcu  br. ra ta ln ą  sprze
daż m ebli.

U ła tw i to w  dużej m ierze lu d 
ności p racującej zaopa tryw anie  
się w  a r ty k u ły  i  przyczyn i 
S1Ć do odciążenia sklepów Cen- 
I r a l i  H and low e j P rzem ysłu 
Urzewnego. (gr)

ukarano jedyn ie  k ilk u  w innych  j w ie lu  wypadkach gospodarka 
n iedbalstw a i m a rn o traw stw a  j żw irem  i p iaskiem , sta ją  się co-. 
K o n tro le rzy  społeczni, nie w i-  i raz częstszym z jaw isk iem  na 
dząc w y n ik ó w  swej pracy znie- | M uranow ie , 
chęc ili się. Pod koniec 1950 ro - i W praw dzie d y re kc ja  budow y

. , —  i— pr zez
na C ze rn iaków - , podstaw ow ą organ izację  par-

sk ie j, P o lne j, W aw e lsk ie j, O - ¡ t  j ^  SzkQle In żv n ie r -
P o-LU L -Ć  „ „  i , __ ! N auk i oraz P K P G  w ysłucha-

rab ia ło , k ie d y  się zacznie p ra
cę —  n ie  s tw arza  dobre j 
a tm osfe ry  do pracy.

P odstaw ow a organ izacja  
p a rty jn a  stanęła  w ięc na sta 
now isku , aby M in is te rs tw o  
w ys ła ło  delegata na uczeln ię, 
k tó ry  m ia łb y  przeprow adzić  
k ró tk ie  zebranie in fo rm a c y j
ne z abso lw en tam i szko ły . Ob. 
Szczepański o dm ów ił tw ie r 
dząc, że n ie  ma na to  e ta tów  

I w  M in is te rs tw ie .
Spraw a je s t o ty le  n ie p rz y 

je m n a , że na k ra jo w e j n a ra - 
: dzie, k tó ra  odby ła  się pó ł ro - 
j  ku  tem u p rzedstaw ic ie le  M i-  
j n is te rs tw a  S zkó ł W yższych i

Coraz więcej młodzieży 
korzysta z ośrodka 

wy porzynl.nueyu 
u Pou sinic

Ośrodek w ypoczynkow y w  
| Pow sin ie  zyskuje sobie w śród 
i m ieszkańców sto licy  coraz w ię - 
| kszą popularność. W  osta tn ich  
; dn iach do ośrodka p rzybyw a  
ln ie  ty lk o  w  niedzielę ale ró w - 
] n ież w  dn i powszednie bardzo 
I w ie le  wycieczek szkolnych. 23 
| i 29 bm. skorzystało z ośrodka 
! ponad 800 dzieci i m łodzieży, a 
na dzień 31 bm. p rzew idz iany  

i jest przy jazd ponad 1000 dzieci.
(i)

R A I) I 0

zowaniu załogi do w a lk i z mar 
notrawstwem.

W tej prący, szczególnie waż- I paczew skie j, O tw o ck ie j r o - , sk ie j) c0 0 ty m  w ie  _  odpo.  , 
ne zadanie do spełnienia ma ; nadto zabawy tak ie  odbędą w ie d z ia ł' P ra k ty k i są obo-  ̂ - 1 °  Pra k ‘ y -
rada zakładowa i kom ite t p a r
ty jn y  Z jednoczenia BW -2. (z)

Kajaki dla starszych, 
rowery dla dzieci 
w Parku Kultury 

na Bielanach
W ydz ia ł K u ltu ry  P rezyd ium  

zamierza w prow adzić  w  
^ ark u  K u ltu ry  na B ie lanach 
Szereg now ych fo rm  • ro z ry w k i 
1 W ypoczynku.

Już w  na jb liższą niedzielę bę
dzie można wypożyczać k a ja k i 

p rzystan i p rzy  Lasku B ie - 
L ń sk im . U staw iona zostanie 
tarń szatnia dla p rzechow yw a
n a  ubrań.

U la dzieci p rze w id u je  się 
Rządzenie w e lodrom u, gdzie 
Najm łodsi wycieczkow icze będą 
n o g li korzystać z row erów , 
ńńow ację tę w prow adza W y - 

yzia l K u ltu ry  na prośbę dzieci.

Trzeba dbać o konserwację i bieżące naprawy 
dróg podwarszawskich

p rz y d z ia ły  w  os ta tn ie j c h w ili 
w prow adzą  zamieszanie, co

Sprawność podm ie jsk ie j ko 
m u n ik a c ji autobusam i P K S  ze 
stolicą zależy w  dużym  stopniu 
m. in . od stanu dróg. Z ły  stan 
dróg prowadzących ze sto licy  
do podm ie jsk ich  osiedli w p ływ a  
poważnie na zachw ianie regu
la rności ruchu autobusów, n ie 
rzadko powodując ich  uszko
dzenia. W  k w ie tn iu  br. na 
rem ont wozów uszkodzonych z 
powodu złego stanu dróg na 
lin ia ch  podm ie jsk ich  w y d a tk o 
wano około 30 tysięcy zło tych.

D y re kc ja  O kręgowa PKS czę
sto pow iadam ia pow ia tow e i 
gm inne Rady Narodowe o z łym  
stanie naw ie rzchn i ale n ie  z n a j
du je  to żadnego oddźw ięku.

Do dziś np. od dłuższego cza
su nie  napraw ione są d rog i na. 
odcinkach pom iędzy Żabieńcem  
i  Zalesiem  G órnym , Piasecznem

raz na tras ie  do K łu d z ie n k i i  ! lic  in te rw e n io w a li w  te j spra- 
N a to lina . j wie w  G m inne j Radzie N arodo-

Często z tego powodu nie  ! w e j, ale sekre tarz rozk łada ł rę - 
można o tw o rzyć now ych l in i i  J ce i w y ja śn ia ł, że b rak je s t lu -  
do tak ich  m iejscowości, k tó re  j dzi do pracy, m ate ria łów , fu n -  
pozbawione są ja k ie jk o lw ie k  j duszów itd . W  konsekw encji do

ły  b y ły  ta k  duże, że zawieszono 
kom un ikac ję , a m ieszkańcy Chy 
lic  maszerować muszą 4 k i lo 
m e try  do następnego p rzys tan 
ku.

Dziś drogę się napraw ia , ale
p rz y k ła d  zaniedba- I koszty  z ty m  związane są znacz

nie  większe, an iże li b y ły b y  w  
jes ien i ubiegłego roku.

W  zw iązku z tym , że G m inne 
i P ow ia tow e Rady N arodowe 
nie  dba ją  o napraw ę n a w ie rz 
chn i dróg, wskazan.ym jest, aby 
za in teresow a ł się ty m  zagadnie-

łączności z W arszawą. Tak np. 
do Osin ko ło  Karczewa, gdzie 
m ieści się liceum  m elio racy jne  
oraz ośrodek szkolen iow y M in i 
sterstwa K u ltu ry  i  S ztuk i nie 
m a dojazdu.

T ypow y
nia na ty m  odcinku może stano
w ić  G m inna Rada Narodowa 
S ko lim ów  — Konstancin. Na 
tym  teren ie, na odcinku m iędzy 
S ko lim ow em  a C hylicam i, is t 
n ie ją  ju ż  od przeszło pół ro 
k u  do ły  na drodze. Są one szcze

się w  tych  samych godzinach w i ą z k o w e  i  beda trw a ły  6 j k a * h  w  la tach  ub iegłych- 
na T a rgów ku  u w y lo tu  u l i-  m iesięcv (w iem v 0 ty m  c d i SPra ' ^  trzeba rozstrzyg-
cy Rzecznej oraz na u lic y  ro k u ). K ie d y  sią zaczn^  gdzie ¡»ąc .Jak  na jszybc ie j, gdyż
O diow ąza. (będą, ja k ie ' będzie w yn a g ro - |

W  n iedz ie lnych  uroczysto - | dzenie, ja k i  p ro g ra m  —  n ik t !  • T , , , 
ściach w eźm ie udz ia ł oko ło  37 ¡n ic  n ie  w ie . Podobno za ła tw ia  j m e  w pł.ytn l,e. do^a tm o  na sa-
tvs. d z ia tw y  s to licy , k tó ra  u - P K P G “ . 1 ;rl,e Pr . tyK i. S tudenci n ie

zoążą także za ła tw ić  w  ciągu 
A  w ięc b ra k  odpow iedzi na j k i lk u  d n i sw oich spraw  b y to - 

p y ta n ia  na jis to tn ie jsze : gdzie I w ych .
o trzym a  się p ra k tykę , gdzie W . G U T K O W S K I
się będzie m ieszkało, i le  za- I Szkoła Inżyn ie rska

roczyście, radośnie i  wesoło 
I obchodzić będzie M iędzyr.a ro  
d o w y  D zień  Dziecka, (b il

Zmiana tablic 
rejestracyjnych 
samochodów

W ydzia ł K o m u n ik a c y jn y  P re
zyd ium  Stołecznej Rady Ńarodo 
w e j podaje do w iadom ości in 
s ty tu c ji państw ow ych , posiada
jących samochody zare jestrowa 
ne na lite rę  A  od n r  75000 do 
84999, iż do dn ia  30 czerwca br. 
pow inny w y m ie n ić  tab lice  m a
lowane na tab lice  tłoczone. 
O płata 15 z ł od p a ry  tab lic.

Budowa nowego domu 
przy ul. Ordynackiej

Rozpoczęły się roboty^ wstęp-

Żelazo budowlane trzeba zabrać 
z naszej fabryki

W  u b ie g ły m  ro ku  b y łe  SPB 
p ro w a d z iło  u nas w  fabryce 

j ro b o ty  budow lane  p rzy  sztan- 
cow ni. Od tego czasu leży na 

| naszym  te ren ie  pozostaw ione 
¡ przez to  p rzeds ięb io rs tw o  zbro 
jen ie  budow lane , k tó re  n isz-i

¡czy się, rd ze w ie je  i  za jm u je  
dużo m ie jsca  w  fabryce.

W idoczn ie  SPB zapom nia ło

goln ie  niebezpieczne dla k ie -  ! n iem  W ydz ia ł G ospodarki K o 
row ców  nie  znających te j trasy. | m un a lne j W arszaw skie j W o je - , „  .
Jeżeli bow iem  autobus ja dący - ' ^ k i c j  Rady N arodow e j is p o -  ; ^

w o dow a ł poprawę sy tua c ji na i mieszKamego p rzy  u l. o ra .

k t °rych  delegacja przed paru

szybko w padn ie  w  taką w yrw ę , j 'E * “ “ ” '* ! nackie j. Fasada dom u przysto-
i  Zalesiem  D olnym , W a w rzy - i t °  spowpduje to bez w ą tp ien ia  | • c in ku  co przyczyn i się ; sowana będzie
-zewem i Izabelinem  w  Jez io r- i im a n ie  resoru. do zm ™ ejSzema w yd a tkó w  na | do u b y tk o w y c h
szewem i Izabelinem  w  Jez io r , . , rem o n ty  autobusów i zw iększy i Nowego Ś w ia tu .
me ko ło  mostu na Jeziorce o - |  Od po ł ro k u  m ieszkańcy C h y- I re gu i arność ich ku rsó w . (g r.)  I (i)

"charakterem
kam ieniczek

o pozostaw ionych na zakoń
czonej budow ie  elem entach.

U ważam , że obecnie Z je d 
noczenie B W -7  pow inno  za
brać od nas zb ro jen ie , k tó re  

¡na pewno będzie jeszcze moż- 
j  na zużytkow ać na budow ie. 
Nam  zaś op różn i to  m ie jsce 
w  fabryce.

W A C Ł A W  M U C K A  
F a b ryka  „S c h ic h t“

Jlz iś  w 11 a r sz :i u in
T E A T B Y

^ń ia rn i p rzyb y ła  do b iu ra  w y -  
Qzia łu  j  z łożyia swoją petycję.

U la u ła tw ie n ia  m ieszkańcom 
sto liCy  znalezienia in te resu ją - 
^ c h  ich im prez, k tó re  ja k  w ia - 
j orńo, odbyw a ją  się co n iedzie- 

W k ilk u  punktach P arku  
u ltu ry , ustaw ione zostaną ta - j 
1Ce- Jedna z tych ta b lic  z a - j 
lerać będzie szkic orien tacy.i- I 

y W szystkich estrad i punk tów  j 
. ' r yw kow ych , a druga w ykaz 

brez z podaniem  godziny i 
ile jsca ich trw an ia . (i)

Lepiej przygotowywać program pobytu prowincjonalnych
wycieczek w stolicy

T E A T R  P O L S K I (K a ra s ia  2) — 
środa  30.5 i  c z w a r te k  31.5 — „ S p r y t 
na  w d ó w k a “  — godz. 19.

T E A T R  K A M E R A L N Y  (F o ksa l 16) 
s l'?da , :i0-5 i c z w a r te k  31.5 —
„G rz e c h “  — godz. 19.

T E A T R  N A R O D O W Y  (P I. T e a tra l-

P A L L A D IU M  (K n ie w s k ie g o  0) — 
ś roda  30.5 i c z w a r te k  31.5 —
„S .O .S .“  — p ro d . fra n c u s k a  — godz. 
17, 19. 21.

A T L A N T IC  (R u tk o w s k ie g o  33) -  
ś roda  30.5 i  c z w a rte k  31.5 —
„Z a  cenę  ż y c ia “  — p ro d . a ng ie ls k a  
— godz. 16.30, 18.45, 21.

S T O L IC A  (N a rb u tta )  — ś ro -

Jednym  z p rz y w ile jó w  lu dz i , ku  Samopomocy Chłopskie j is t-  
p racy w  Polsce Ludow e j jes t n ia ły  K om is je  Turystyczne, k tó

„Zielony Gil“ 
w Teatrze Lei ii im
dn iem  31 bm. T ea tr Le tn i 

u lic y  Polne j 26 w znaw ia 
\y  ^ działa lność na okres le tn i. 
C) ?Aviązku z zam knięciem  na 
U k ilk u  m iesięcy Teatru 
ę jiu °w«g ° — sztuka „Z ie lo n y  
L e, .Srana będzie w  Teatrze 
t>onn ' m codziennie z w y ją tk ie m  

ledz ia ików  o godz. 19.

Sprzedaż węgla 
z samochodów

Ćzk in tra la  Z by tu  Węgla prow a - 
dn¡7 będzie w  bieżącym  tygo- 
g;a 1 drobn icow ą sprzedaż wę- 
j a z samochodć w  następu- 
ibio- Punktach: 30 bm. S ród-
f , ! esci(fiA'jWle> ul. W awelska (dom ki 

31 bm. G rochów , ul. 
¿ jei raczna (róg Paca), 1.VI. 

ańy. p i, K on federacki.

m ożliwość udzia łu  w  licznych 
im prezach tu rystycznych , m a ją 
cych na celu poznanie piękna 
k ra ju , jego osiągnięć w  odbu
dowie zniszczeń w o jennych i 
budow ie nowych w span ia łych 
ob iektów . Podróże po k ra ju  p o 
k ryw a ne  są w  części z fu n d u 
szów socjalnych.

A k c ję  organ izow ania w yc ie 
czek prowadzą w  ca łym  k ra ju  
zw iązk i zawodowe' oraz Z w ią 
zek Samopomocy Chłopskie j. W 
w y n ik u  te j a k c ji tysiące rob o t
n ików , ch łopów  i p racow n ików  
um ysłow ych zw iedzają w zd łuż 
i wszerz ca ły k ra j.

Jednym  z m iast bardzo czę
sto odw iedzanych przez w y 
cieczki ze wszystk ich stron k ra  
ju. jes t stolica Polski. D la n ie 
jednego uczestnika w ycieczki 
w y jazd  do W arszaw y jest nie 
by le  ja k im  przeżyciem. P rzy 
go tow u je  się do tego, ja k  do u - 
roczystości. Po przyjeździe je d 
nak spotyka go często rozczaro
wanie, ponieważ nie zawsze 
przeżycia i w rażenia, k tó rych  
spodziewał się doznać, p o k ry 
w a ją  się z jego oczekiwaniem , 
bow iem  program  pobytu w y 
cieczek ,w W arszaw ie jes t czę
sto n ieodpow iedn io p rzygoto
wany.

Swojego czasu przy WRZZ 
i  Zarządzie Okresowym Związ-

rych zadaniem było  opracowa
nie program u przy jęc ia  w yc ie 
czek w  sto licy. W kom is jach 
tych  b ra li udzia ł p rzedstaw i
ciele różnych in s ty tu c ji, k tó re  
m og ły  zagwarantować ułożeme 
atrakc.yjnego program u dia po
by tu  każdej wycieczki. N ieste
ty , kom is je  te obecnie nie dz ia 
ła ją . Toteż często zdarza się, że 
p rogram  pobytu wycieczek w 
W arszaw ie jest mało u ro zm a i
cony.

P rzygotow anie w łaściwego 
program u pobytu w yc ieczk i w  
W arszaw ie i przyjęcie  je j w  sto 
lic y  wym aga spełn ienia k ilk u  
w arunków . P ie rw szym  z n ich 
jest konieczność znajom ości ilo 
ści uczestników  oraz te rm in u  
w ycieczki. B rak  in fo rm a c ji o ilo  
ści osób i te rm in ie  w ycieczki, 
un iem oż liw ia  w łaściw e zm onto
wanie akc ji przyjęcia .

D ru g im  w arunk iem  jes t za
pewnienie przez zakład pracy 
om ów ione j ilości uczestn ików  
bez prawa, o ile nie zachodzą 
szczególnie ważne okoliczności, 
w yco fan ia  się z udzia łu  w  im 
prezie i to w osta tn ie j c h w ili, 
ja k  to często ma miejsce.

Trzecim  w a run k iem  jes t u ło 
żenie przez zw iązk i zawodowe 
p lanu kw arta lnego  im prez, , u -  
względniającego te rm in a rz  im 
prez i  nazw y zakładów , k tó 

rych  p racow n icy  wezmą udz ia ł [ służyć tysiące uczestn ików  w y - 
w  im prezie , p rzy  jednoczesnym  cieczek, p rzyb yw a jących  w  każ- 
do trzym a n iu  te rm inów . j dą niedzie lę do W arszawy.

P lan k w a rta ln y  w in ien  być i Często zdarza się, że na za
podany do w iadom ości o rg a n i- | m ów ionych 10 p rzew odn ików  na 
zato rów  przy jęc ia  co n a jm n ie j : pociąg tu rys tyczn y  zgłasza się 
na dwa tygodnie naprzód. | do obsługi k ilk u , zmuszając B iu-

Jesteśmy ju ż  w  pe łn i sezonu. I ro O bsług i T u rys tyczne j do 
Należy zapytać, czy ją  w iną bę- | przydzie len ia  n ie w y k w a lif ik o -
dzie, jeże li w yc ieczk i przodo
w n ik ó w  pracy, robotnicze i 
chłopskie o trzym a ją  ty lk o  świad 
czenia po lin i i  technicznej, na
tom iast nie odbiorą tego wszy
stkiego, co łączy się z przeka
zaniem im  dobrze opracowane
go program u o znaczeniu spo
łecznym  i po litycznym .

S trona techniczna obsługi
jes t przygotowana. B iu ro  Obsłu , . ___ t____,
gi T u rys tyczne j „O rb is u “  pro - j łęgi, nie by ło  żadnego oddźw ię-

Świętoszek
T E A T R  N O W Y  (P u ła w s k a  39) —

środa  30.5 i  c z w a r te k  31.5 — „D a m y  
i  h u z a ry “  — godz. 19.

T E A T R  P O W S Z E C H N Y  (Z a m o j
sk ieg o  20) — ś ro da  30.5 i  c z \v a r te k
31.5 —  n ie c z y n n y  — p ró b a  g e n e ra l
na s z tu k i „P a n n a  bez p osa g u “ .

T E A T R  S Y R E N A  (L ite w s k a  3) — 
śro da  30.5 i  c z w a r te k  31.5 — „P la n ie  
D o b ro d z ie ju “  — godz. 19.15.

T E A T R  D O M U  W O J S K A  P O L 
S K IE G O  (K ró le w s k a  13) — środa
30.5 i czw a rte k . 31.5 — „L u d z ie  d o 
b re j w o l i “  — godz. 19.

T E A T R ' W S P Ó Ł C Z E S N Y  (M o k o 
to w s k a  13) — ś ro da  30.5 i  c z w a rte k
31.5 — „W ie c z ó r  T rz e c h  K r ó l i “  — 
godz. 19.

L U D O W Y  T E A T R  M U Z Y C Z N Y  
(S zw edzka  2-4) — n ie c z y n n y , 

T E A T R  L E T N I  (P o ln a  ” 26) —
od 31 m a ja  b r . „Z ie io n y  G i l “  — 
godz. 19.

T E A T R  N O W E J W A R S Z A W Y
W  dalszym  ciągu is tn ie ie  cięż <U a rsza lk0 W ska  8) — śro da  30.5 —

n ie c z y n n y  — c z w a r te k  31.5 ..O siem  ka sytuacja  w  dziedzin ie orga- ! la le k  i ję d e n  m iś -  -  godz. 15. 
n izac ji noclegów na terenie i t e a t r  d z i e c i  „ g n o m -  -  
W arszawy. Na apel zgłoszenia i (S zw ed zka  20) — ś ro d a  30.5 i c z w a r- 
w olnych m iejsc, ew. baraków, w  j ~  P“ '
k tó rych  „O rb is “  u rządz iłby  noc- 1 t e a t r  m ł o d e g o  w i d z a

wanych p rzew odn ików  do opro
wadzania w ycieczki.

Zagadnien ie to  w inno  być 
przez Zarząd O kręgu P T T K  ja k  
na jszybcie j uregulow ane.

1 1f io c â 30.5 — „ J a k  w a m  się  I da 30.5 — „ A n to n i  i A n to n in a  
podoba godz. 19 — c z w a r te k  31.5 j p ro d . fra n c u s k a  — godz. 16, 18. 20.

“  g o d z - 19' I O C H O T A  (G ró je c k a  65) -  ś ro 
da 30.5 — „M u s o rg s k i“  — p ro d . ra 
d z ie cka  — godz. 16.30, 18.45, 21.

W —Z  (A l. Ś w ie rc z e w s k ie g o ) — 
środa  30.5 — „ Z a p o ra “  — p rod . 
CSR — godz. 17, 19, 21.

1 M A J  (P o d s k a rb iń s k a  8) — ś ro 
da 30.5 — ..U c ie czka  z n ie w o li“  — 
prod .- b u łg a rs k a  — godz. 17. 19, 21.

S Y R E N A  ( In ż y n ie rs k a  2) — ś ro 
da 30.5 i  c z w a r te k  31.5 — „P ro g ra m  
s k ła d a n y  N r  2“  — p ro d . CSR — 
godz. 16.30, 18.30. 20.30.

T Ę C Z A  (S u z in a  4) — śro da  30.5 
i c z w a r te k  31.5. — „ C z te ry  se rca “
— p ro d . ra d z ie c k a  — godz. 17, 19.
21.

P O L O N IA  (M a rs z a łk o w s k a  56) — 
ś roda  30.5 i  c z w a rte k  31.5 — „B o k s e 
r z y “  — p ro d . ra d z ie c k a  —  godz. 15, 
18, 20.

L O T N IK  (P o w s ta ń c ó w  1) — ś ro 
da 30.5 i c z w a r te k  31.5 — „500 c c m “
— p ro d . C SR — godz. 17 i  19.

C Z W A R T E K  31 M A J A  

| P ro g ra m  I  na f a l i  1322 m

| P ro g ra m  d n ia  6.00 15.25: N a  Ju
t ro  23.10: S y g n a ł czasu 5 03 11.57; 

i W ia do m o śc i 5.05 6.30 7.55 12.04 16.00 
:20.00 23.00: G im n a s ty k a  6.50: W ia d . 

sp o rto w e  20.26: S ta n  p o g o d y  19.58. 
j 5.00 P o czą te k  a u d y c j i ;  5.10 A n d . 
i d la  w s i: 5.20 K o n c e r t d ia  ś w ia ta  

p ra c y : 6 05 P o lska  p ieśń  m asow a; 
6.10 W szechn ica  R a d io w a ; 7.00 K o n -  

1 c e r t p o ra n n y ; 8.00 M e lo d ie  o p e ro - 
j w e i o p e re tk o w e ; 8.55 W szechn ica  
¡R a d io w a : 9.15 In fo r m a c je : -«.20 B u ł
g a rs k ie  m arsze  i p ie śn i m asow e;

I 9.50 „M a r ia  C u r ie “  — fra g m . k s ią ż k i 
j E w y  C u r ie :  10.10 A u d . d la  p r /e r ; -  
j s z k o li — z a b a w y  ry tm ic z n a ; HTLS J M e lo d ie  ta n e c z n e : 10.55 Aud'-•'•uf;a 
j k l.  I I I —IV :  11.15 M u z y k a  i e k tu a i-  
I nośc i: 11.45 „G ło s  m a ją  k o b ie ty “ ; 
j 12 15 M u z y k a ; 12.30 A u d . d la  w s i; 
i 12.45 ..Na s w o js k ą  n u tę “ : 13.15 P rz e r  
w a : 15.30 A u d . d la  ś w ie t l ic  d z ie c ię 
c y c h : 15.50 P ieśn i A lfre d a  G ra d -  
s te ią ą : 16.20 S y m fo n ie  ko m  s ło w ia ń 
s k ic h : 17.15 „ Z  k r a ju  i ze ś w ia ta “ :
17.45 W sze ch n ica  R a d io w a : 18 00 „ D la  
każde g o  coś m iłe g o “ : 19.00 M u z y k a  
ta n e czn a : 19.15 A u d . d la  m ło d z ie ż y ; 
20.30 Z  c y k lu :  „T y d z ie ń  m u z y k i 
b u łg a rs k ie j“  — b u łg a rs k ie  p ie ś n i 
c h ó ra ln e : 20.45 A u d . d la  w s i:  21.00 
„ J a k u b  J a s iń s k i — w ie rsze  re w o 
lu c y jn e “ : 21.30 U lu b io n e  m e lo d ie ;
22.00 W sze ch n ica  R a d io w a : 22.20 U - 
tw o r y  H a e n d la  i B a c h a ; 23.17 H y m n  
i k o n ie c  a u d y c ji .

P ro g ra m  l i  na fa l i  367 m

P ro g ra m  d n ia  6.45 13.25: N a  Ju
t ro  23.55: S y g n a ł czasu 5.03: W ia d o 
m ośc i 5.05 6.00 7.00 7.55 17.00 20.00 
23 00: G im n a s ty k a  6.05: W ia d . s p o r
to w e  20.26; S ta n  p o g o d y  19.58.

6.15 M u z y k a  ro z ry w k o w a ; 6.59 
P ieśn i m asow e : 7.20 W szechn ica  
R a d io w a : 7.40 M u z y k a ; 8.00 M e lo 
d ie  o p e ro w e  i o p e re tk o w e : 8.55 
P rz e rw a : 13.30 A u d . d la  k l .  I I I —IV ;  
13.50 U tw o ry  d a w n y c h  m is trz ó w ; 
14.15 A u d . l ite ra c k a :  14.30 K o n c e r t  
d la  k la s  lic e a ln y c h : 15.10 M u z y k a  
ro z ry w k o w a : 15.30 A u d . d la  ś w ie t
l ic  d z ie c ię c y c h ; 15.50 A u d . z c y k lu :  
„M ło d e  ta le n ty  p rzed  m ik ro fo n e m  
P R “ : 16.20 D z ie n n ik  w a rs z a w s k i; 
16.35 M u z y k a  ro z ry w k o w a ; 17.05 O d 
p o w ie d z i ..F a li 49“ ; 17.15 M u z y k a
lu d o w a ; 17.40 P o lska  p ieśń  m a sow a ;
17.45 R a d io w y  p o ra d n ik  ję z y k o w y ;
18.00 „O p o w ie ś ć  o - m o im  o jc u “  — 
fr& g m  pow . j .  K o p ro w s k ie g o : 18.15 
S o n a ta  B ra h m s a : HL40 R a d io w y  
E x p re ss  W ie c z o rn y ; 19.00 Z  c y k lu :  
“ T y d z ie ń  m u z y k i b u łg a rs k ie j“  — 
b u łg a rs k ie  p ie ś n i o d ro d z e n ia : 19.20 
K o n c e it  r o z r y w k o w y ;  20.30 Ś p ie 
w a m y  p o ls k ie  p ie ś n i m a sow e : 20.45 
K o n c e r t  pod d y r .  G e r ta : 21.40 W ie r 
sze M a r i i  K o n o p n ic k ie j:  22.00 M u 
z y k a  i a k tu a ln o ś c i;  22.30 K o n c e r t  
fo r te p ia n o w y  S a in t -  S aensa. 2310

i K o n c e r t  pod  d y r .  S e re d y ń s k ie g o ; 
0.02 H y m n  i  k o n ie c  a u d y c j i ;

wadzi specja lny dział, sk łada ją
cy się z k ilk u n a s tu  osób. po
św ięcony obsłudze wycieczek w 
sto licy.

B iu ro  O bsługi T urys tyczne j w  
porozum ien iu z W ydz. Hand lu 
St. R. N posiada w  przygo tow a
n iu  masowe s to łów k i, mogące 
pomieścić nawet do 800 osób od 
razu na jeden posiłek. Z M P K  
porozum iano się w  spraw ie prze 
wozu w> cieczek autobusam i i 
tra m w a ja m i.

N atom iast nie uregulow ana 
jes t w  da lszym  ciągu kw estia  
p rzew odników , k tó rych  jes t 
zby t m ała  ilość, aby m ogła ob-

ku. P oszukiw an ia- w terenie 
poczynione przez „O rb is “ nie 
dają rezu lta tu . Jednym  z za
dań dla K o m is ji T urystyczne j 
p rzy W RZZ jest rozw iązanie te j 
kw e s tii ’p rzy  pom ocy gospoda
rzy  m iasta.

Usunięcie tych  wszystk ich 
braków , uzupe łn ien ie  organ iza
c ji p rzy jęc ia  wycieczek w  sto
lic }' dobrze ob m yś lanym .p rog ra 
mem, koo rdynac ją  poczynań w 
tym  zakresie, m iędzy za in tere
sowanym i in s ty tu c ja m i, da w  e- 
fękcie w łaściw ą organ izację  w y 
cieczek ludz i p racy i  m łodzieży 

do sto licy. (bw)

. .B A J “  (K o n o p n ic k ie j 6) — n ie d z ie 
la 3.6 — „o  ża czku  s z k o la c z k u “  — 
godz. 13.

P A Ń S T W O W A  O P E R A  I F IL 
H A R M O N IA  (N o w o g ro d z k a  49) — 
śro da  30.5 — „P a n  T w a rd o w s k i“  — 
godz. 19, c z w a r te k  31.5 — „C y g a n e 
r ia “  — godz. 19.

*
C Y R K  N r  3 (M a rs z a łk o w s k a  róg  

R u tk o w s k ie g o )  począ tek  p rz e d s ta 
w ie ń  c o d z ie n n ie  o godz. 19.30 w 
n ie d z ie lę  i  ś w ię ta  o godz. 15.30 i 
19.30.

K I N A
M O S K W A  (P u ła w s k a  19) — ś ro 

da 30.5 i c z w a r te k  31.5 — „ D n i  z d ra 
d y “  — p ro d . CSR — godz. 17, 19, 21.

P R A H A  (J a g ie llo ń s k a  24—26) — 
ś ro da  30.5 i c z w a rte k  31.5 —
„ H is to r ia  la k ic h  w ie le “  — iro d . 
C SR  — godz. 16, 18, 20.

W Y S T A W Y
M U Z E U M  N A R O D O W E . W y s ta 

wa „N o w e  C h in y “  Z b io ry  s ta 
le S z tu k a  zdobn icza  S z tu k a  ’ s ta 
ro ż y tn a  M a la rs tw o  p o lsk ie . M a la r 
s tw o  ro s y js k ie . — O tw a i te  we w to r 
k i ,  ś ro d y , p ią tk i  t so bo ty  w godz 
od 10 do 15. w c z w a r tk i,  n ie d z ie le  
i ś w ię ta  w godz od 10 do  19 
W p o n ie d z ia łk i i d n i pośw ią te czne  
M u zeu m  n ie czyn n e .

M U Z E U M  W O JS K A  P O L S K IE G O  
W y s ta w a  l  P o lska  w  o k te s ie  rm ę- 
d zyw o .ienn .ym  W a lk i D ąb ro w szcza 
k ó w  w  H is z p a n ii. W ys taw a  I I  H i
s to r ia  ro z w o iu  b ro n i p a ln e j Z b io 
r y  s ta łe  U z b ro ie m e  t u m u n d u ro 
w a n ie  m s to ry c z n e  X I  — X X  w ie k u . 
D rug a  w o ln a  św ia to w a  -  o tw - ^ te  
c o d z ie n n ie  p rócz  p o n ie d z ia łk ó w  i 
d n i p o ś w ią te c z n y c h  w godz od 12 
do 17 w  n ie d z ie le  1 św ię ta  od 
godz 10.30 do 17.

M U Z E U M  K U L T U R  LUDOWYCH 
(M ło c in y )  w y s ta w a  „ s t r ó l
i odz iez lu d o w a “  — O tw a r te  eodz ieo  
n e dc z m ie rz c h u . D o ja z d  a u to bu sa  
mi PKS

T R Y B U N A  L U D U
W y d a w c a : K o m ite t C e n tra ln y  
P o ls k ie j Z  .jednoczone j P a r t i i  

R o b o tn ic z e j 
R e d a g u je  K o m ite t 

N a k ła d e m  R S. W . „P rasa** 
R e d a k c ja :

W arszaw a . D om  S łow a  
P o lsk ie g o . P lac  K a z im ie rz a  

W ie lk ie g o  p rz y  u l M ie d z ia n e j. 
T e ie io n y :  R e d a k to r N a c z e ln y  
8-22-60 Zastępca R e d a k to ra  N a 
cze ln e g o  8-33-28 S e k re ta rz  Re
d a k c j i  8-82-29 D z ia ł p ro p a g a n d y  
8-08-89 D z ia ' p a r t y jn y  7-34-30. 
D z ia ł k ra jo w y  8-65-24. D z ia ł 
z a g ra n ic z n y  8-82-25 D z ia ł e k o 
n o m ic z n y  7-34-10 D z .a ł k u l t u 
ra ln y  8-65-25 D z ia ł l is tó w  
i  in te rw e n c ji  8-65-23. D z ia ł 

m ie js k i 8-71-82.
C e n tra la : 7-01-21. 7-01-22. 8-51-04, 

8-57-62 8-82-23
T e le fo n y  nocne : R e d a k to r noc
n y  8-57-62 R e d a k to r  te c h n ic z 
n y  ?-0lv2l S e k ie ta n a t  8-82-28. 
P re n u m e ra ta  i k o lp o r ta ż  P P K  
„R u c h “  O d d z ia ł w  W a rs z a w ie , 
u l S re b rn a  12 c e n tra la  te le 

fo n ic z n a  804-20. 22. 23, 30 
ł? tv  na n> #»nMrrierare pocz

to w ą  p r z y jm u ją  w s z y s tk ie  
U rz e d v  P o rz to w o -T e ic k o m u n i-  
k a c e in e  OTaz ka sv  P P K  .R uch** 
w W a rs z a w ie  o tz v  p i S re b rn e j 

16 i P ia t 3-ch K rz v ? v  16 
P re n u m e ra ta  m ies ięczna  w  k ra  
ju  4 z ł 50 er p re n u m e ra ta  

z b io ro w a  od 10 egz na le d e n  
adreg  o a r ł v :n a  2 z ł 2? e r za-

o rp r> ir7r,a o — 7j
K o n to  P K O  -  N r !-!4n08

P rz v  zeło<;zeniu o re n u m e ra tw  
na )P 7 v  oodac dof<»rdnv t c z y 

te ln y  adres
A d r n ip t c t r a e ia  • W a » « za w a  u L  

W ie js k a  12 te l 4-01-80 90.
B iu r  J ' CTetoczeń
te le fo n y  7-38-0? I 7-36-41 

Z a k ła d c  j w v <5awtl«
D om  S łow a  P o lck ie c o  

1 2 3 4 5 6 2B-3I078
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C z y te ln ic \  i  korespondenci piszą

Robotnicy Wojskowych 7akładów Motoryzacyjnych 
-  robotnikom Walcowni ..Warszawa“

Na odpraw ie  ag ita to rów  w  
K om itec ie  D z ie ln icow ym  PZPR 
W ola w  W arszaw ie w y londa  
się w  toku dyskus ji sprawa 
trudnośc i W alcow ni M e ta li 
„W arszaw a“  w  uzyskaniu rę ka 
w ic  ochronnych dla robo tn ików . 
Obecny na odpraw ie tow  W ło 
ski ewicz z W ojskowych Z a k ła 
dów M oto ryzacy jnych  za in te re 
sował się tą sprawą.

Po powrocie do fa b ry k i w  po
rozum ien iu  z towarzyszam i Je
rzym  K ozłow skim , Janiną Sno
pek, Leokadią W inn icką  i L e 
okadią K uną postanow ili .w y 
konać z niepotrzebnych odpad

ków  brezentowych 25 par rę 
kaw ic . D y re kc ja  W Z M ot zaak
ceptowała ten p ro jek t.
. Rękawice zostały w ykonane i 
przekazane W alcow ni M e ta li 
„W arszaw a“ .

Na zebraniu w  dn iu  św ięta 
h u tn ik a  p racow nicy W alcow ni 
dow iedzie li się o darze załogi 
W ZM ot. Czyn ten robo tn icy  
W alcow ni p rz y ję li ok laskam i i 
ok rzyka m i na cześć so lida rno
ści mas pracujących.

TA D E U S Z  N A L E W A JE K  
W alcow nia  M e ta li 

„W arszaw a“

Dlaczego załoga budowy Osied’a A-l Nowej Huty 
nie wy konała zobowiązania?

Załoga budow y osiedla A - l  
■w N ow ej Hucie w yw ie s iła  w  po 
ło w ię  k w ie tn ia  b r. k ilk a  w ie l
k ic h  tab lic  z napisem : „T ę  ko 
lon ię  oddam y na 1 m a ja “ . Ro
bota ruszyła, lecz gdy przyszedł 
1 m aja  gotowe były... ty lk o  
dw a budynk i.

Końcowe obliczenia za m ie 
siąc kw iec ień w ykaza ły , że 
w szystk ie  k ie ro w n ic tw a  robót 
p lan  k w ie tn io w y  w yko na ły  a 
naw e t p rzekroczyły , a ty lk o  
w łaśn ie  na osiedlu A - l  w yko na 
no p lan zaledwie w  69 proc.

A na lizu ją c  p rzyczyny n ie w y 
konan ia  p lanu kw ie tn iow ego 
trzeba się cofnąć do I k w a rta 
łu . O kazuje się bowiem , że t r u d 
ności w  w yko na n iu  p lanów  
p ro du kcy jnych  na osiedlu A - l  
ciągną się od początku bieżące
go roku . M . in . p rzyczyn iło  się 
do tego nieodpow iednie k ie ro 
w n ic tw o , k tó re  nie p o tra fiło  
zorganizować na budowie p ra 
cy zespołowej. W  k w ie tn iu  
w p raw d z ie  przyszedł now y k ie 
ro w n ik , ale n ie  zdążył uzdro-

j w ić  pod tym  względem  panu ją - 
{ cych na osiedlu stosunków.

N a jpow ażn ie jszym  n iedocią- 
j gnięciem  była  jednak  n ie w ła - 
j ściwa organ izacja  g rup  p a r ty j-  
j nych w  terenie. G rupę tow a - 
i rzyszy z budow y osiedla A - l  

w łączono do oddzia łow e j o r- 
| ganizacji p a rty jn e j, złożonej z 
i p racow n ików  a d m in is tra c y j
nych, p rzy D y re k c ji Z jednocze
nia.

Na żadnym  zebran iu oddzia
łowej. o rgan izac ji p a rty jn e j nie 
om aw iano spraw  p ro d u k c y j
nych osiedla A - l .  Również i 
egzekutyw a za m ało in tereso
w ała. się zagadnieniem  w y k o 
nania p lanu na A - l .  C złonko
w ie  egzeku tyw y n ie  b ra li udz ia
łu  w  naradach w ytw órczych . 

! W rezu ltac ie  rob o tn icy  z osiedla 
| A - l  n ie  ż y li zagadnien iam i w y 

konan ia  p lanu, n ie  u m ie li b ić 
i się o przezwyciężenie tru d n o 

ści.

R O B E R T W Ą D R Z Y K  
N ow a H u ta

Nie takich należy szukać źródeł oszczędności
1 w rześnia 'u b . r. zacząłem 

pracować jako  in s tru k to r  ro lny  
w  gm in ie  W ólka, w o j. b ia ło 
stockie.

G dy po u p ły w ie  miesiąca 
zw róc iłem  się do przewodniczą
cego Prezyd ium  GRN w  spra
w ie  wyp łacenia należnych m i 
poborów , odpow iedział, że o trz y 
m am  je  później.

Później dow iedzia łem  się, że 
m oje  pap iery nie zostały jeszcze 
przesłane do P rezyd ium  PRN w  
S uw ałkach i dlatego nie f ig u 
ru ję  na liśc ie płacy.

W  październ iku pojechałem  
na dwum iesięczny ku rs  in s tru k 
to rsk i, na k tó ry m  rów nież żad

nych poborów  nie  o trzym yw a 
łem  chociaż in n i uczestnicy k u r 
su dostaw a li no rm alne pensje.

W  g ru dn iu , po skończeniu 
kursu  w ró c iłe m  do p racy w  
gm in ie  W ólka  i nadal n ie  do
stawałem  ani grosza.

"~-“ ypom niano sobie o m nie 
dopiero w  styczniu br. i od tego 
czasu dostaję ju ż  pobory regu
la rn ie .

C hcia łbym  jednak w iedzieć, 
czy G RN nie postanow iła  cza
sem zapłacić m i za pracę od 
w rześnia do g rudn ia  ub. r.

TA D E U S Z  K O W A L S K I 
gm ina W ólka

K ro n ik a
NOW E

K S IĄ Ż K O W E  W YDAJW A 
U TW O R Ó W  S C E N IC ZN YC H
Rośnie poczet ks iążkow ych 

p u b lik a c ji znakom itych scenicz
nych  u tw o ró w  lite ra tu ry  k la 
sycznej i współczesnej. K o n ty 
nu u ją c  w yd aw n ic tw o  dram atów  
G orkiego, P aństw ow y Instytu* 
W ydaw niczy w yda l dwa nowe 
u tw o ry : d ram at z 1905 r. „L e t 
n ic y “  (przekl. St. Brucza. str. 
223) i  d ram at z 1934 r. „Wassa 
Żeleznowa“  (przekł. O. i A. 
W atów , str. 100). K s iążka  i 
W iedza w znow iła  B eaum ar- 
chais‘ego „C y ru lik  S e w ils k i“ 
oraz „W esele F ig a ra “  (p rzek ład  
i  w stępy Tadeusza Żeleńskiego- 
Boya, str. 162 i 236). C y k l prze
k ła d ó w  współczesnych radziec
k ic h  u tw o ró w  dram atycznych 
w zbogacił się o prob lem ow ą sztu 
kę  braci T u r „P a łac w  "za u łku “ 
(tłum . Sew eryn P o llak , str. 108). 
W reszcie w  ram ach pożytecznej 
serii „T e a tr  szko lny“  wydala 
Nasza K s ięga rn ia  zbiorczy tom 
pt. „Inscen izac je “ . Tom  ten za
w ie ra  p rzek łady siedm iu bardzo j 
znanych u tw o rów  dram atycz- I

w ydaw nicza
| nych dla m łodzieży (częściowo 
! przerob ionych z powieści), 

wśród k tó rych  zna jdu ją  się tak 
cenne pozycje ja k  W. K a ta je 
wa „Sam otny, b ia ły  żagie l", A. 
G ajdara „T im u r  i jego d ru ży 
na“  i S. M ich a łko w a  „C zerw o
ny k ra w a t“ .

W IE R S ZE  W Y B R A N E  
ST. R. DO BRO W O LSKIE G O

Pod ty tu łe m  „W iersze i  poe
m a ty “  (poezje zebrane, z p o r
tre tem  autora i notą b io g ra fi
czną, str. 224) Wydala Książka 
i W iedza nowy w yb ó r poezji 
S tan isława Ryszarda D obrow o l 
skiego. laureata nagrody l i te 
rack ie j W arszawy w  1950 r., 
autora popu larnych pieśni, „P o 
w ro tu  na P ow iś le“  i  znanego,

; poematu „Jan os ik  z Tarcho - 
w o j“ .

N O W ELE M E R IM E E ‘GO

Spółdzie łrfia  W ydaw nicza K sią  
żka i  W iedza w zn ow iła  p rze ło 
żony ongiś przez Boya zb ió r 
now e l M erim ee‘go „P od w ó jna  
om y łka “  (str. 184).

f z m < iga  się w a l k a
l u d u h i s z p a ń s k i e g o

Znów, ja k  w  pam ię tnych  la 
tach 1936 — 1939 nazwy m iast 

I i p ro w in c ji h iszpańskich —  M a - 
| d ry t i  Barcelona. K a ta lon ia  i 
| A s tu r ia  —  w ym aw iane  są z 
'serdecznym  podziwem  przez ma 
isy pracujące całego św iata, a z 
| n ien aw is tn ym  strachem  —  przez 
; bank ie rów  i ich lo ka jó w , z a j - 
jm u jących  w  k ra ja ch  k a p ita l i- 
¡stycznych m in is te ria ln e  fotele, j G niew  lu du  hiszpańskiego 
j gn iew  narodu Passionarii, p rze- 
! i w a l tam y faszystowskiego, dz i- 
i k iego te rro ru , ogarnął fa lą  s tra j 
j ków  i dem onstrac ji cały k ra j,  
j poważnie uderzy ł w  podstaw y 
j frank is to w sk iego  reż im u i w  na 
j dzieje jego am erykańsk ich  p ro 
tek torów .

•
„C ie rn io w e  w ień ce“

N igdy  dotąd garstka  c iem ię- 
| życ ie li narodu hiszpańskiego nie  
| p ła w iła  się w  ta k im  kom forc ie  
i i  przepychu ja k  obecnie. I  n i-  
! gdy dotąd naród hiszpański 
j nie c ie rp ia ł tak  po tw orne j nę
dzy ja k  w  os ta tn im  czasie.

17 tysięcy fe u d a łó w ’ i obszar
n ików  posiada dw a razy więcej 

| ziem i niż 3,6 m ilio n a  drobnych 
| posiadaczy ziem skich. O lb rzy - 
jm ia  ilość bezro lnych  chłopów i 
j  rob o tn ików  ro ln ych  p rzym iera  
i głodem.

3 m ilio n y  bezrobotnych pozo
staje bez środków  do życia. W  

: pieczarach i gro tach w okó ł M a - 
i d ry tu , gnieździ się oko ło 400 ty -  
| sięcy ludz i. Podobnie i inne 
m iasta H iszpan ii otoczone są 
p ierśc ien iam i s iedlisk, w  k tó - 

! rych  ludz ie  ży ją  w  w arunkach  
! ja sk in iow ych . H iszpanie nazy

w a ją  te p ierścienie „c ie rn io w y - 
; m i w ieńca m i“ .
i 75,6 procenta dzieci h iszpań- 
1 skich w  w ie ku  od 5 do 12 la t 
i cho ru je  na gruźlicę . Co dziesią 
I te nowonarodzone dziecko um ie  

ra n ie  dożywszy 1 roku.

150 g ram ó w  chleba  
na tyd z ień

i Bajecznym  zyskom  k a p ita l i-  
] stów tow arzyszy spadająca w  
! fan tastycznym  tem pie stopa ży
ciowa lu d z i pracy.

S pecja lny b iu le ty n  przezna
czony dla fa lang is tow sk ich  bon
zów' zw iązkow ych w  n -rze  52 
m usia ł przyznać, że „za p ien ią- 

; dze zarobione przez trzy  dn i 
pracy ro b o tn ik  może kup ić  l i t r  

■ rozwodnionego m leka, kaw ałek  
i chleba i  dwa ja jka ...“

Na sku tek gw ałtow nego spad- 
| ku  p ro d u k c ji ro ln e j, k tó ra  w y -  
j nosi za ledw ie 50 proc. poziomu 
; z r. 1935, p rzydz ia ł chleba w y 

nosi 150 gram ów  dziennie na

B. Sztatler

osobę. A  bezpośrednio przed 
w ydarzen iam i w  Barce lon ie  lu d 
ność tego m iasta o trzym a ła  
p rzydz ia ł 150 gram ów  na gło
wę na przeciąg całego tygo 
dnia!

Do ta k ie j ru in y  doprowa_dzi- 
ła naród H iszpan ii fra n k is to w - 
ska d y k ta tu ra .

Franco  —  pies łańcuchow y  
W a ll S treet

Te n ie w ą tp liw e  „os iągn ięc ia“  
w  dziedzin ie ciem iężenia i po
grążania w  nędzę narodu za
wdzięcza rząd h iszpański w  
znacznej m ierze sw o im  am ery
kańsk im  p ro tek to rom

W a ll S treet, jednocząc dla 
swoich agresyw nych celów  fa 
szystowskie s iły  na ca łym  św ię
cie, nie om ieszkała w ciągnąć w  
p lany w o jenne byłego podopiecz 
nego i w iernego so juszn ika  H i
tle ra  i  M ussoliniego.

R ea lizu jąc rozkazy nowego 
pana. F ranco zobow iązał się do
starczyć m ontow anej a rm ii a- 
g res ji swoje „w a leczne" d y w i
zje, n iepom ny losu os ław ione j 
„b łę k itn e j d y w iz ji“ , rozg rom io
ne j przez radz ieck ich  żo łn ie rzy  
na radz ieck ie j ziem i. F ranco 
przekszta łca jąc H iszpan ię w  ba
zę w o jenną U S A  w yb u d o w a ł i 
rozszerzył 100 lo tn isk , k tó rych  
gospodarzami są A m erykan ie , 
przeznaczył na cele zb ro jeń  oko
ło  80 procent całego budżetu. A 

w s z y s tk o  na rachunek g ło d u ją 
cego narodu hiszpańskiego.

N ic yyięc dziwnego, że, ja k  
przyznaje naw e t re a kcy jn y  
„N e w  Y o rk  T im es M agazine“ , 
rząd hiszpański, ba rdz ie j niż 
ja k ik o lw ie k  rząd na św iecie jest 
n iepopu la rny w śród narodu; że 
w  H iszpan ii „n ic  m ożna znaleźć 
an i jednego człow ieka, k tó ry  by 
nie odczuw ał krańcow ego n ie 
zadowolenia“ .

Sytuację w  H iszpan ii jeszcze 
dob itn ie j sprecyzowało bu rżu- 
azyjne pism o angie lskie  „O bser- 
v e r“ : „na ród  hiszpański pragnie  
odejścia F ranco“ .

D ław ione drogą dzik iego te r 
roru , okupione tys iącam i zamę
czonych w  fra n k is to w s k ic h  w ię 
zieniach pa trio tó w , pragn ien ia  
narodu hiszpańskiego, znalazły 
ja sk ra w y  w yraz  w  osta tn ich  wy 
darzeniach.

B arcelona to ł>5rł  ty lk o  
początek

Zrodzona ja k o  pro test prze
c iw  g łodow i i  nędzy w a lk»  na
rodu hiszpańskiego stała się 
w a lką  przede w szystk im  p o li

tyczną, w ym ierzoną  przec iw  
fra n k iz m o w i i jego am erykań
sk im  p ro tekto rom .

Zaczęło się w  Barcelonie. 
B lisko  500 tysięcy rob o tn ików  
porzuciło  pracę w  fab rykach  
barcelońskich. A le  Barcelona 
to b y ł ty lk o  początek. W ybuch ły  
s tra jk i w  B ilbao  i San Seba
stian, za s tra jkow a li studenci w  
M adrycie, w ie le  m iast k ra ju  
Basków ob ję tych zostało s tra j
k iem  powszechnym. Fala s tra j
ków  przeszła przez cały k ra j,  
F ranco zm ob ilizow a ł wo jsko, 
po lic ję , „g w a rd ię  c y w iln ą “ . 
W zmógł się te rro r  i  represje 
wobec s tra jku ją cych  ro b o tn i
ków. Aresztowano tysiące osób. 
W  Pam plonie. gdzie k ilk a d z ie 
sią t tysięcy ro b o tn ikó w  porzu
ciło pracę, ogłoszono stan w y 
ją tko w y . R obotn icy się n ie  u - ' 
lę k li. Robotn icy odnosili zw y 
cięstwa, ich podstawowe żąda - 
nia m usia ły  zostać uwzględnione.

Lud
M a d ry tu  dem onstru je

Na 22 m aja  w  sto licy  H isz
pan ii w  M ad ryc ie  wyznaczona 
była potężna dem onstracja  prze
c iw  Franco. Przestraszony 
„w ódz“  w p row a dz ił stan ob lę
żenia w  mieście. A le  naw e t w 
w arunkach straszliwego te rro 
ru  lu d  M’ad ry tu  p o tra f ił zama
nifestować swoją n iezłom na po
stawę. 300 tysięcy lu dz i dem on
strow ało pod has łam i: „Żądam y  
chleba! Śm ierć F ranco ! Niech  
żyje  re p u b lika ! N iech ży je  po
k ó j!“ . W  dem onstrac ji udzia ł 
w zię ło  90 procent ro b o tn i - 
ków  sto licy. Do ro b o tn ikó w  
p rzy łączy ły  się inne w a rs tw y  
społeczeństwa. Zam kn ię to  skle
py, opustoszały tram w a je , k i 
na, te a try  i  kaw ia rn ie .

K ie d y  w  M ad ryc ie  dem onstro 
w a ły  se tk i tys ięcy p a trio  - 
tów  hiszpańskich, w  szeregu 
m ie jscowości k ra ju  baskijsk iego 
w yb u ch ły  nowe s tra jk i obe jm u
jące przede w szys tk im  fa b ry k i 
b ron i. Solidarność z rob o tn ikam i 
h iszpańskim i zam anifestow ali do 
kerzy w  po rtach . M aroka  h is z 
pańskiego, przystępu jąc do s tra j 
ku.

W alka  narodu hiszpańskiego 
k ie row ana przez klasę ro b o tn i
czą i  je j czołowy oddzia ł —  ko 
m un istów , dowodzi, że Franco, 
naw et p rzy  pomocy po tw orne 
go te rro ru , nie jest w  stanie u - 
n icestw ić re w o lu cy jn e j św iado
mości mas, że nie jest w  stanie 
zabić w  ludzie  ducha obroń-

Korespondenci „ Płomyka“ w warszawskim 700

O statn io odby ł sie u> W arszaw ie I  K ra jo w y  Z jazd uczn iów  szkół podstaw ow ych  —  korespon
dentów dziecięcego pism a „ P ło m y k “ . W czasie p rze rw y  w  obradach uczestnicy zjazdu zw ie 
dz ili m. in . warszawskie ZOO. Na zd jęciu : korespondenci „P ło m yka “  z na jm łodszym i m iesz

kańcam i Ogrodu Z oo log icznego. F o to  C A F —D ą b ro w ie c k i

ców M a d ry tu  i  boha te rów  znad
Ebro.

O sta tn ie  w yp ad k i wskazują, 
że ruch  a n ty fra n k is to w sk i roz
szerza się, że naród hiszpański 
coraz szerszym fron tem  i  coraz 
skutecznie j p row adzi w a lkę  prze 
c iw  znienaw idzonem u reż im ow i 
i jego am erykańsk im  p ro te k to  - 
rom.

S trach  przed narodem
A m erykańscy p ro te k to rzy  za

n iep o ko ili się n ie  na żarty.
Zaniepokojen ie  to odzw ie r

ciedla prasa im peria lis tyczna. 
„D a ily  Te legraph“  pisze: „p rz y 
czyny w rzenia w  H iszpan ii są 
tak  poważne i  liczne, że Franco  
nie jes t w  stan ie usunąć ich  bez 
pomocy z zew ną trz". W niosek 
jes t oczyw isty. Trzeba zw ię k 
szyć „pom oc“  W a ll S treet dla 
Franco. Bo obecna sytuacja  — 
stw ierdza „D a ily  Te legraph“  — 
„ je s t tragedią zarówno dla  Frań  
co ja k  i dla nas“ .

T ak w ięc im p e ria liś c i słusznie 
s taw ia ją  znak równości m iędzy 
sw oim i in te resam i i  in teresam i 
faszysty Franco. F ranco z kole i 
— jedyne w yjśc ie  z sy tua c ji w i
dzi w  uległości wobec am ery
kańskich im p e ria lis tó w , we w łą  
czeniu się w  ich w o jenne aw an
tu ry , k tó re  m ia ły b y  odroczyć 
n ieun ikn ioną  ka tas tro fę  zn ie
nawidzonego przez naród reż i
mu.

*
A  naród h iszpański w a lczy 

bohatersko p rzec iw  fra n k iz m o 
w i, o wolność i  dem okrację, o 
chleb i pokój.

I  na ród ten nie je s t osamot
niony.

W ie lka  córka H iszpan ii D o lo
res Ib a r ru r i pisząc n iedaw no o 
walce narodu hiszpańskiego 
s tw ie rdz iła :

„ D z is ia j tak  samo ja k  w  ro 
ku 1936 słowa chorążego poko
ju  i  n iezaw isłości narodów , u k o 
chanego towarzysza S ta lina , że 
sprawa H iszpan ii n ie  jest p ry 
w a tną  spraw ą Hiszpanów , lecz 
sprawą ca łe j p rzodu jące j i  po
stępowej ludzkości, rozb rzm ie
w a ją  w  sercach mas p ra c u ją 
cych całego św iata, w zyw a jąc  
je  do so lidarności z narodem  
hiszpańskim “ .

K r o p k i  n a d  „ i “
B O H A TE R  —  B A N D Y T A

W  ciągu w ie lu  la t w  Paryżu  
i  oko licach grasowała banda, 
k tó ra  dokonyw a ła  zbro jnych  
napadów. Obecnie szef te j ban
dy n ie ja k i M arce l Y pa rragu ire  
„odznaczył się“  ja ko  żo łn ie rz w  
Kore i.

Cóż, fachow iec.
(uk)

S T A T Y S T Y K A
Z B R O D N IA R Z A

„K ie d y  um iera  nam  n a jb liż 
szy p rzy ja c ie l łub  k rew ny  —  
pow iedz ia ł W inston C h u rc h ill—  
jest to bolesna stra ta . A le  se tk i 
tys ięcy zab itych  na w o jn ie , to 
w  d u ż y m  s t o p n i u  t y l 
ko s ta tys tyka “ .

Z  czego w y n ik a  że p. C h u r
c h ill to nie „w  d u ż y m  
s t o p n i u “  zbrodn iarz, lecz 
zbrodn iarz  stuprocentow y.

(ea)

PST! POUFNE
W łoskie stowarzyszenie p rze

m ysłow ców  i  kupców  rozesłało 
sw ym  członkom  po u fny  o kó l
n ik , zaw ie ra jący in s tru kc je , 
wskazujące co rob ić, aby  płacić 
ja k  na jm n ie jsze podatki. W ska
zów k i te są stuprocentowo pew 
ne, stowarzyszenie bow iem  o- 
trzym a ło  je  z na jb a rdz ie j m ia 
rodajnego źródła... z w łoskiego  
m in is te rs tw a  finansów...

N ie w iadom o co ba rdz ie j po
dz iw iać  —  dyskrecję , czy sie lan
kowe stosunki m iędzy cyn iczny
m i degasperiańskim i z łodzie jam i 
grosza publicznego.

(o)

Pożyteczne promieniowanie
Póhora w ieku  tem u uczeni 

o d k ry li,  że w  wiązce p rom ien i 
słonecznych zna jdu ją  się p ro 
m ienie, na k tó re  oko ludzk ie  
n ie  reaguje ja k  na św iatło . Jed 
ne z tych p ro m ien i przechodząc 
przez pryzm at słabo się za ła
m u ją  i da ją  odbicie za czer
w onym  końcem w idm a, drugie 
p rzec iw n ie  za łam u ją się bardzo 
m ocno i zna jdu ją  się z d ru g ie j 
s trony  w idm a, za fio le tow ym  
brzegiem. Pierwsze nazwano 
prom ien iam i podczerwonym i, 
d rug ie  po za fio łkow ym i lub  u l
tra fio le to w y m i.

W ostatn ich dziesięcioleciach 
Stworzono sztuczne źród ła n ie 
w idz ia ln ych  prom ien i, opraco
wano m etody ich badania, i 
wreszcie znaleziono dla nich 
w ie lostronne zastosowanie.

B akteriobó jcze lam py

W iązkę p rom ien i pozafio łko- 
w ych  podzielono um ow nie na 
trz y  części w zależności od d łu 
gości fa li P rom ien ie o n a jk ró t
szej fa li. ham ują  w zrost bak
te r ii,  a w  określonych w a ru n 
kach zab ija ją  je. Przechodząc 
przez pow idtrze prom ien ie  te 
niszczą zaw arte w  n im  bakterie , 
w y ja ła w ia ją c  rów nież pow ie rz -

D. I. Łazarew
k a n d y d a t n a u k  te c h n ic z n y c h

chnię, na k tó rą  padają. D o
świadczenia nad w y ko rzys ta 
n iem  w łasności b a k te r io b ó j
czych p rom ien i pcza fio łkow ych  
wychodzą ju ż  teraz poza labo- j 
ra to ria . Rozproszonym p ro m ie 
n iow an iem  u ltra fio le to w y m  oś
w ie tla  się obecnie sale szp ita li 
dziecięcych i  pomieszczenia 
ż łobków . Doświadczenie uczy, że 
w  pomieszczeniach zaopatrzo
nych w  lam py dające p rom ie 
n iow anie u ltra fio le to w e , ilość 
zachorowań zakaźnych zm n ie j
sza się k ilk a k ro tn ie ,

Lam py ta k ie  stosuje się w 
przem yśle spożywczym, ja k  też 
w  składach i w ystaw ach sk le
powych dla ochrony mięsa, m a
sła, owoców od zepsucia.

W a lk a  z „głodem  św ia tła “

W  prom ien iach słonecznych 
le tn ią  porą. szczególnie w m ie j
scowościach oddalonych od 
m iast, gdzie w  pow ie trzu  jest 
mało py łu  i dym u, zna jdu je  się 
dużo p rom ien i u ltra fio le tow ych , 
o średnie j długości fa li. D obro
czynne dzia łan ie  tych p rom ie 
n i znane ju ż  jest od dawna 
C złow iek pozbaw iony przez dłu

| gi czas dz ia łan ia  św ia tła  sło- 
| necznego, zaczyna ulegać a w i-  
I tam inozie, ro z w ija ją  się u n ie - 
| go ła tw ie j tak ie  choroby ja k  
j k rzyw ica , gruźlica , rozs tró j ner

do pracy.

P rom ien ie słoneczne w y w ie 
ra ją  dzia łan ie  b iologiczne ty lk o  
w  m iejscach o tw a rtych  ponie
waż zw yk łe  szyby nie  prze
puszczają p rom ien i poza fio łko - 
w ych o fa li średnje j i n a jk ró t
szej tzn. tych, k tó re  n a jin te n 
syw n ie j dzia ła ją . D latego też 
h ig ien iśc i p racu ją  nad ro zw ią 
zaniem problem u w a lk i z „g ło 
dem ś w ia tła “ , szczególnie w aż
nym  dla ludz i m ieszkających 
na północy i d la  m ieszkańców 
dużych m iast.

W Z w iązku  R adzieckim  sto
suje się obecnie naśw ie tlan ia  
rob o tn ików  kopalń, m etra, spor
towców, studentów , w ychow an
ków  in te rna tó w  w  specja lnych 
pomieszczeniach. N aśw ie tlan ia  
tego rodza ju  m a ją  cha rakte r 
w yłącznie zapobiegawczy. Ź ró 
dłem  prom ien iow an ia  u ltra f io 
letowego są tzw. lam py k w a r
cowe. (Można je stosować je d y 
nie na zlecenie lekarza, ponie
waż są niebezpieczne w  uży
ciu).

W  la bo ra to rium  In s ty tu tu  F i
zycznego A ka d e m ii N auk 
ZSRR skonstruow ano pod k ie 
ru n k ie m  zm arłego n iedaw no a- 
kadem ika W aw iłow a, nowe m o
dele źródeł p rom ien i u ltra f io 
le tow ych , k tó re  nie w y tw a rz a ją  
p ro m ie n i o fa li na jk ró tsze j,, a 
w ięc bakteriobó jczych a p ra 
w ie  wyłącznie p rom ien ie  u lt ra 
fio le tow e  o średnie j długości 
fa li. Nowe lam py znajdą już  
w k ró tce  zastosowanie d la  celów 
zdrow otnych. N ow y model la m 
py u ltra fio le to w e j jest c a łk o w i
cie bezpieczny w  użyciu. Być 
może, że w  przyszłości jedna 
lam pa będzie dawała prom ien ie 
w idz ia ln e  dla ośw ietlen ia  i  p ro 
m ien ie  n iew idz ia lne  u ltra f io le 
towe, o dobroczynnym  dz ia ła 
n iu  na organizm  ludzki.

S ubte lna  m etoda badaw cza

P rom ien ie  u ltra fio le to w e  o 
fa li na jd łuższe j posiadają w ła 
ściwość szczególną. Polega ona 
na tym , że p rom ien ie  te po
ch łon ię te przez p rzedm io ty na 
k tó re  padają, przechodzą w  
p rom ien iow an ie  w idz ia lne . P ro 
ces ten przedstaw ia się w  ciem 
ności obserw atorow i ja k o  sa
m odzie lne świecenie przed
m io tu . Natężenie i ba rw a  św ie
cenia jes t zależna od substan
c ji, na k tó rą  padają prom ienie. 
Św ieca g łów n ie  substancie or-

ganiczne: ropa na ftow a, w a 
zelina, na fta , papier, tka n in y , 
skóra ludzka , zęby. N iek tó re  
substancje, a szczególnie n ie 
k tó re  b a rw ik i świecą w y ją t 
kow o jasno i  dlatego używane 
są do w y ro b u  świecących się 
farb.

Opisane z jaw isko  nosi naz
wę fluo rescencji. S tanow i ono 
podstawę naukow e j m etody 
badania — analizy fluorescen
cy jne j. M etoda ana lizy przez 
fluorescencję stosowana jest 
w  badaniach chem icznych i 
bio logicznych np. d la  oznacze
n ia  zawartości w ita m in  w  pro 
duktach, w  diagnostyce bak
te r ii chorób skórnych itd .

W  ro ln ic tw ie , w  przem yśle 
spożywczym i w  hand lu, przy 
pomocy analizy fluo rescency j
nej so rtu je  się owoce i w a rzy 
wa u jaw n ia jąc  proces psucia 
we wczesnych stadiach, k iedy 
nie  może jeszcze być dostrze
żony w  zw yk łym  św ietle. M oż
na w  ten sposób b rakow ać cy
try n y , ja b łka , fasolę, ka rto fle , 
w y k ry w a ć  początek psucia się 
mięsa, ryb , ziarna i m ąki. Pod 
w p ływ e m  prom ien i u ltra f io 
le tow ych świeże ja ja  świecą 
św ia tłem  bursztynpw o -  różo
wym , n i eświeże n ieb iesk im , 
masło w yda je  się żółte, m a r
garyna — niebieskawa.

Duże zastosowanie zna jdu 

je  też obecnie analiza przez 
fluorescencję w  technice. S to
sunkowo n iedaw no nauczono 
się w  ten sposób w yk ryw a ć  
bardzo w ąskie niew idoczne dla 
oka pęknięcia  w  metalach. S to
suje się także tę analizę w  prze 
m yślę w łók ienn iczym , pap ie r
n iczym , farm aceutycznym .

C iekawe zastosowanie zna
lazła ta m etoda badania w  la 
bo ra toriach krym ino log icznych , 
w  m edycynie sądowej, ja ko  
sub te lny sposób ekspertyzy, 
pozw ala jący w y k ry ć  . fa łszer
stwa i  u k ry te  ś lady przestęp
stwa. Stosując tę metodę moż - 
na w y k ry ć  zm yte ślady k rw i 
na m ateria ie , zupełn ie n ie w i
doczne w  z w y k ły m  świetle. 
Szeroko stosuje się fo tog ra fo 
w an ie  . w  św ie tle  u ltra fio le to 
w ym  dla w y k ry c ia  starych, w y 
w abionych lu b  w y b la k łych  na
pisów. P rom ien ie  pozafio łko- 
we pom agają poznawać h is to
rię  obrazów, w y k ry w a ć  póź
niejsze pop raw k i, stw ierdzać 
autentyczność obrazu.

Z jaw isko  fluo rescenc ji jest 
stosowane w Z w iązku  Radziec
k im  w  p ro d u k c ji film o w e j.

Doskonalenie te ch n ik i i coraz 
głębsze poznawanie is to ty  f lu o 
rescencji o tw ie ra  drogę do co
raz szerszego praktycznego sto
sowania tego z ja w iska

Fest iwa l  M u z y k i  Po lsk ie j

Jubileusz W acław a Lachm ana  
i chóru  „ H a r ta 4*

i  rm  »-ł -f

Doroczne zawody lekkoatletyczne 
f i l i i  -  Warszawa

Dnia 28 m aja br. reprezentacja A W F  pokonała w  dorocznych 
zawodach lekkoa tle tycznych reprezentację W arszawy  — 266:254. 
Na zd jęc iu : zaw odniczki na mecie biegu na 100 m, w  któ

ry m  zw ycięży ła  I lw ic k a  z A W F
" F o to  C A F  — B y **1

Zorganizow any am ato rsk i ruch 
śpiewaczy ma ju ż  w  Polsce swą 
h is to rię , p iękne osiągnięcia, 
dobrze zapisane k a r ty  diariusza. 
Pow sta ł przed przeszło 60 la ty  
na zachodnich ziem iach po l
skich, deptany wówczas przez 
pruskiego zaborcę. W łaśnie 
„w óz D rz y m a ły “  s ta ł się sym 
bolem dla organ izu jących się to 
w a rzys tw  śpiewaczych na tam 
tych ziem iach. G łów nym  bo
w iem  ich celem by ło  u trzym a 
nie polskości języka i ducha na
rodu poprzez polską pieśń.

C złonkam i zespołów b y li ro 
bo tn icy  śląscy, rzem ieśln icy po
znańscy i pomorscy. Dołączała 
się do n ich  pracująca in te lig e n 
cja. P ie rw szy w ięc okres h is to 
r i i  zorganizowanego śpiewactwa 
polskiego nosi ca łk iem  sk rys ta 
lizow any i sprecyzowany cel: 
w a lkę  o u trzym an ie  polskości 
ziem zachodnich i  ludu , k tó ry  
je zam ieszkiwał. D ru g i okres ich 
h is to r ii, p rzypada jący na la ta 
m iędzyw ojenne nie  przynosi 
n iestety dalszego rozw in ięc ia  
tych  p ięknych  tra d y c ji. Chóry 
p rzekszta łc iły  się na swego ro 
dzaju zw iązk i tow arzyskie , k tó -. 
re łączyła  pieśń „śp iew ana dla 
p ieśn i“ .

Okres oku pa c ji b y ł d la  chó
ró w  am atorsk ich  nader boles
ny, ta k  ja k  d la  całego narodu. 
Zdziesią tkowane, zagnane do 
podziem i, n ie  p rze rw a ły  jednak 
swej działa lności. Z  rzadka, w  
u k ryc iu , spo tyka ły  się jednak  i 
śp iew a ły pieśń polską, zna jdu 
jąc  znowu cel przed sobą: w a l
kę z okupantem  o u trzym an ie  
polskości.

W  Polsce Ludo w e j znalazł 
wreszcie am ato rsk i ruch  śpie
waczy pełne zrozum ienie i po
parcie całego społeczeństwa i 
rządu, ociekę m ora lną  i  f in a n 
sową, zna laz ł też now y piękny 
cel: k u lty w a c ję  na jw a rto śc io w 
szej, na jlepszej p ieśn i po lskie j 
współczesnej i daw nej, upo
wszechnienie je j w śród na jszer
szych mas pracu jących  nasze
go narodu, samokształcenie i sa- 
m ow ychow yw an ie  się na n a j
lepszych tekstach słow nych i 
m uzycznych, ciągłe podnoszenie 
poziomu uśw iadom ien ia  swych 
cz łonków  i  swego repertua ru  
pod względem  ideologicznym , 
społecznym i  a rtys tycznym .

Zjednoczenie P o lsk ich  Z w ią 
zków  Śpiewaczych i M uzycz
nych u ję ło  dobrze i mocno w  
swe ręce spraw y organ izacyjne 
i  artystyczne. Również pod 
względem  ideo log icznym  r.mżna 
zauważyć pewne postępy. Sw iad 
czy o ty m  choćby coraz 
nowszy i  lepszy repe rtua r 
chórów  Z jednoczenia, coraz 
cenniejsze pozycje, wychodzą
ce z łona samych chórów  
am atorsk ich , że w ym ien ię  
choćby u tw o ry  nestora śpie

w actw a polskiego, ju b ila ta  Wą- 
cława Lachm ana: kan ta tę  „N ie 
chcemy w o jn y “ , „S tro fy  o Sta
lin ie “ , pieśni masowe „Z ielona 
brzózka“ , „T ra k to ry “  i  inne.

Chór „H a rfa " , obchodzą^ 
swój jub ileusz 45 - lecia pracy 
a rtys tyczne j pod dyrekc ją  Wa
cław a Lachm ana, występuJe 
często na różnych akademiach 
i uroczystościach państwowych 
i p a rty jn ych , śpiewa pieśni no
we, rew o lucy jne , wyjeżdża 1 
koncertam i do fa b ry k  i zakła
dów pracy w  różnych miastach 
i  m iasteczkach naszego kra;Ui 
stając się wzorem  dla  innych 
chórów  Zjednoczenia i  nadaj4c 
n ie jako  ton ich pracy.

Chói-y Z jednoczenia w łączyły 
się bardzo ak tyw n ie  do Festiwa 
lu  M uzyk i Po lsk ie j. Już w  p ier'v
szym etapie F estiw a lu  zorgani
zowały przeszło 800 występów 
la  teren ie  całego k ra ju , p lanuje 
zaś w  czasie trw a n ia  Festiw a l^ 
la ć  przeszło 25.000 koncertów  1 
występów.

Na jub ileuszu  50 -  lecia pra
ły  a rtys tyczne j W acława Lach
mana obecni b y li przedstaw i
ciele am atorskiego ruchu śpie
waczego Z jednoczenia z całe) 
Polski, m łodzi i starzy, ci k tó 
rzy pam ię ta ją  pierwsze niema* 
srace Zjednoczenia w  zarania 
¡ego powstania i ci, k tó rzy  
siero weszli w  ten w ie lk i 
amatorskiego śpiewactwa. W'
:o to swą dużą i poważną W> 
mowę, podkreśla ło  fak t,-że  sp 
wactwo w  Polsce rozwija_ s - 
dalej i  krzepnie, że jes t żyw^

powszechne, że m łode pokol®^ 
sie p rze jm u je  od swych poprze 
dn ików  najlepsze wzory 
pracy o rgan izacyjne j i artysD 
:znej, w  now ych jednak, ja k 2 
iepszych i doskonalszych, P® 
siejszych w a runkach  rozwo) < 
akie im  zapewnia ludow a ojcz) 
sa. M łode poko len ie_ Pra £n ,  
wyw alczyć w łaściw ą, świadon 
postawę ideologiczno -  a r ty s ty  
;zną, by nieść w  pe łn i warto 
:iow e usług i artystyczne cua ^  
:ego k ra ju  (ruch śpiewaczy Je^  
sow iem  w ażnym  ogniwem 
całokształcie zagadnień kun  
-alnych naszego k ra ju ), staw 
się wzorem  postawy obywate 
skiej, po lityczne j, ideologiczn- 
! a rtys tyczne j d la  wszystki » 
am atorskich chórów  organiza • 
ssasowych, nieść pomoc choro 
mniej zaawansowanym.

C hóry am atorskie  czekają P „ 
mocy od Z jednoczenia 
Zw iązków  Śpiewaczych i M  
zycznych. Im  prędzej dojrzej 
Dolitycznie i ideologicznie eh0 , 
Zjednoczenia — tym  prę“ 2^  
oędą m og ły spełniać w łasciw  j  
kie row niczą ro lę  w  życiu arn 
;orskich zespołów muzyczny*- ' 
1'ego od nich oczekujem y i 
go życzym y im  przy okaz ji 1̂  
Dileuszu 45 -  lecia męskie.’ , 
łhó ru  „H a r fa “  z W arszawy  ̂
30 -  lecia pracy a rtys tyc2 
sestora śpiewactwa P°\s' ° ef cl  
zasłużonego i cenionego Pr ° 
sora W acława Lachm ana.

.TFRZY .TA S IE tfS #I

A lb a ń s k a  kroni lca k u l t u r a ln a
2.000 KU RSÓ W  R O LN IC ZY C H

W  trosce o rozw ój nauk a- 
gro techn icznych zorganizowano 
w  A lb a n ii 2.000 k ró tk o te rm in o 
wych kursów  ro ln iczych , na 
k tó re  uczęszczało około 34.500 
chłopów.

R O Z W 0J s i e c i
PLACÓ W EK

K U L T U R A L N Y C H

Sieć k in  w  A lb a n ii wzrosła 
w porów naniu z rok iem  1938 
sześciokrotnie, W c h w ili obec
nej zna jdu je  sie w A lb a n ii 50 
k in  stałych i 35 objazdowych. 
Podczas gdy w  r. 1938 każdy 
w yśw ie tlany  f ilm  oglądało prze 
c ię tn ie  15 tysięcy osób. dziś l i 
czba ta wzrosła do 200 tysięcy 
osób. Szczególną popularnością 
wśród społeczeństwa a lbańskie
go cieszą się f i lm y  radzieckie.

Stale powiększa się sieć p la 
cówek k u ltu ra ln y c h  w A lb an ii. 
Ilość b ib lio tek , domów k u ltu rv , 
muzeów itp  wzrosła w po rów 
naniu z r. 1938 — sześciokrot
nie. ilość zespołów am atorskich, 
zespołów tea tra lnych  — 26-krot 
nie, liczba ak to rów  pow iększyła

w  porów nan iu  z okrese°* 
5dwojenn.ym 16-k ro tn ie . 
R A ZY  W IĘCEJ K S IĄ fl*^  

N IŻ  PRZED W OJNA
aństwowe Zakłady 
:e w A lb a n ii w yda ły  w j 
sie 1949— 1950 — 220 Ą f.., 
z iedziny lite ra tu ry  m arJ<:,cs- 
sk ie j i b e le try s ty k i o 
i  nakładzie  około 3 m ’ “ 01 uc*i 

W 1950 r. liczba wydany ^  
żak wzrosła  4-k ro ln ie  _ 
iw n a n iu  z rok iem  l 948 „ cc
dy książek w  A lb a n ii sa. j 
27 razy większe niż P1 

ną. Poważne miejsce 
w ydaw n iczym  zaję ły “ “ L . 

młodych pisarzy a lbans'*
1 okresie rea lizac ji Pla „  253 
iego wydano w  A lban ii - 
'e podręcznik i szkolne W ,j 
Izie 250 tysięcy ogz. Czesc v ^  
:n ików  wydań,, została ,  
ku greckim  dla szkół 

mniejszości narodowe)
’ budżecie '.lbańskie i ^  
l ik i Ludow e j wvdatk: 
ia tę L im u ia  z każdym ( 
n  coraz większe pożyw . g 
np, w roku  1949 by ły  
v większe, n iż  w  roku  • . 
w  roku  1950 -  o 46


